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Zaproszenie do przedpłaty.

Przedpłata na „Gazetę Lwowską1' 
Wynosi za IV ewierćroeze w m i e j ­
s c u  3 z?,, p o c z t ą  4 zł.; za miesiąc 
Październik w m i e j s c u  1 zł., p o c z ­
tą 1 zł. 35 ct. —  Z „Przewodnikiem1* 
Za IY ćwierćrocze w m i e j s c u  3 zł. 
?5 ct., p o c z t ą  4 zi 75 ct.; za mie­
siąc październik w m i e j s c u  1 zł. 30 
ct., p o c z t ą  1 zł 65 c t .— Prenume­
rata przyjmuje się tylko 1 lun 16 każ­
dego miesiąca.

OZĘŚC ITEZĘDUWA

Najjaśniejszy Pan powrócił w niedz elę 
b. m. z Fuufkirchon do Schoubrunnu,

Minister wyznań i oświecenia miano­
wał na podstawie §. 9 statutów central­
nej k m isji dla utrzymywania pomników 
i-ztuki i pomników historycznych, konserwa­
torami dla Galic/i: profesora uniwersytetu 
dr. Józefa Ł e p k o w s k i e g o  w Krakowie, 
profesora uniwersytetu dr. Franciszka L i- 
s k e g o  v*e Lwowie, pustosza kapituły An­
toniego P i  e t r u s z e  w c z a we Lwowie i 
profesora uniwi rsyt,etu dr. Józefa S z u j s k i  e- 
g o w Krakowie.

Ministe stwo handiu zamianowało kon- 
cypistę lwowskiej dyrekcyi poczt, Józefa 
C h o ł o d e c  k i e g o ,  komisarzem przy dy­
rekcyi poczt w Ozernio wcach.

CZĘŚG IIE U E Z 4 DOWA

J  go ces., i król. Apostolska Mość ra­
czył nsjwyższem postanowieniem z dnia iB 
trześn ia  b r. n»dać najłaskawiej starszym 
Tttd.om skarbowym w okręgu lwowskiej kra­
jowej dyrekcyi skarbu, Leopoldowi H a y l i n -  
go  w i - D e g e n f e l d  i Leonowi K a s z u b i ń -  
s k i e m u  tytuł i charakter radców dworu z 
uwolnieniem od taksy.

D u n a j e w s k i  w. r.

Lwów , 30 września

ko Turcya umie odraczać 
terminy w nieskończoność ; potrać to 
tahże komendant floty demonstracyjnej 
Seymour. Admirał angielski prześci­
gnął nawet Portę, bo odracza ustawi­
cznie nawet terminy, które sam sobie 
wyznaczył i nieodwołalnemu nazwał, 
kiedy tymczasem biedna Porta wytęża 
cały spryt swói tylko dla odroczenia 
narzuconych sobie terminów. Zagorzał'

J  ego Ce o. i król. Apostolska Mość ra­
czył najwyższem postanowieniem z dnia 17 
września b. r. mianować najłaskawiej radcę 
skarbowego, Władysława M o s c h a, star­
szym rad tą skarbowym dla okręgu krajowej 
dyrekcyi skarbu we Lwowie.

D u n a j e w s k i  w. r.

Minister skarbu m hnował prowizorycz­
nego radcę skarbowego, Karola J a k u b k a ,  
radcą skarbowym dla oirręgu krajowej dy­
rekcyi skarbu wo Lwow:e.

zapewne
dzień wczorajszy minął pod Dulcigaem 
bez strzałów, na które liczyli już nie- 
zawoduie. Jest to dla pierwszych pe­
wne upokorzenie, dla drogich zawód 
dotk'.wy, jeżeli pierwszy strzał pod 
Dulciguo miał być ezemś więcej ani­
żeli nauczką dla upartych Albańczy- 
ków i równie upartej, chociaż na po­
zór ulegającej Porty Mbańezyoy ma­
ją wielki powód tryumfować, bo osta­
tecznie rzecz się tak ma, że ich opór 
nietylko nie zachęcił Seymoura do

przyspieszenia akcyi, lecz c wszem 
zachwiał jego postanowienie, skłonił 
nawet do ponownego namysłu, który 
w takich razach w połowie równa się 
odstąpieniu od zamiaru. Buta Albań- 
czyków już dotąd tak zapamiętała, nie 
zna teraz granic, a bohaterstwo Czar- 
nogórców zbladło wobec niej znacz­
nie. Jeżeli; w roku 1876 Serbowie za 
poniesione klęski Jotrzymań tak n ieza-' 
szczytną reprymendę od cara, chociaż 
zwyciężeni zostali po krwawej walce 
z silniejszym nieprzyjaeielern, to o ile 
więcej należałaby się dziś ta repry­
menda zucnom czarnogórskim, tak 
wówczas zachwalanym przez Rossyę 
a tak ostrożnym wobec Albańczyków.

flota stojąca pod Dulcigoem skła­
da się z okrętów wszystkich mocarstw 
europejskich, ale akcya tam prowa­
dzona jest dziełem Anglii, specjalnie 
Gladstonea. Co już nieraz w tem miej­
scu powiedzieliśmy, W  dziś stanowczo 
powtórzyć wypada: mocarstwa przv- 
łą żyły się do Anglii zupełnie bez 
chęc-:, nawet uważały współudział 
swoj za złe konieczne, któremu pod-; 
dać się wypadało, aby zapobiedz gor-g 
szej ewentualność1 Specjalnie Austrya j 
i Niemcy wcale nie zachwycały się 
akcyą morską pod Dulcigaem, ale usu­
nąć się od niej nie mogły, bo nie­
podobna było pozostawić Gladsto- 
nowi wszelkiej fw.obody współdziałania
.z . xł*ó‘.s.Gy:ą,. l i m o j  o* u ł& io tiijć  
Gladstunówi i Rossyi jednostronnego 
załatwienia kwestyi wschodniej. Jeżeli 
tedy już dziś demonstracya fiut oka­
zuje się kroJriem chybionym, jeżeliby 
w dalszym postępie doprowadziła na- 
wet do większego upokorzenia dla E u ­
ropy, to odpowiedzialność spada za to 
wyłącznie na Anglię, mianowicie na 
autora całej akcji, Gladstona. Inaczej 
zachowywałaby się Porta, inaczej po­
stępowałby Riza basza, inaczej nawet 
odzywaliby się Albańczycy, jeżeliby 
nie było jawnem dla wszystkich, że

demonstracya flot nie stanowi bjnaj 
mniej takiej poważnej i zgodnej akcyi 
europejskiej, jaką było w r. 1878 zwo­
łanie kongresu berlińskiego.

O.arnogórcy skompromitowali się 
nietylko wobec Albańczyków, których 
formalnie się ulękli. Także wobec za­
granicy skompromitowali oni sprawę 
własną, a nawet sprawę Słowian bał­
kańskich tem, że zdradzili s*ę najwy­
raźniej z chęcią wyzyskiwaria Euro­
py bez żadnych ofiar ze swojej strony. 
Książę Nikita wyobrażał sobie, że 0- 
fiary poniesione przez niego w r. 1877 
wystarczą już raz na zawsze, że teraz 
Europa pownma dla niego pracować 
i ofiary ponosić. Jeżeli pre:n ier  angiel­
ski jest jeszcze dostępny dla zdrowej 
refh-ksyi. to teraz przynajmniej uznaó- 
by powinien niebezpiei zeństwo, na ja- 
km w y s ta n ia  p->kój swoją polityką. 
Cza-uogĆM cy, iezeli nie są lepsi oa swo­
ich  sąsiadów słowiańskich, to pewnie 
gorszymi nie są. Serwowie i Bułga- 
rowie takie same mają poięcia o swo­
im stosunku do Turcyi i Europy, cze­
kają także na gotowe zdobycze oku­
pione ofiarami obcemi. Odroczenie 
akcy pod DulcgDem jest i dla nich 
dotkliwym zawodem.

KOEESPOIDEFJYE  
— — -— - — e — ---------------

Wiedeń . 27 września.

{Zg.) Fostaraliśeie się, jak widzę, o ry ­
chłe 1 dokładne sprawozdania z przebiegu 
rozpraw w komisji eontrainej dla podatku 
gruntowego i w wysadzonym przez nią ko­
mitecie. Uczyniliście tem przysługę krajowi, 
najbardziej inteiesoz anemu w tej sprawie_ 
Dla mnie zaś wynika z tego korzyść niem a­
ła, bo pozostawiając memu koledze w kore­
spondencji przedstawienie historyczne toku 
spraw, mogę się ograniczyć do pragmaty­
cznej strony przedmiotu, do rozbioru uchwał 
zasadniczej wagi, do objaśniania tych dążno­
ści, które w miarę postępu rozpraw coraz 
wybitniej się objawiają. Ktokolwiek był
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NAJAZD NA W SI
Przez

A m o R .r  „ K ł o f o v ó w  S t a r e g o  K o m e n - a n t a 1*

Tl.
(Ciąg dalszy )

Tego samego dnia zaraz po przyjeździe, 
Alojzy, ulegając wewnętrznej potrzebie wie­
dzenia o wszystkiem ,uż wybadał moją żo­
nę o różne szczegóły, o osobie i sytuacyi 
pani Laury Wiadomości te jednak nie mu­
siały wypaść zbyt dobrze, skoro na drugi 
dzień rano mówi d< mnie :

—  Słuchajno Ksawery, o jakiejże to pi­
sałeś wdówce?

—  No, o Laurze. .. Gzy ci się n.e po­
doba?

— Mniejsza o to, czy podoba lab nie 
podoba- bo dla mnie tc już wszystko jedno, 
tylko gdzież ona jest pulchna albo ciepła?...

— Alboż źle się prezentuje?... a co do 
sen-a, to zaręczam, ma nietylko ciepłe ale 
gorące Znasz przysłowm: u wdowy chleb 
gotowy....

— Tylko niezdrowy — dodaje ze skrzy­
wioną mmą — zwłaszcza, jeżeli nie ma tego.... 
Wiesz... mamony

—  Laura będzie miała....
—  L e k c je  da ie....
— Bo jest dumna, ale ma oogatego 

stryja bezdzietnego, który jej cały majątek 
zap;sze....

— He, he, kiedy to będzie!

— Może masz r a c ję ; kto tak schoro­
wany i komu niewiele się już należy, tc 
lepiej że da pokój....

— E h , tak znowu nie — rzecze tro­
chę urażony,

— Zawrze to samo słyszałem od ciebie...
— Było, ale teraz jestem daleko zdrow­

szy Powiem ci prawdę, wiejskie powietrze 
poprawiło mi apety t... Jak ciebie kocham, 
czuję sie tak rzeźwyin jak nigdy

— Chwała Bogu, bardzo »ię cieszę, że 
ci tak dobrze w Małych Długach, jesteś w 
swoim żywiole, masz tyle kobiet....

— E b , kiedy uważasz, takie jakieś....
—  Jednak Laura zerka na ciebie ocza­

mi.... Oj, bałamucie stary, bałamucie.... Co 
jabyn d a ł, żebym miał t.kie szczęście do 
kobiet....

— Na co m, to ! — odrzekł z westchnie­
niem i poszedł do siebie.

Aio. zy , Laura ciągle trzymali się z da­
leka. Mimo Yumieńców na wspomnienie do­
ktora 0., panna Aniela stara się gwałtem za­
garnąć AlojZygo pod swoją wyłączną komen­
dę, a że jest z natury natarczywą, więc bie- 
dny Alojzy i»u'ii jej kamieniami przyciskać 
rośliny, przeznaczone do zielnika, gatunkuje 
owady i motyle. Ze swej strony panna Olga, 
o ile tam może, stara się zwracać na siebie 
jego uwagę, b;ega z fartuszkiem przypiętym 
na piersiach , dogadza przy nalewrani r her­
baty, albowiem pj zyjęła n i siebie część go­
spodarską przy śniadaniu. Nikt prócz niej ni® 
może odgadnąć, ile kawałków cukru potrze-l 
ba kłaść lo szklanki, czy i kiedy nalać m.u 
drugą całą, albo połewę, albo jedną trzeciąi 
część —  pan Alojzy pod tym względem jest 
nadzwyczaj grymaśny — o t , jak każdy pod- 
żyły k dwaler.

No, ciotka i moja żona, zapewne nie 
mogą mieć żadnej pretensji do niego, a je­
dnak widzę adorują go i jak się tylko zdarzy 
sposobność, to w trącą jakieś bardzo nie win ue 
słówko przeciw Laurze.... coś w rodzaj" pre­
zerwatywy na rozczarowanie i rozwianie ilu- 
z y i, jeżeliby chciał je mieć kiedykolwiek.

— Powiedz mi Ecreiu — mówię raz 
do żony — co wy z ciotką macie przeciw 
tej biednej Laarze?

— Albo co?
—  No, przecież widzę, kłujecie ją tak 

powoli. Co oua wam źrebiła złego?...
— Zdaje ci się, mój drogi. Nie poczu­

wam się do czegoś podobnego.... może cio­
tka, bo ona rzeczy iście zirytowana jest tem 
kokietowaniem Alojzego....

—  Dajcież pokcj, ona nie śmie spój-
rze(4 ^

—  No. no, no, już ja ci mówię, że tak 
jest.... I o d  coś tak chciałby się zbliżyć....

— W iesz, że wyborna jesteś ze swo- 
jemi uwagami.... Sam mi mówił niedawno,

1 te mu się zupełnie nie podoba....
— ktoby wam tam wierzył.... My ko- 

nety, to mamy takie oczy, że dostrzeżemy, 
lak skazówka posuwa się na zegarze, jak się

I kwiat rozwija..
| — H a, jeżeli tak je s t, to niech się
f zbliża....
k — Szkoda go dla niej. To jest kobie­

ta fałszywa, pozuje n*. niewinną pensyonar- 
kę, a maluje się jakąś wodą co rano....

— Nie prawda....
— Nie bój się, ja  iui wiem Udaje taką 

czułą matkę, cały dzień tylko Tadziusiu, Mi­
ch as iu , a tego nie rusz, a tu me idź.... Mój
.kochany, i ja jestem matką i mam dzieci, 
jadwekatowa także ma swoje, a czy my się

tak cackamy i prezentujemy z naszą czuło­
ścią. To wszystko na efekt. A iaira zgadza­
jąca się na wszystko: i to dobre i to dobre, 
i to piękne, wszystko jej smakuje....

— Więc i to źie ?
— Naturalnie, bo dlaczegóż posyła do 

pachciarza po mleko i płaci?
— Nie chce ci robić subiekoyi, a zre­

s z tą , może nie śmie tak się dopominać.
—  Jaka mi delikatność i skromr ść I 

Nie, mój drogi, Jarotkowa dobrze mówi, że 
to jest umyślnie, aby mi dokuczyć, to  zaraz 
słagi m ówią: pani nawet bratowej żałuje 
mleka....

— Uprzedzasz się moja H orciu, a to 
jest niesprawiedliwość. Daj Boże, żeby wszy­
stkie takie były kobiety jak ona.

— O, zapewne dla ciebie, który zawsze 
byłeś i jesteś jej adoratorem.

— Jak ciebie kocham ..
— No, no, daj pokój!...
Nie chciała więcej słyszeć moich za­

klęć, lecz pogroziwszy mi paicem na pół se- 
ryo na pół żartem , pobiegła do gospodar­
stwa.

VII.
Dwa tygodnie już bawi Alojzy u mnie, 

i sam jeden kąpie się codzier.nie w rzece, bo 
wszystkie te p an ie , które przyjechały wła- 
śuie po to —  nigdy nie mają czasu. Ciotka 
nieustannie oczekuje kataru 1 kapitana, a nie 
może się doczekać ani jednego ani drugiego. 
Z tego powodu jest ciągle w stauie nerwo­
wego rozdrażnienia, bez względu że przyja­
ciółka jej Jarotkowa zapewnia z kart, jako 
niezawodnie przyjadzie. Król kierowy ciągle



świadkiem dyskusji w kołach obradujących, 
ten wie, że żadna kweslya nie wywołuje 
rozpraw tak rozwlekłych, jak kwestya for 
malna. Zdawało się, że na ostatniem posie­
dzeniu komitetu przedwstępne pytania zosta­
ły wyczerpane. Tymczasem i dziś jeszcze 
znalazło się to i owo, co trzeba było zała 
twić pized przystąpieniem do właściwego za­
dania, to jest do rozbioru taryfy niższo-au- 
stryackiej. Po kilkugodzinnej dyskusji komi­
tet rozszedł się z tą nadzieją, z którą już o- 
statnie swoje posiedzeuie zamknął, to jest, 
że na najbliższem posiedzeniu będzie mógł 
przystąpić do czytania taryfy. Z dzisiejszego 
zaś posiedzenia zanotować należy jedno wa­
żne oświadczenie, dane przez zastępcę rządu, 
p. M a j e r a .  Gdy w imienin komitetu przy­
gotowawczego p. Alter złożył sprawozdanie 
z przebiegu robót szacunkowych w niższej 
Austryi, zapytał p. S m a r z e w s k i  repre­
zentanta rządu, jakie zamierza zająć stano­
wisko wobec owych ryczałtowych opustów,
0 których wam w ostatnim moim liście pisa­
łem Referent rządowy oświadczył, że podsta­
wą jego zapatrywań i wniosków będą obliczenia
1 wnioski referentów rządowych przy powiato­
wych i krajowych komisyaeh. Dał on dość 
wyraźnie do zrozumienia, iż według zdania 
rządu organa rządowe postępowały wszędzie 
i zawsze z największą gruntownością i bez 
żadnej ubocznej, fiskalnej tendencji, że więc 
na rezultatach ich dochodzeń najbezpieczniej 
można polegać. Oświadczenie to, jeśli wolno 
interpretować je ściśle, znamionuje pomyśl­
ną zmianę stanowiska rządowego. Poprzedni 
referent komisyi centralnej nie trzymał się, 
jak wiadomo, żadnych podstaw danych, i 
wnioski twoje wysnuwał tylko z własne­
go przekonania albo przywidzenia. Jest w 
tem niezaprzeczony postęp, jeśli obecnie 
rząd czuje się związanym wynikami docho­
dzeń, na gruncie czynionych, chociaż pierw­
szeństwo w tym względzie daje organom 
własnym. Ze względu na Galicyę jestto na­
wet postęp ogromny, bo żaden z organów 
rządowych, patrzących z bliska na stan rze­
czy, nie śmiał tak daleko posuwać się w o- 
barczeniu tego kraju, jak p. Elsner. Jest 
rzeczą naturalną, że rząd polega więcej na 
zdaniu swoich referentów powiatowych i 
krajowych, niż na orzeczeniach komisyi. Ma­
ło było w monarchii takich komisyj, które- 
by z równą beztronnością. sumiennością, z 
tak ścisłem {.rzestrzeganiem ducha i dosło­
wnych postanowień ustawy przeprowadziły 
całą pracę swoją, jak trzy kumisye galicyj­
skie. Jak daleee inne komisje krajowe pomi­
jały wszelkie względy, a jednym się tylko i 
to wyłącznie kierowały, to jest względem na 
ulgę dla własnego kraju, na to v- ostatnim 
moim liście przytoczyłem już k ik a  uderza­
jących przykładów Dziś dla uzupełnienia 
tego obrazu pozwólcie mi jeden tylko przy­
kład przytoczyć

W Salzburgu komisya krajowa w pierw­
szej swojej taryfie pouchwalala pozycye tak 
niskie, że we wszystkich krajach ościennych 
powstał ogólny okrzyk oburzenia. Komis.; a 
krajowa nie zadała sobie pracy zbadauk dat 
pozbieranych w powiatach, poprzyjmowału 
prawie bez wyjątku te rezultaty, jakie jej 
przedstawiły komisye powiatowe. Ile zaś 
warte były te rezultaty, to okazuje między 
wielu innemi operat powiatu Tamsweg, poło­
żonego przy granicy Styryjskiej. W tym.powie­
cie obliczyła komisya wartość nawozu na 22 
ot. za cetnar, a ilość jego po 1300 cnt. na rnorg

stoi przy dziewiątce pikowej, co ozaacza po­
dróż. Pani Wiktorya zdaje się, jest już zu­
pełnie wsią znudzona — wyczerpawszy wszy­
stkie przyjemności. Narysowała wierzchnią 
część góry, stojącej naprost okna, roztarta 
paluszkiem jedną chmurę nad nią — i dała 
pokój rysunkom. Uwiła ogromny wieniec z 
bławatków, ubrała w niego wszystko troje 
dzieci, a zawiesiwszy resztę na krzyżu sto­
jącym przy drodze— już przesyciła się kwia­
tami. Przez jeden dzień bawiła się w piasku 
z dziećm i, którego gromadę dla ich zdrowia 
kazałem przywieźć na dziedziniec, potem we 
dwa dni wyczytała wszystkie powieści, ja­
kie tylko miałem w bibliotece, potem za­
chciało jej się gracować ulice w ogrodzie, 
potem karmiła kurczęta i kury Alujzego, 
wreszcie zaczęła pisać arkuszowe listy do 
Adolfa, nalegając, naturalnie w sekrecie, aby 
koniecznie przyjeżdżał, bo inaczej piechotą 
z dziećmi powędruje do Lwowa

Panna Aniela także jest rozczarowa­
na i melanchol-jna, a gdy zobaczy z dale­
ka Alojzego, to udając, że go nie widzi, p j- 
stępuje z oczami wzniesionemi do góry, jak­
by wszystkie boleści serca ofiarowali Panu 
Bogu. Jedna tylko panna Olga uwija się i 
wiecznie cz^mś zajęta. To szyje, to kraje, ao 
smaży konfitury z żouą, a choć od ciągłego 
stania przy oguiu wygląda jak pomidor, nie 
traci swej naturalnej wesołości.

Co do Laury, to Bóg ją tam wie co 
myśli. Najczęściej przesiaduje z dziećmi ua 
tarasie, a jak się spotka z Alojzym w ogro­
dzie, czy na dziedzińcu , to widzę idą obok 
siebie przynajmniej na sążeń. Ona głowę ma 
pochyloną na d ó ł, on ścina prętem główki 
bodiakom, i trzeba tylko uprzedzenia mojej

przy płodozmianie sześcioletnim. Oprócz te­
go przyjęła komisya po 500 ctn. nawozu 
na jeden morg łąki co lat trzy. Jakże 
wielki musi być urodzaj na rolach i łąkach, 
jeśli mają one dostarczyć materyału na tak 
ogromną produkcję nawozu ! Tymczasem w 
obliczeniu ilości plonów znajdujemy, że na­
sienia wychodzi na morg obsiany jęczmie­
niem sześć meców, to jest prawie trzy kor­
ce, na morg obsiany owsem dziewięć me­
ców, czyli półpięta korca, plon zaś wynosi 
dziewięć meców jęczmisnia, to jest połtora 
ziarna, a dziesięć meców owsa, to jest, że 
się nasienie z małym dosypem wraca.

Gdy się zjechali delegaci krajów gra- 
niczących, celem wyrównania taryf, nalegali 
członkowie ze Styryi i z Górnej Austryi na 
Salzburczyków, aby taryfę swoją zastosowali 
nietylko do wysokości prowincyj ościennych 
ale także do rzeczywistych stosunków we 
własnym kraju. Nic to nie pomogło; Salz- 
burczycy stali murem przy uchwalonej przez 
siebie taryfie. Jeśli innym prowincjom spra­
wia to przyjemność, mówili Salzburczycy, 
mieć taryfy wysokie, to oni przeszkadzać te­
mu nie chcą, ale domagają się równej swo­
body dla siebie. Oni woleli mieć taryfę n i­
ską i przy niej pragną pozostać. Oświadcze­
nie to zapisane jest w protokole owego zjaz­
du delegatów. Kiedy po załatwieniu rekla- 
macyi przyszło uchwalić dla prowincyi Salz­
burskiej taryfę stanowczą według §. 33 ust., 
referent rządowy na poufnem zgromadzeniu 
członków komisyi zwrócił ich uwagę na to, 
że taryfa tamtejsza w sposób zbyt uderzają­
cy odbija od c ryf ościennych, że więc ko­
misya centralna nie będzie mogła przeoczyć 
tak rażącej różnicy i kraik ten niemałej mo­
że doznać szkody, jeśli w skutek takiego 
spostrzeżenia komisya centralna narzuci w 
swoim 'czasie Salzburgowi taryfę, której wy­
sokości nikt przewidzieć nie może. To za­
grożenie skutkowało. Większość się zachwia­
ła, i na walnem urzędowem zgromadzeniu 
komisyi podali członkowie większości do pro­
tokołu oświadczenie tej treści, iż jak daw­
niej, tak i teraz nie mogą przystać na zbyt 
wygórowane propozycje referenta rządowego, 
że z drugiej strony nie mogą zaprzeczyć, iż 
pozycje, które pouchwalali, są zbytecznie ni­
skie. Ze względu więc na brak czasu do u- 
łożenia nowej taryfy i na koszt połączony z 
taką robotą, znalazła większość proste i na­
turalne wyjście z kłopotu w ten sposób, iż 
dodała do pozycyj proponowanych przez re­
ferenta pozycje pouchwalane przez siebie, a 
uzyskane sumy prztpołowiła. Tak rzeczywi­
ście uczyniła komisya, i tym sposobem z 
dwóch przez tę samą komisję za błędne u- 
znanyeb.taryf powstała trzecia, która ogło­
szoną zr>.->tała i stanowiła; podstawę kłusowa­
nia. Bynajmniej na to nie zważała komisya 
krajowa, że takiem z nienacka podwyższe­
niem taryfy pozbawia podatkujących kardy­
nalnego prawa, które im przyznała ustawa, 
to jest prawa wnosz -ii reklamacyj. Musieli 
oni przyjąć, »„ m t : i.dniej chwili narzu­
cono, i milczeć. Podwyższeuie zaś taryfy, bez 
żadnej rzeczywistej, liczebnej podstawy prze­
prowadzone, wynosiło w poszczególnych po- 
zycy&ch 130 : 280, 40 : 100, 50: J 10, 140:400, 
75 : 260, 30 : 150, 10 : 60 i t. d.

Z podanych przezemuie przykładów 
chciejcie ocenić wartość materyału, na któ­
rym komisya ceutralaa oprzeć ma swoje sta­
nowcze i os'ateczne orzeczenie, chciejcie za­
razem ocenić trudność położenia sumiennych

żony. żeby w ich postępowaniu dojrzeć cze­
go więcej nad zwykłą konwencjonalną roz­
mowę.

Pamiętam, deszcz padał coś przez dwa 
dni z rzędu , goś-.-ie nasi ziewali od rana do 
wieczora jakby na komendę, gdy zjawił się 
gajowy, trzymając kilka prawdziwych grzybów.

—  Ach, grzyby 1 — zawołała radośnie 
pani Wiktorya — pójdziemy na grzyby do 
lasu 1

Wszyscy otoczyli gajowego, panna Anie­
la rozpoczęła metodyczny wykład o różnicy 
między trejącemi i nietrującerai, Olga po­
biegła po książkę, żeby się dowiedzieć, jak 
się grzyby m arynują, a kochana ciotka, 
przywoławszy kucharkę, dawała instrukcyę, 
w jaki sposób dusić grzyby w śmietanie na 
sposób czeski, którego to sposobu nauczył 
j sam kapitan

Ułożono tedy wycieczkę do lasu na 
grzyby. Alojzy zaproponował, aby jechać 
drabiniastym wozem i widccznie tak mane­
wrował , ze wypadło mu usiąść koło Laury, 
która nie mogła sobie dać rady z dwojgiem 
dzieci. Nie dość na tem , ale jeszcze później 
zabłądzili oboje w lesie. Wołamy, krzyczy­
my, szukamy — nie ma....

Zrobimy im figla — mówi ciotka — 
i schowamy się gdzieindziej, niech nas szu­
kają.

Projekt ten bardzo się podobał paniom, 
i miał ten skutek, że zbłąkani wędrowcy le­
śni dopiero może w godzinę razem z dzie­
ćmi trafili do nas.

(Ciąg dalszy nastąpi).

i bezstronnych członków tej komisyi, całego 
ogromu swej odpowiedzialności świadomych. 
Przytem zaś zechcecie, spodziewam się, 
przyznać słuszność powyższej uwadze o wzo- 
rowem postępowaniu komisyj galicyjskich, 
nacechowanem na każdym kroku w przebie­
gu całej sprawy najściślejszą legalnością, za­
parciem się względów samolubnych i bez­
stronnością zupełną. Jak te przymioty oce­
nione zostały przez poprzedniego referenta 
komisji centralnej, to krajowi wiadomo Jak 
je ocenił sprawozdawca komitetu objazdu 
wego, p. Rziha, to wam w jednym z naj­
bliższych listów przedstawię.

SPRAW Y ZAGRASICZHE

(Socyalizm rządowy w Berlinie.)
Nie po raz pierwszy już w kilku osta­

tnich dziesiątkach lat pojawia się w dzisiej­
szej stolicy cesarstwa niemieckiego zjawisko, 
któremu dają nazwę socyalizmu państwowe­
go, a które właściwie, jak wykażemy poni­
żej, powiunoby się nazywać socyalizmem 
rządowym. Obecnie eh ą stworzyć coś takie­
go dwaj agitatorowie socjalistyczni P iun i 
Kórner, którym książę Bismarck niedawno 
pozwolił wrócić do Berlina wiaśoie w celu 
przedsięwzięcia tej m isji W jaki sposób ci 
dwaj panowie będą starali się ją urzeczywi­
stnili, tego wiedzieć naprzód nie można, pierw­
szy to bowiem krok z ich stronv, który dał 
poznać szerszej publiczności ich nieznane 
dotąd nazwiska, nie znane są więc ich 
czyny i ich program, a choćby były znane, 
trudno byłoby z nich o przyszłości wnio­
skować, g (yż nie otworzyłyby się dla nich 
bramy Berlina, gdyby poza niemi nie pozo­
stawili pewnej części swoich przekonań i 
niw zobowiązali się na przyszłość do działa­
nia odmiennego od akcji dawniejszej, któ­
ra na nich ściągnęła surowość wyjątkowego 
prawa przeciw socjalistom. Można jednak 
i wypada zastanowić się nad tom, co to jest 
i czam być może socyalizm . ządowy. socya 
lizm w państwie, które wypowiedziało woj 
nę soeyalistom i utworzyło dla nich prawa 
wyjątkowe.

Niektóre dzienniki nazyw-zją taki so- 
eyalizm homeopatycznym, socyalizmem w 
trzeciem rozcieńczeniu . który nikogo nie 
zbawi aioi nie zgubi, chociaż pewnym ślepo 
wierzącym może się wydawać skutecznym. 
Trudno dmówić trafności temu porównaniu. 
Z drugiej strony nasuwa się iune porówna 
nie. może jeszcze trafniejsze. Socyalizm w 
Nitąiiezcoh iraiduje się tak samo wohe- n 
stawy wyjątkowej, jak katolicyzm wobec u- 
staw majowych a pp. Pinu i Kórner, zacho­
wując nazwę socyalistów, pragną się pogo­
dzić z rządem tak samo jak dr. Roiukens 
biskup starokatolicki w Bonu pogodził się z 
ustawami majowemi; socyalizm rządowy ma 
się zatem do socyalizmu wogóle tak, jak sta- 
rokatolicyzm Reinkensa do katolicyzmu. Z 
porównania tego wynika że rząd owego so­
cjalizmu w stosunku do ogólnego socjali­
stycznego ruchu i siły noszącego tę nazwę 
stronnictwa, nie oczekuje bynajmniej przy­
szłość świetniejsza od tej, do jakiej wzbił 
się starokatolicyzm. Jak biskup Reinkens 
podwładnych sobie pasterzy i owieczki, lak 
pp. Pinn i Kórner swoich adherentów będą 
mogli policzyć bez uciekania się do liczb 
wielo cyfrowych . a ogół soeyalistow wyprze 
się ich i potępi tak samo, jak katolicy wy 
parli się i potępili starokatolików; w końcu 
zaś oba te zjawiska przejść muszą i zniknąć 
bez śladu, gdyż nie reprezentują żadnej 
siły.

Dlaczegóż jednak tak potężny mąż sta­
nu jak książę Bismarck już nie po raz 
pierwszy zbliza się do socyalistów i pragnie 
bodaj niektórych i uielioznych pomiędzy ni­
mi pozyskać na swe usługi ? Trudno przy­
puścić, żeby sądził, iż wynajęciem kilku in­
dywiduów osłabi stronnictwo, którego siły 
już to samo jest dowodem, że prawa wyjąt­
kowa przeciwko sobie wywołało. Trudno na­
wet przypuścić, ż-bv zastanawiał się nad ich 
programem i pozwalał im truoailler pour le 
roi de Prusse, gdyby nie przypuszczał, że 
z ich pra. y le roi de Prusse nie będzie miał 
jakiegokolwiek pożytku. Potępiwszy raz so­
cyalizm i wydawszy przeciwko niemu usta­
wę, k tira  wprawdzie przez czas tylko ogra­
niczony obowiązywać miała, ale której prze­
dłużenie wszechwładny kauclerz zawsze spo­
dziewa się uzyskać, ks. Bismarck jako zręcz­
ny polityk, gdyby nawet uznawał, iż w pro­
gramie socyalistów są pewne żądania zasłu­
gujące na spełnienie, powinienby raczej dą­
żyć do spełnienia ich w iuuej formie, niż 
przyznawać im urzędownie słuszność, a tym 
sposobem rehabilitować poniekąd dążności, 
przeciwko którym wymierzoną została cała 
groza specyalnej ustawy i ograniczonego sta­
nu oblężenia w stolicy. Niepodobna, żeby ks. 
Bismarck o tem wszystkiem nie wiedział, 
jeżeli zatem pomimo to zdecydował się na 
półurzędowe upoważnienie działalności tych 
Reinkensów socyalizmu, to musi mieć w tem 
jakieś widoki, gdyż inaczej nie poddawałby 
sam argumentów opozycyi, która się silni a

objawiała przeciw przedłużeniu prawa o 3 
cyalistacb, a która będzie jeszcze silaiuPT; 
gdy ks. kanclerz zechce znowu przedłiw 
Lj wyjątkową ustawę. . jg

I rzeczywiście ks. kanclerz ma ta* 
widoki. Do spełnienia ich nie trzeba # iel ' 
Potrzeba tylko, ażeby pp. Pinn i Kórner P . 
zyskali choć szczupłą garstkę strounikó# 
żeby oni sami lub ich stronnicy cbo®1.® 
w kilku okręgach, przy pomocy, której 1 
rząd nie odmówi, zdołali wejść do eej® 
pruskiego i do parlamentu. Tym sposob®1® 
w sejmie i w parlamencie utworzy się Pe[ 
wien drobny odcień, pewna frakcja nieb®2' 
na, ale oddana na usługi kanclerza i je^  
rządu. Znaczenie takiej frakcji w parłam®0' 
cie złożonym z dwóch lub trzech silny®1! 
stronnictw byłoby żadne, ale sejm pruski 
parlament niemiecki nie znajdują aię w teBł 
położeniu. Liczba stronnictw, grup i frakcji 
jest w nim dość znaczna, a siła ich bard*0 
rozmaita. Świeżo dokonane rozdwojenie stron* 
nictwa narodowo-liberalnego pomnożyło j®' 
szcze ich liczbę. W takim stanie rzeczy czę3t0 
się zdarza, że wobec różnych zdań stronuicl# 
większych decyzja o losie uchwał wielki®) 
wagi spoczywa w ręku drobnej frakcyi, ro*; 
porządzającej ledwie kilkoma głosami, .* 
zręczny sterownik nawy politycznej stara 3l? 
mieć taką frakcyę na zawołanie Taką j®st 
rola, którą książę Bismarck przeznacza so- 
cyalistom rządowym odcienia Finna i Kór- 
nera. A że w wypełnieniu tej roli socyaliś®1 
rządowi służyć nie będą interesom państff® 
bez rządu, który ich stworzył, właściwszy 
zatem dla nich nazwą jest nazwa socjalisto# 
rządowych.

Czy jednak nabytek tej nowej grupy 
przyjść może ks. Bismarckowi bez żadnych 
ustępstw z j go strony? O tem wątpimy bar­
dzo. Gdyby przyszli reprezentanci tej frakcji 
nie żądali nic w zamian za swe usługi, alb® 
poprzestali tylko na najemniczym żołdzie, to 
me mogliby pozyskać ani jednego zwolen­
nika, uie stanowiliby żadnej a nawet najdrob­
niejszej siły, nie b;lihy w możności wywie- 
sz. ć chorągwi z wypisanym wyrazem „so- 
cyalizrn," nawet z dodatkiem „rządowy." 
Gdyby ks. Bismarck tego tylko po nich spo­
dziewał sij i wymagał, żeby go ślepo słu­
chali, toby im nawet nie pozwolił użyć tego 
d ra : li wego wyrazu, z przyczyn, o których wy­
żeji wspomnieliśmy. Jeżeli więc faktem jest 
z jednej strony, iż Fiun i Kórner przybyli 
do Berlina z upoważnienia rządu i tam pod 
egidą rządową zamierzają prowadzić propa­
gandę socjalistyczną, to z drogiej strony fa­
ktem musi być również , że im poczyniono 
pewno choćby najostrożniej wymierzone przy- 
rz csęma, i że ijch  przyrzeczeń bydzie trze­
ba później w pewnej, choćby jeszcze bardziej 
ograniczonej części dotrzymać. Ks. Bismarck 
nie cofnął się przed tem i jest to jedno z 
zadań, dla spełnienia których objął tekę mi- 
uisterstwa handlu. Socyaliści otrzymają pra­
wo o zabezpieczeniu czeladzi przeciw samo­
woli pracodawców, stworzonym zostanie dla 
robotmków pewien rodzaj emerytury i utwo­
rzoną będzie izba przemysłowa, w której za­
siadać będą także reprezentanci robotników. 
Do chwili wprowadzenia w życie tych reform, 
socyaliści rządowi będą musieli się wysługi­
wać głosowaniem w myśl rządu.

(Protest turecki przeciw ttemonstracyl 
flot).

Przeciwko demonstracyi flot europej­
skich wystosowała Porta pod dniem 23 
września notę z protestem, której autorem 
według D aily Telegraphu ma być sułtan 
w własnej osobie. Podajemy ten protest w 
przekładzie dosłownym: „Porta potwierdza 
odebranie noty zbiorowej, doręczonej dnia 
‘5 września, w której wyrażono, że mocar­
stwa z tadowoleniem przyjmują do wiado­
mości przyzwolenie Porty na ustąpienie Dul- 
cigna, zaś co do status quo zgadzają się tylko 
względem Dinoszy, która faktycznie zostaje 
w posiadaniu Turcji. Nota rzeczona nie 
wspomina jednak nic o zupełnem zaniecha­
niu demonstracyi flot. To przyrzeczenie wy­
daje się wszelako Porcie tak ważnem, że 
powtarza to swoje żądauie. Według traktatu 
berlińskiego miały być Czarnogórze odstą­
pione części tery tory um Gusynia i Pławy. 
Porta zaraz w pierwszej chwili zgodziła się 
w zasadzie na to wszystko, w chwili jednak, 
gdy miano to wykonać, powstały w skutek 
opieszałości Czarnogóry, tudzież jej bezowoc­
nych i bezskutecznych środków, wielkie i 
trudne zawikłania, które skonstatowane zo­
stały przez same mocarstwa. Włochy re­
prezentowane przez p. Corti mniemały tedy, 
że należy raczej zawrzeć konwencję, którą 
pod d. 18 kwietnia na życzenie mocarstw i 
celem utrzymania zagrożonego na wschodzie 
pokoju Porta przyjęte. Później, w skutek za­
szłych przeszkód i zawikłań, uznano, iż wy­
konanie tej decyzyi jest niemożebne. Zapro­
ponowano Porcie, aby odstąpiła terytoryum 
Hotti, Grudy i Klementi, albo w przeciw­
nym razie, w zamian za te terytorya Dul- 
ciguo. Porta życząc sobie pokoju na wscho­
dzie i zaniechania raz na zawsze demonstracyi 
flot, propozy-yę ową przyjęła. W skutek te­
go jednak powstało pomiędzy Albańczykami
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& uc*ności$ miejscową wielkie rozdrażnienie 
fyph -n 'e trudności najróżnorodnie]szw, któ 

n niepodobna było uchylić. Mocarstwa, ze 
ni^ r ° n y ,  nie zważając na przykre położe- 
jj. * orty, zgodziły się jednomyślnie na de- 
j£t(tUfctr*,eyę flot i uparły s ę  przy tym kroku, 
tm /i 8Prow&<izał dla Porty jeszcze cięższe 
zob° • *6- W skutek tego ujrzała się Po'ta 
k»i 0,Vl$zan$' nby zapomocą ostatecznego i 
8t eS°rycznego środka położyć kres takieraa 
2 ]Il0wi rzeczy, uczynić wydanie Dulcigna 

b*nem od formalnych i urzędowych za- 
P wnień ze strony mocarstw, a mianowicie 

następnych trzech punktów: 1. Zaniecha- 
a demonstraeyi flot bez względu na mo- 

^ fe Wyniknąć kwestye, zaniechania zatem 
teraz i w przyszłości. 2 Rękojinii co do 

^, ■nadania, życia, honoru i wszelkich praw 
, . a emigrujących mieszkańców; niemniej ta- 
•ch samych rękojmij posiudauia, życ:a, ho- 

i 0t “ > nadewszystko religii dla tych miesz- 
nców, którzy nie zechcą opuścić swoich 

Sńisk rodzinnych. 3. Przyjęcia przez mo- 
rstwa zaproponowanego ze strony Porty 
ałtts qu0 i zaniechania wszelkiej myśli wy­
mienia kiedykolwiek w przyszłości z no- 

żądaniem dla Czarnogóry, 
j, „Oświadcza przeto Porta z ubolewaniem,
, Me będzie się mogła zdecydować na przy- 
*rł  ofiarę oddania Dulcigna, dopóki nie o- 
rzyma f o r m a l n y c h  p r z y r z e c z e ń  co 
0 wymienionych punktów. Jeżeli mocarstwa 

Jj°Miną milczeniem usprawiedliwione te żą­
dania Porty i nie uznają za stosowne wy- 
Pfiłnić ich; jeżeli mniemają, że po bezwzględ­
nym ich odrzuceniu wypada im zapomocą 
demonstraeyi flot wywrzeć presyę na Portę, 
j® Ławisdamia podpisany, że w takim razie 
Borta nie będzie mogła nakazać władzom 
Miejscowym oddania Dulcigna. Jeżeli jednak 
da»et w razie, gdyby demonstraeya flot rze­
czywiście przyszła do skutku, Porta (już i 

na wielkie i sprzeczne z jej osobistemi 
interesami ofiary wystawiona) w interesie 
P°kcju przecież ustąpić będzie zniewolona, 
Jdżeli dalej zdecyduj* się uczynić t j, oczy­
wiście tylko wtedy, jeżeli przytoczone wyżej 
Warunki zostaną zagwarantowane, i jeżeli sta 
rać się będzie terytoryum sporne ewakuować 
w sposób legalny i słuszny — to zaiste trudno 
będzie wyszukać prawną a ważną przyczynę, 
któraby usprawiedliwiała odrzucenie ostatniej 
propozycji Perty.

„Oczywista, że jeśliby chciano trwać 
dpornie przy myśli wywarcia naesku na 
^ortę, nie będzie można obarczyć Porty od­
powiedzialnością za mogące wyniknąć w przy- 
szłości zawikłauia. Znajdując wśród takich 
okoliczności wszechstronne usprawiedliwię- 
Mo, zdecydowała się Porta zawiadumić cały 
świat u przykrych wypadkach, których stać 
hIę ma ofiarą. Podpisany oświadcza nakonieo 
Powtórnie, że gdyby mocarstwa zechciały 
Portę od ciężkich oswobodzić kłopotów i 
zgodzić się na przyrzeczenie rękojrnii, będą- 
cJoh przedmiotem tej noty, to Porta byłaby 
gotową do oddania Dulcigna i rozpoczęcia 
niezwłocznie rokowań w tej mierze z Czar­
nogórą. W każdym razie jednak odwołuje 
fiię podpisany do poczucia ludzkości i spra­
wiedliwości mocarstw. Podp. Assim*.

(Pogadanka z panem J. Fćrry).
Paryski korespondent Wiener AUy. Złg. 

donosi w najświeższym swoim liście z duia 
^6 września o poufnej rozmowie z nowym 
prezydentem gabinetu francuskiego. Natural­
nie, żu korespondent szedł po to, ażeby py­
tać i z odebranych odpowiedzi o sytuacyi 
politycznej zdać sprawę i nastręczyć czytel­
nikom sposobność do snucia dalszych kom- 
binacyj i domysłów. Podajemy tu owoc sta­
rań korespondenta. Pan Juliusz Ferry odpo­
wiedział najprzód na pytanie co do podanej 
przez dzienniki depeszy, w której rząd fran­
cuski polecił swemu admirałowi p. Lafont, 
ażeby w bombardowaniu Dulcigna nie brał 
udziału. „Tak jtst. mówił p. Ferry, rząd wy- 
d«ł podobny rozkaz, chociaż brzmi on ina- 
owj, niż podały czasopisma. Czynnego udzia­
łu statki fran‘*u.,kie brać nie mogą, choćby 
dla tego. że rząd nie m» upoważnion a od 
parlamentu. Zresztą, dodał p Ferry na pół 
żartem, sądzę że dośćby było użyć pół fre­
gaty pancernej, żeby Dulciguo przemienić w 
kupę gruzów." Chodzi tylko o to, wtrącił ko­
respondent, czyje pół fregaty ma to usku­
tecznić. „Anglia odparł p. Ferry, podejmie 
się tego prawdopodobnie sama z wszelką go­
towością." Gdy w ciągu rozmowy przyszło do 
Wzmianki o Izbach , których ministerstwo 
postanowiło nie zwoływać przed terminem, 
rzekł m inister: „W istocie taka jest decyzya 
rady ministrów, gdyż nie mogła być inna. 
Ostatnie przesilenie ministryaloe wywołano 
zostało kwestyą wykonania dekretów m ar­
cowych. Izba wytknęła w tej kwestyi drogę 
rządowi, a na drogę tę, na pozór chwilowo 
opuszczoną wszedł napowrót nowy gabinet, 
Panuje zatem stanowcza jednomyślność po­
między rządem a Izbą." Tu korespondent 
rzucił pytanie : „Czy tak samo i w spra­
wach polityki zewnętrznej ?“ Pan Ferry 
rzek ł: „Okólnik ministra spraw zagranicznych 
może uchodzić bezwarunkowo za dowód, 
żeśmy zdecydowani do utrzymania w zupeł-

Grazeta Lwowska z dnia 30

ności pokojowej polityki gabinetu p Freyci 
neta Zachodzi zresztą i druga okoliczność, 
która nam nie pozwala zwołać Izb przed u- 
stalonym terminem. Wybory do rad m uni­
cypalnych nie mogą się odbyć prędzej, niż 
z końcem październik* lub w początkach li­
stopada. Bardzo liczny zastęp deputowanych 
ma w tern osobisty interes ; ni . byłoby zatem 
poźądanera zwołanie Izb na krótki okres, na 
sesyę wyjątkową, gdyż stronnictwa nieprzy­
chylne wszczęłyby dyskusje o ostatniem 
przesileniu, o polityce zagranicznej i t. p., 
któreby się nie prędko skończyły i wywołać 
mogłyby nieprzyjemne następstwa w parla­
mencie albo w departamentach". Następnie 
zagadnął korespondent, że nim się zbiorą 
na nowo Izby, to dekrety marcowe przeciw 
kongregacyom będą już prawdopodobnie wy­
konane. P. F e rry . potwierdził to przypusz­
czenie, gdyż— dodał— idzie nam o uczynie­
nie zadość życzeniom Izby. Wykonamy de­
krety z umiarkowaniem, do jakiego zobo­
wiązany jest rząd każdy, czujący własną god­
ność ; wykonamy je wszelako stanowczo nie 
półśrodkami, gdyż na tem polu nie może 
rząd ponieść klęski. Kongregacje zostaną roz­
wiązane albo poddadzą się prawom obowią­
zującym. „ Jak piszą dzienniki — przerwał 
korespondent — mają być kongregacye rozwią­
zane wedle kategoryj, stopniowo". „Rozumie 
się, odparł p. Ferry. Musimy uszanować 
rozliczne in teresa, musimy kierować się 
względami i starać się o to, ażeby przy eg- 
zekucyi połączyć energię z umiarkowaniem". 
Na tem skończyła się pogadanka.

K R O I I K A

— Św ięto  p a tro n a  kraju, św. Michała, 
obchodzono wczoraj uroczyście w wschodniej 
Galicji, a zwłaszcza w samej stolicy. Jak zwy­
kle w dzień ten powiewały flagi na maszoie 
szczytowym wieży ratuszowej. Były to zarazem 
imieniny prezydenta miasta, dr. Gnoińskiego; 
dniem przedtem zaś obchodził imieniny wice­
prezydent miasta p. Wacław Dąbrowski, z któ­
rego to powodu w wilię wczorajszego święta 
obie cywilno kapele tutejsze wykonały soleni­
zantom serenadę.

— U czeń sz k o ły  Z akopańsk leJ (sny 
oerskiej), Michał Król, na wniosek członka ku- 
ratoryi droboego przemysłu, dr. Weigla, który 
szkołę wspomnioną niedawno zwiedzał i o po­
stępie tegoż ucznia jakuajlepsze dał świade­
ctwo, otrzymał od krakowskiej Izby haudlowo- 
przem.ysłowej stypendyum w kwocie 300 zł. 
■'o uczęszczania na kurs w wiedeńshieu. mu­
zeum technologiczuoprzemysłowem.

— W k a s y n ie  m ie jsk ic m  odbędzie 
się w sobotę przedstawienie amatorskie. Ode­
grane będą komedyjki jednoaktowe: Po w y­
stawie paryskiej Au rei ego Urbańskiego, Po 
kweście Sulisława i Kalosze Jana Aleksandra 
hr. Fredry. Początek o godzinie 7*/,. Wstęp jak 
zwykle.

=** P o cz ty  osobow e między Krakowem 
i Szczawnicą tudzież między Szczawnicą i Sta­
rym Sączem, które dotąd kursowały tylko pod­
czas sezonu kąpielowego (t. j. od 1 czerwca 
do końca września), odtąd kursować będą także 
od 1 paździeruika do końca maja.

* Z ap isk i p o lic y jn e . Skradziono panu 
J. H. K. ze sklepu pod 1. 11 w Rynku kilka 
srebrnych łańcuszków do zegarków, 20 par 
kulczyków i 80 pierścionków z chińskiego sre­
bra, 5 srebrnych pierścionków i 7 srebrnych 
klamerek. Szynkarzowi H. H. skradziono z po 
mieszkania pod 1 27 przy uliuy Zielonej kilka­
naście sztuk bielizny znaczonej literami J. H., 
panu F G. z pomieszkania pod 1. 15 przy 
ulicy Gliniaóskięj 2 hyble, śrubę, piłkę stdar 
ską, 2 dłuta, 3 cyrkle i iDne nar/.ędzia stolar­
skie. — Złożono w policyi 3 srebrne prawdo­
podobnie z kradzieży pochodzące łyżeczki, które 
nieznajomy młody mężczyzna zastawić cb-iał 
w sklepie jubilerskim pana F. K. przy ulioy 
Sykstuskiej. — Pani N. zgubiła biały skórzany 
pug lares, w którym się znajdowiły 2 zł te 
pierścionki a mianowicie jeden ślubnv a jeden 
znaczony literami J F. — Komisaryatowi śród­
mieścia oddano czteroletniego chł^p a niewia­
domych rodziców, który zabłąkał się w mieście.

— M iędzynarodow y  k o n g re s  litera­
cki i antropologiczny otwarty został duia 20 
b. m. w Lizbonie, w sali akademii umiejętno­
ści. Obecny był otwarciu król portugalski. Pre­
zydentami kongresu literackiego wybrani zostali 
Francuz Ludwik Ubach i Polak Cliadźkiewicz

+  CaiiOYa za r u b e l ! Z Żytomierza 
donoszą Gazecie Polski'j o fakcie niesłycha­
nego wandalizmu... Przed kilku tygodniami 
zmarł tam bezpotomnie p. M , po którym, w 
liczbie najrozmaitszej tandety, został biust Fran­
klinu;, z karraryjskiego marmuru, dłuta Gano- 
wy. Był on uiegdyś własnością niezapomnia­
nej sławy doktora Lorneta, którego sukcesoro- 
wie przyciśnięci potrzebą przywieźli biust do 
Żytomierza dla sprzędania. Żądali oni za to 
arcydzieło dwa tysiące rubli — ale, jak sięo- 
kazało, zmuszeni byli sprzedać panu M. za 
rubli pięćset! Owóż sądowy prystaw  zjazdu 
wirowych sędziów, opisując ruchomości pozo-
Września 1880.

stałe po p. M. przy pomocy dwóch żydów, 
wziętych za ekspertów, oszacował biust dłuta  
Canony na jeden rubel srebrem! ! !  Posta­
wiłem trzy wykrzykniki, alej podobno i trzystu 
byłoby mało dla oznaczenia zgrozy wobec po­
dobnego wandalizmu i nieuctwa, jeżeli w tem 
nie będziemy widzieć innych zamiarów. W po­
rę zawiadomieni sukoesorowie zmarłego zastrze­
gli się przed stratą, wstrzymując publiczną 
sprzedaż tego biustu, dopóki termin prawny 
nie da im możności zawładnąć spadkiem Lecz 
gdyby nie to, utwór Canovy byłby sprzedany 
za kilka złotych i kupiony może przez jakiego 
szyukarza poniewierałby się w karczmie!

—N ieszczęśliw y  S zeg ed y n  znowu na­
wiedzony jest ciężką klęską. Skutkiem kilku 
dniowej ulewy piwnice wielu nowych budynków 
zalane zostały wodą, domy zaś, których budo­
wy nie zdołano ukończyć przed nastaniem je­
sieni, cierpią bardzo od deszczu. Kilka chat pro­
wizoryczny' h zawaliło się skutkiem podmule • 
nia, a między ubogą ludnością szerzy się wiel­
ka nędza Dla obmyślenia pomocy ciężko na­
wiedzonemu miastu odbyła się w Peszcie osob­
na rada ministrów.

— P o w ó d ź uszkodziła w ostatnich dniach 
bardzo znacznie przestrzeń kolejową Plujeszti- 
Predeal w Rumunii. Na stacyi Valea-Bogdan 
zniszczone zostały zabudowania dworcowe.

— Ś n ieg  padał ostatniej niedzieli w Pe­
szcie przez kilka minut.

— P ro c e s  o m o rd e rs tw o  popełnione 
z zazdrości małżeńskiej na lekarzu Kureyuszu 
przez Stanisława Hiszpańskiego, starszego zgro­
madzenia szewców w Warszawie, po kilkudnio­
wej rozprawie głównej przed tamtejszym sądem 
okręgowym i po złożeniu opinii przez cały sze­
reg lekarzy co do stanu umysłowego oskarżo­
nego, został rozstrzygnięty następującej treści 
wyrokiem: Sąd okręgowy, uznając Stanisława 
Hiszpańskiego za wiunego rozmyślnego zabój­
stwa na osobie dr. Kurcyusza, popełnionego w 
rozdrażnieniu i uniesieniu, postauawia: zesłać 
Hiszpańskiego po pozbawieniu wszystkich praw 
stanu i przywilejów na osiedlenia do gubernii 
irkuckiej, bez prawa wydalania się z miejsca 
osiedlenia w ciągu lat dwóch i wydalania się 
z gubernji syberyjskich w ciągu lat ośmiu. Ze 
względu jednak, iż Hiszpański popełnił prze­
stępstwo w stanie chorobliwym, skutkiem któ­
rego powstało w Dim urojone przekonanie o 
ciężkiej zniewadze, jakoby przez dr. Kurcyusza 
mu wyrządzonej, sąd okręgowy postanowił prz*-d- 
stawić wyrok cesarzowi z prośbą o zmianę 
oznaczonej w nim kary na zamknięcie w twier­
dzy na rok jeden, fcez wszelkiego ograniczenia 
praw i przywilejów, oraz na zwrot kosztów są 
dowych.

— O tra g ic z n y m  losie  dwó L od­
ważnych Anglików, którzy się byli przyłączyli 
do wyprawy belgijskiej do środkowej Afryki, 
nadeszły do Londynu ostatnią pocztą z Zanzi­
baru następujące szczegóły: Zamordowanie obu 
tych podróżników, jak się zdaje, zostaje w 
związku z wojną, którą rozpoczął król murzyń­
ski Mirambo, ażeby pozamykać dla karawan 
handlowych wszystkie drogi wiodące przez 
ościenne krainy i zmusić je do korzystania z 
jedynej drogi, wiodącej pr/.ez jego państwo. 
Pierwszą miejscowością, którą Mirambo posta­
nowił zaatakować, była osada Knrema gd/ie 
właśnie obaj uczeni Anglicy osiedlili się byli 
na czas pewien. Przy zbliżaniu się Miramby i 
sprzymierzonego z nim króla Sambo. pp. Carter 
i Cadenhead wys/.li naprzeciw nieb w nadziei, 
iż potrafią ich usposobić pokojowo. Natrafiwszy 
na przednie straże, rozpoczęli przez parlamen­
tarzy rokowania, podczas który h pad I pierwszy 
strzał ze strony straży Miramby. Ugodzony w 
piersi Cadenhead padł trupem na miejscu. Od­
dział złożony ze 150 krajowców, który stano­
wił eskortę Anglików, pierzchnął natychmiast, 
porzuciwszy broń i pozostawił samego Cartera 
z jednym tylko starym służącym, nazwiskiem 
Mahomet, oraz ze służącym członka wyprawy 
belgijskiej, dr. Kiska, który na ochotnika przy­
łączył się do ekspedycji. Kiedy kapitan (jarter 
uirz ł, że przyjaciel jego Cadenhead upadł nie 
żvwy, głośno zaprz\siagł pemś ić śraieić ,jeg„ 
i złoże wszy się ze s/.tućca na towarzyszów Mi 
ramby, piętnastu po kolei położrl tropem. Na- 
stę.uie poch^y-ił za karabin zabitego Caden­
head* i znowu piętnastu murzynów Miramby 
zrobił niezdolnymi do dalszej walki. Siły jego 
wszakże prędko Bię wyozerpafy, a tym.-zasem 
Afrykanie, ochłonąwszy z pierwszego przestra­
chu, osaczyli go tak, że o wycofaniu się nie 
mogła być mowa Dwaj świadkowie tego krwa­
wego zajścia, którzy dnia 4 sierpnia przynieśli 
o niem wiadomość do Zanzibaru, widzieli, jak 
Carter z obydwoma służącymi padał pod cio­
sami czarnych wojowników, lecz choćby tylko 
był rannym, przypuszczać nie można, ażeby 
okrutny i śmiercią trzydziestu swych ludzi roz­
jątrzony nieprzyjaciel pozostawił go przy życiu, 
zwłaszcza, że żołnierze Miramby nie zwykli 
nigdy dawać pardonu. Śmierć Cadenheada i 
Cartera utrudniła w wysokim stopniu położenie 
całej wyprawy belgijskiej, a zwłaszcza misjo­
narzy chrześciańskicb, którzy się znajdują w 
państwie Miramby. Sułtan Zanzibaru ze swojej 
strony przedsięwziął wszelkie środki, ażeby na 
przyszłość zabezpieczyć badaozy Afryki środko­
wej od losu nieszczęśliwych Anglików. Zosta­
jący w służbie jego oficer angielski, porucznik 
Mathews, właśnie ze znacznym oddziałem wojsk

snłtańskich wyruszył do Mwapwy, gdzie zało­
żyć ma stacyę wojskową i zakres swych ope- 
racyj rozszerzyć na obszar Miramby. Jeżeli mi- 
sya jego uwieńczona będzie powodzeniem, to 
śmierć obu dzielnych Anglików mieć będzie 
przynajmniej ten jeden dodatni rezultat.

— T rz ę s ie n ia  z iem i kilkakrotnie w 
ostatnich dniach nawieddły okolicę Fryburga 
w Szwaj aryi. Wychodzący tam dziennik Chro- 
niąuer z dnia 23 b. m. pisze: „Czy położeni 
jesteśmy istotnie na wulkanie? Zaledwie ochło­
nęliśmy z przestrachu po trzęsieniu, które na­
wiedziło miasto nasze w niedzielę (21 b. m.) 
o godzinie 11 przedpołudniem, a znów wczoraj 
powtórzyło się to zjawisko wieczorem z nieró­
wnie większą jeszcze siłą Obserwowano oby­
dwa wstrząśnienia nietylko w całem miećcie, 
ale i w okolicy- na odległość dwóch mil w 
około. Postępowały one falą z północy-wsebodu 
ku południu-zachodowi, a towarzyszył im głu­
chy łoskot podziemny. W ciągu nocy cztery 
razy jeszcze ponawiały się trzęsienia, z których 
ostatnie było najgwałtowniejsze. Ddycnczas na 
szczęście skończyło się wezystko na obaleniu 
kominów i popękaniu słabszych murów, oraz 
stłuczeniu tu i owdzie naczyń Bzklanyoh i 
glinianych, jednakże bardzo mało rzeczywiście 
braaowało, ażeby katastrofa przybrała fatalne 
rozmiary. — W  okolicy Berna dnia 21  b. m. 
obserwowano także trzęsienie ziemi.

— K oń  p rz e w o d n ik ie m . Niezwykły 
widok mieli w tych dniach mieszkańcy miasta 
Biebrich. Koń pooiągowy prowadził swego pana, 
woźnicę, przez kilka ulic do domu! Roztropne 
zwierzę łbem popychało swojego chlebodawcę, 
który tak był pijany, że ledwo mógł się na 
nogach utrzymać i dlatego co chwila przysta­
wał. Poczciwe konisko za każdym razem, gdy 
„pan" jego skręcał w niewłaściwą ulicę, popy­
chało go znowu na dobrą drogę, aż w końcu 
wśród okrzyków rozweselonych uliczników za­
pędziło go formalnie przez znaną sobie dobrze 
bramę do stajni.

(r) B a lo n  n a  l in ie .  Ileż to razy, wi­
dząc olbrzymi balon Gifforda wznoszący się na 
placu Karuzela w czasie wielkiej wystawy w 
Paryżu, mówiono sobie : A gdyby też lina zer­
wała się ? Osoby obznajomione z szczegółami 
tego urządzenia odpowiadały, że pominąwszy 
dobrze obmyślaną siłę metalowej liny, obliczo­
nej na cztery ra /j  większy nacisk, niż opór balo­
nu przeciw gęstości otaczającego powietrza, je­
szcze i tak w razie pęknięcia liny dwaj areo- 
nauci znajdujący się w łódce przez wypu­
szczenie gazu zapomocą umieszczonej w górze 
klapy sprowadziliby balon bez szwanku na zie­
mię. Otóż podobny przypadek zdarzył się w 
Youngstowa w prowincji Stanów Zjednoczo­
nych, Ohio, gdzie jakiś spekulant uorganizo- 
wał powietrzne podróże w balonie uwiązanym 
na linie, ale, jak się zdaje, nie przedsięwziął 
potrzebnych środków ostrożności. Już jakiś czas 
odbywały się te wzniesienia lecz bez żadnego 
przypadku i nawet niewielu było amatorów, 
tak, że przedsiębiorca dla oszczędności odprawił 
areonautów, którzy z początku towarzyszyli pu­
bliczności przy każdem wzniesieniu. Właśnie 
razu jednego po długiem oczekiwaniu, kiedy nie 
było więcej amatorów prócz dwóch osób, wie­
śniaków, męża i żony, którzy i tak z niewiel­
ką odwagą wsiedli do łódki, przedsiębiorca, że­
by nie być zmuszonym zwróć ć pobranej już o- 
fiaty, zdeoydował się puścić balon w górę. 
Czy z powodu zbytniego wypełnienia gazem, 
czy dla niezwykle małego obciążenia łódki ba­
lon wzniósł się tak szybfco, że s lnie szarpnię­
ta od razu lina pękła i balon w jednem 
mgnieniu wzniósł się do niedojrzanej prawie 
wysokości. Podróżni znajdujący się w łodzi, nie 
mogli mieć żadnego wyebrażenia o sposobie 
zniżenia balonu, a wiatr unosił ich wprost 
na pobliskie jezioro. Rozesłano natychmiast 
ti-legraf-m wiadomość do wszystkich miejsc w 
okotu, gd/.i*-bv balon mógł spaść, ale według 
ostatnich wiadomości mg Izie go nie spostrze­
żono. B i e d n y m  -ż>-gl..r7om powietrznym, jeśli 
ich w pierwszej chwili sam strach nie zabił, 
grozi albo śniieić glud”Wa w obł»kacb, albo 
śmiertelny upadek na ziemię, jeżeliby balon 
pękł, doszedłszy do zr>yt ro z rz e d z o n y c h  warstw 
p wiet rzą.

(r) M ie rn y  s łu g a . Niedawno temu w 
znkłmizie gry w Moua™. baron X. w ciągu 
dwóch posiedź ń przy zielouvm stole rulety 
wygrał pokoźną sumkę 300.000 fr. i wróciw­
szy do domu zamknął te pieniądze w szkatuł­
ce. którą umieścił w swojem biurku w hotelu. 
Jakież było jego zadziwienie, kiedy zbudziwszy 
się nazajutrz rano, spostrzegł, że szkatułka 
znikła, a z nią i służący, który mu towarzy­
szył w podróży. Baron X. tem nieprzyjemniej 
zdziwiony był tym wypadkiem, że Jan —  tak 
się nazywał służący — posiadał zupełne jego 
zaufanie i był starym sługą jego rodziny, a w 
wielu wypadkach dał dowody przywiązania i 
poświęcenia dla swoich panów. Po niejakim 
czasie, kiedy wyczerpały się zasoby pieniężne 
barona, zatelegrafował on do ojca z prośbą o 
przysłanie pieniędzy, dodając kilka słów o 
wypadku kradzieży. Na tę depeszę otrzymał od 
ojca następującą odpowiedź: „Nie martw się
niepotrzebnie; Jan jest tu z całą sumą, któ­
rej stratę opłakujesz. Obawiał on się, żeby 
luidory wygrane w ruletę nie wróciły tam, 
zkąd przyszły, a ponieważ podobny wypadek 
byłby przeciwnym jego zasadom ekonomii i
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rozsądku, wolał zatem szkatułkę przenieść w 
bezpieczne miejsce. Przyjeżdżaj więc bez zwło­
ki. Posyłam ci pieniądze potrzebne na drogę.“ 
Takich służących niewielu znajdzie się za­
pewne.

GOSPODARSTWO I HANDEL

( = )  W osobnej rezolucji do rządu 
Sejm zastrzegł pierwszeństwo koląji Stani­
sławowsko Hnsiatyńskiej przed koleją Tarno- 
polsko-JIusiatyńską w ten sposób, że końce- 
sya na budowę dnigiej linii nie ma być 
udzieloną żadnemu prywatnemu towarzystwu, 
dopóki budowa pierws/.ej nie będzie ubez­
pieczoną. Uchwała ta zepchnęła niezawodnie 
kolej Tarnopolsko-Husiatyń'ką na drugi plan, 
ale bynajmniej nie odebrała iej tego znacze­
nia ekonomicznego, jakie wobec konstellacyi 
stosunków posiada i posiadać będzie. Jeżeli 
budowa każdej linii kolejowej zawsze i wszę­
dzie, szczególnie zaś u nas, uchodzić musi 
za ważną sprawę krajową, to tern więcej ce­
cha ta należy się lin ii, której nawet przeci­
wnicy nie odmawiali wielkiego znaczenia, 
usuwając ją na drugi pian nie z zasadni­
czych, ale jedynie utylitarnych powodów 
t. j. dlatego, żeby jej budowa nie spowodo­
wała później zaniechania lub odroczenia bu­
dowy linij Stanisławów Husiatyn. Jeżeli zaś, 
jak powiedzieliśmy, sprawa koleji Tarnopol­
sko-Husiatyńskiej nie przestała być ważną 
sprawą krajową, to dziennikarstwo nie może 
jej pomijać milczeniem, zwłaszcza teraz, gdy 
złożony podczas pobytu Najj. Pana u stóp 
tronu memoryał grona znakomitych obywa­
teli wschodniej części kraju, nadał sprawie 
charakter aktualny a nadto znalazł się ofe 
rent (kol j Karola Ludwika), który gotów 
jest wykonać budowę z własnych funduszów 
bez subwencji państwowej.

Memoryał t e n , podpisany przez JE. 
Wilhelma hr. S i e m i ń s k i e g o ,  hr. J u ­
styna i Feliksa K o z i e b r o d z k i c h ,  hr. 
Józefa B a w o r o w s k i e g o ,  hr. Adama 
( ł o ł i c h o w s k i e g o ,  pp Tomasza H o- 
r o d y s k i e g o ,  Erazma W o l a ń s k i e g o  
i Jana Y i r i e n  d e  C b a t e a u b r n n ,  
przedstawia przedmiotowo ważne względy 
ekonomiczne, które przemawiają za ryehł-m 
wybudowaniem koleji Tarnopolsko-Husiatyń 
sklej, nie zapoznając ani zaprzeczając ważno 
śei motywów które przemawiają za wybudo­
waniem linii Stanisławów-Husiatyn

Produkcja rolnicza w wschodniej Gali­
c ji  — tak opiewa memoryał w streszczeniu — 
cierpi wiele, na tem, że w braku koleji żela­
znej zadawalać się musi tak niedostateczne- 
mi a w pewnych porach nawet trudnemi do 
użycia środkami komuuikacyjnemi, jak drogi 
krajowe i powiatowe. Jeżeli brak ten zawsze 
dotkliwie czuć się dawał rolnikom wscho- 
dnio-galicyjskim, to tem więcej można to 
powiedzieć te raz , kiedy konkurencya rossyj- 
skiego produktu w tak groźnej wystąpiła 
formie. Chociaż produk!a rolnicze wschodniej 
Galicyi nie ustępują w gatunku produktom 
ros8yjskim, mimo to nie mogą z niemi wy­
trzymać konkurencyi na obcych targowiskach, 
z powodu różnicy w cenie, która jest natu­
ralnym skutkiem utrudnionej komunikacji. 
W ostatnich czasach konkurencya ta przy 
brała charakter jeszcze groźniejszy, gdyż rol­
nicze p ad u k ta  rossyjskie, dzięki nadzwyczaj 
nie niskim kosztom transportu drogą mor­
ską odbierają, galicyjskiemu zbożu jego do­
tychczasowe pole zbytu nawet w Niemczech. 
Jeżeli tak dalej rossyjska konkurencya roz­
wijać się będzie, jeżeli nadto i Ameryka 
zdobywać zacznie teren na targach europej- 
tkich, to producenci wscbodaio-galieyjscy 
mają wszelkie powody do obawy, że wkrótce 
po za granicą miejscowej konsumcyi towar ich 
dostawać się będzie tylko częściowo i z wiel- 
kiemi trudnościami. Ta sytuacja handlowa 
w połączeniu z zapowiedzianem podwyższe­
niem podatku gruntowego wzbudza w wła­
ścicielach ziemskich obawy o przyszłość naj­
bliższą.

Ssmo wybudowanie kolei Stanisławow- 
sko-Husiatyńskiej, jakkolwiek fakt ten powi­
tany zostanie z zadowoleniem, nie zaspokoi 
w zupełności potrzeb, mianowicie producen­
tów, których posiadłości ziemski- leżą na 
północ tej linii. Koszta transportu bowiem 
muszą zawsze wzrastać z odległością i na­
wet najżyczliwsze wpływy rządu nie zapo­
biegną tej naturalnej konsekwencji kierunku 
kolei. Wśród takich stosunków — przytacza­
my ten ustęp dosłownie z memoryału — 
właściciele wielkich posiadłości w wschodniej 
Galicyi, nie lekceważąc bynajmniej znaczenia 
linii Stanisławów - Husiaiyn która stać się 
ma jednem z ogniw tuk upragnionej kolei 
transwersalnej, z żywą radością powitali pro- 
ekt kolei Karola Ludwika, wybudowania dru­

gorzędnej linii kolejowej z Tarnopola do Hu- 
siatyna a ewentualnie do Skały z własnych 
fundu. zów bez subwencji państwowej i mie­

liby powód do równie żywego ubolewania, 
gdyby wykonanie tego projektu pójść miało 
w dalszą odwłokę. Im dłużej zwlekane bę­
dzie wykonanie tego projektu, tem prędzej 
zmieniać się będą stosunki targowe na nie­
korzyść Galicyi wschodniej a skoro raz do­
tychczasowi nabywcy wschodnio-galicyjskie­
go zboża przyzwyczają się d > rossyjskiego 
produk u i wżyją się w rossyjskie stosunki 
handlowe, trzeba będzie poświęcić późuiąj 
bardzo wiele trudu i ofiar, ażeby, jeżeli już 
nie możnaby było w zupełności odzyskać u- 
traconego stanowiska, zapobiedz przynajmniej 
dalszemu rugowaniu produktu wseh.dnio-ga- 
licyjskiego z targów europejskich.

Memoryał kończy fię następującą proś­
b ą - Z tych powodów w najgłębszej czci pod­
pisani właściciele dóbr wschodniej Galicyi 
ośmielają się złożyć niniejszy memoryał u 
stóp najwyższego tronu z najunizeńszą proś­
bą: Waoza ces. i król. Apostolska Mość ra ­
czy najłaskawiej zarządzić przyspieszenie bu­
dowy drugorzędnej kolei żelaznej z Tarno­
pola do Husiatyna ewentualnie z Tarnopala 
do Skały.

Jak widzimy, memoryał nie ma tenden­
cji udaremnienia budowy liąji Husiatyn-Sta- 
nisławów i nie występuje bynajmniej prze­
ciw uchwale sejmowej. Podnosi on dobitnie 
ważuość liuji Tarnopol-Husiatyn, ale nie za­
przecza tem ważności diugiej linji.

W końcu jeszcze sprostować musimy 
mylną, w dziennikach powtórzoną pogłoskę, 
jakoby J  Ex. hr. Siemiński, wręczając me- 
moryał Najj. Pan, dodał, że kraj jednomyśl­
nie zapatruje się w ten sam sposób na spra­
wę, jak to memoryał przedstawia J. E x .h r . 
Siemiński, wręczając memoryał Najj. Panu, 
ograniczył się do wyrażenia prośby, którą 
przytoczyliśmy powyżej z memoryału.

$ K o m ite t T o w a rzy s tw a  gospodar­
czego wzywa Członków, którzy na walne zgro­
madzenie przybyć zamierzają, aby po karty le­
gitymacyjne, uprawniające ich do zniżonych cen 
na kolejach, zgłaszali się do Komitetu, poda­
jąc swój adres dokładny i linię kolejową

0STAT1TIA POCZTA

Według informacji dzienników wie­
deńskich p o d r ó ż  N a j j .  P a n a  d o  Sz l ą -  
s k a  jest rzeczą postanowioną. W czasie 
między 15 a 21 października zwiedzi J-go 
Ces. Mość Opawę, Ostrawę morawską, Cie­
szyn i Bielsk Cesarzowi towarzyszyi ma w 
tej podróży p. m inister handlu.

Jako kandydatów na posadę n a m i e ­
s t n i k a  w K a r y n t y i  wymieniają księ­
cia Lotara M e t t e r n i c h a ,  obecnie radcę 
dworu w Linzu i radcę rządowego hr. C ho- 
r y ń s k i e g o  w Klagenfurcie.

K r ó l  w ł o s k i  udzielił o f i c e r o m  
a u s t r y a c k i m ,  który byli obecni na te­
gorocznych manewrach pod Florencyą, wy­
sokie ordery; mianowicie pułkownik Klim- 
burg otrzymał krzyż komandorski orderu św. 
Maurycego i Łazarza, pułkownicy E. Marta i 
Fr. Oesterreieh krzyż komandorski orderu 
korony włoskiej.

W s e j m i e  w ę g i e r s k i m  odpowie­
dział 28 b. m. minister-prez.ydent T i s z a 
na znaną interpelację M i k ł o s a  w sprawie 
a g i t a c j i  a u t i ży d o w s k i e j. Odpo­
wiedź ministra brzmi: „Nie pojmuję, jaki 
motyw mógł kogoś spowodować do mniema- 
n,a, jakoby rząd albo partya liberalna iden­
tyfikowały się z agitacyą wszczętą przez de­
putowanego I s t o c z e g o ,  wszakże nietylko 
prasa ale samo zachowanie się rządu i par- 
tyi rządowej protestują przeciw takiemu za­
patrywaniu. We wszystkich wolnych pań­
stwach a więc i u ra s  powstają liczne agi­
tacje, z któremi rząd się nie zgadza, nie 
będąc wszakże w możności przeszkodzić im 
a priori. Przechodząc do samego zapytania 
pana deputowanego, winieneoi oświadczyć, 
że rządowi nie zostały dotychczas przedło­
żone statuta związku, a przeto rząd nie był 
w położeniu ani udzielić ani odmówić za­
twierdzenia. Powodem niezatwierdzenia sta­
tutów nie mogłaby zres:tą być okoliczność, 
ze cel związku według zdania rządu jest 
niewłaściwym ale zatwierdzenia mógłby rząd 
odmówić jedynie wtedy, jeżeli celem związku 
bądź to wyraźnie wypowiedzianym, bądź też 
7,e statutów widocznym byłoby szerzenie 
waśui między rozmaitemi klasami, narodo­
wościami i wyznaniami w kraju, alb > też, 
jeżeliby cel związku był w sprzeczności 
z ustawami krajowymi alb - z koastytucyą. 
W takim przypadku rząd z pewnością nie 
zaniedba odmówić swego zatwierdzenia. Jak 
długo ruch pozostaje na polu teoryi i dys­
kutowanym jest tyl-ro w prasie, tak długo 
prasa sama a ewentualnie ustawa prasowa 
jest jedyną bronią, jakiej przeciw temu ru ­

chowi użyć można, skoro jednak ruch z po­
la prasowego przeniesionym zostaje na inne, 
ma rząd z chw ilą, w której ruch ten prze­
kracza granice prawne albo podburza do 
wzajemnej nienawiści pojedyncze wyznania, 
narodowości lub klasy ludności, ma rząd, 
powtarzam, nietylko ,prawo ale i obowiązek 
przeszkadzać takim ag.tacyom i przeciw 
sprawcom ich wprowadzić w zastosowanie 
ustawy karne. Pan deputowany może być 
przekonanym, że rząd w danym razie sko­
rzysta z swojego prawa i spełni swój obo­
wiązek." (Żywe oklaski.)

P. M i k 1 o s : Po zapewnieniu, i i  rząd 
nie solidaryzuje się z agitacyami Istoczego i 
że statuta związku antisemickiego nie zosta­
ły jeszcze przedłożone rządowi do zatwier­
dzenia, mogą ci, którzy żywili wyrażone 
przezemnie obawy być- nieco spokojniejszy­
mi. Mniemam wszakże, że rząd nie powi- 
nienby czekać aż do chwili, w której usta­
wy karne będą mogły być zastosowane, lecz 
zapomocą liberaluych zarządzeń całemu ru­
chowi a priori odjąć znaczenie. Takiemi za­
rządzeniami byłoby zaprowadzenie zupełnej 
wolności religijnej, wydanie ustawy o ślu­
bach cywilnych. Pan minister-prezydent po- 
winienby w ten sposób starać się wyrównać 
socyalne kontrasty. (1 s t o c z y :  A demokra- 
cya soeyalaa do której naczelników pan na­
leżysz? W rgawa.)

Sejm przyjął odpowiedź p. Tiszy (lo 
wiadomości.

K s i ą ż ę  B i s m a r c k  w swym cha­
rakterze jako pruski minister handlu wydał 
do pewnej Izby handlowej reskrypt, w któ­
rym mówi, że zamierza naprzód dla Prus 
a następnie dla całych Niemiec ustanowić 
stałą r a d ę  e k o n o m i c z n ą ,  złożoną z re­
prezentantów handlu przemysłu i rolnictwa, 
której zadaniem byłoby udzielanie opinii o 
projektach U3taw ekonomicznych.

Odwlekana z dnia na dzień akcya floty 
europejskiej przecie D u l c i g n o  wetrzy- 
mana została teraz na czas nieograniczouy. 
Komendant Dulcigna, wezwany przez admi­
rała S e y m o u r a  do wydania miasta, oświad­
czył kategorycznie, że nie otrzymał od suł­
tana żadnego w tym względzie rozkazu, i że 
zbrojnie oprze się wszelkiemu usiłowaniu za­
jęcia Dulcigna tak samo, jak każdego mne 
go miejsca w powierzonym mu paszaliku. 
Oświadczenie to zmieniło od razu całą sy­
tuację. teraz bowiem jest już rzeczą pewną 
że wojsko tureckie pójdzie ręka w rękę z 
Albańczytami. Wobec tego książę czarnogór­
ski prosił komendanta floty o wstrzymanie 
akcyi, ponieważ był przygotowany tylko do 
walki z Albańczykami nie zaś z armią tu ­
recką Mają zachodzić jeszcze inne, zakuli­
sowe przyczyny tej zwłoki; tradycyjny brak 
jedności między mo arstwami miał się w o- 
statnich czasach na nowo zadokumentować, 
a że Turcy mają sprytną dyploma yę, więc 
skorzystali z tego i wprowadzili Europę w 
ambaras, z którego trudne wyjście.

Jak donosi National, odbyła się tenL 
dniami między p. Juku F ó r r y  i ministrem 
spiiw  zewnętrznych Constmsem narada w 
sprawie wykonania d e k r e t ó w  m a r c o -  
w y e h. Postanowiono, nie czekając na orze­
czenie trybunału w sprawie kompeteucyi, 
przystąpić natychmiast do wykonania dekre­
tów Raggia przeciw  kongregacyom rozpocz­
nie się przeto już w najbliższym czasie, je ­
że! nie zajdzie znowu coś nieprzewidzianego. 
Wczoraj otrzymaliśmy telegram z Paryża na 
stępujący treści: „Nuncyu‘:z papiesk msgr 
C z a c k i  oz iaim;ł  wczoraj m i n i s t r o w i  
s p r a w  z a g r a n i c z n y c h ,  że o p u ś c i  
b e z z w ł o c z n i e  F r a n c y ę ,  skoro tylko 
rozpocznie się wykmauie dekretów przeciw 
kongregacyom duchownym".

Jacht „Liwadya", zbudowany niedawno 
w dokach glasgowskich według niefortunnej 
metody rossyjskiego admirała Popowa, stał 
się od kilku dni przedmiotem powszechnej 
uwagi. Za zbliżaniem się dnia, w którym jaefit 
odpłynąć miał do Rossyi, zaczęła krążyć 
wieść, że nihiliści zdołali umieścić w nim 
m a c h i n ę  p i e k i e l n ą  w rodzaju tej, 
jaka spowodowała przed kilku laty straszliwą 
katastrofę w 8reruerhavea Z Londynu n a­
deszły w tej sprawie następujące doniesienia 
telegraficzne: „Wskutek doniesień, które do­
szły także do wiadomości publicznej, wy­
szedł rozkaz, aby nikogo nieupowżnionego 
nie wpuszczać do warsztatów, gdzie buduje 
się jacht „Liwadya" dla cara. Dalej słychać, 
że polieya londyńska otrzymiłu doniesienie 
od policyi z Petersburga i Genewy, iż trzech 
nihilistów z dwiema machinami piekielnemi 
w kształcie zegarów, są w drodze do Glas- 
g wa i mieli już z Londynu odjechać. Po­
licja w Glasgowie śledziła za nimi po wszyst­
kich hotelach i zajazdach szczególnie tam, 
gdzie stają cudzoziemcy. Dotychczas nikogo 
nie aresztowano. Zbadano także bardzo skrzęt-

nie wszystkie części okrętu, ażali nie ma 8a 
ukrytej machiny".

Pall Mail Gaeette pisze : „Zapasy 
gla już umieszczone w „Liwadyi" zostały ^  
powrót wyładowane. Nurkowie opatruią 8P 
okrętu. Słychać, że nihiliści londyńscy 
zna i się do istnienia spisku, i że ostrz8? 
swoich znajomych w Anglii o niebezpieczei) 
stwie żeglugi na „Liwadyi".

Jeżeli to wszystko prawda, to nibi'1̂  
mieli chyba na celu samo dzieło zuiszez80' 
jachtu (który i tak niewiele wart) — o *®. 
machu politycznym nie może być mowy, g.®/, 
na statku ani car aui nikt z familii earsk'8 
nie miał płynąć do Rossyi.

Stary G a r i b a l d i  pogniewał się n 
rząd króla włoskiego — i złożył mano8 
deputowanego 1 W liście otwartym, ogłoszą 
nym przez dzienniki , motywuje ten 
krok tem, że „w kraju, gdzie wolność dep^ 
Dugami a ustaw używają tylko na to, 
bronić wolności Jezuitów i innyeh wrogo* 
wolności włoskiej, że w kraju tak.m o1® 
może nadal brać udziału w ustawodawstwie- 
List kończy się żądaniem powszechnego pf* 
wa głosowania. Także Meaotti G a r i b a l d  
złożył swój mandat z motywów tych sarny8*1 
co ojciec. Zdaje się, że powodem tych gnie- 
wów jest doręczone świeżo zięciowi Gariba 
dego., genarałowi C a n z i o, wezwanie sąd0’ 
we, aby rozpoczął odsiadywanie kary aresz­
tu, na którą w znanym procesie został 
sądzony.

TELE&RA1Y GAZETY LWOWSKIEJ
Praga, 29 września. W uzupeł­

niających wyborach do Rady państwa 
wybrani: w okręgu gminnym Pilsen 
s t a r o ć  z e s k i  k a n d y d a t  S t e i d l  
284 głosami (na drugiego kandydata 
konserwatywnego padło 129 głosów), 
w okręgu gminnym Prsibram s t ar o-  
c z e s k i  k a n d y d a t  Wore l .

R z y m , 29 września. Nowo zbu­
dowany p a n c e r n i k  Italia puszczo­
ny został na morze w Castellamare 
w obecności króla, ministrów i ciała 
dyplomatycznego.

G a r i b a l d i  jest tu oczekiwany. 
CJmarł poseł bawarski Bi bra.

L o n d y il, 29 września. Gr an-  
v i 11 e, który miał zabawie cały ty­
dzień u królowej w Balmoral, wyje­
chał do L o n d y n u ,  z powodu pilnych 
spraw państwowych.

Wiedeń, 30 września (Teł. jpr.) 
Termin z w o ł a n i a  d e l e g a c y j  o- 
znaczony został na dzień 19 paździer­
nika. Nadwyżka w żądaniach mini­
sterstwa wojny na rok 1881 wynosi 
w porównaniu z rokiem bieżącym 7 
milionów, z której to sumy 4 miliony, 
jak wiadomo w bieżącym roku ze 
wzlędów oszczędności ujęte z pozycyi 
przeznaczonej na powołanie rezerwi­
stów do ćwiczeń, oddane będą na ten­
że cel w zupełności, a w znacznej czę­
ści wydane będą na wynagrodzenia 
kwaterunkowe z korzyścią dla ludno­
ści. Dalej użyta będzie nadwyżka na 
polepszenie wiktu żołnierskiego i na 
zakupno koni dla kapitanów piechoty.

Wiedeń, 30 września. ( T d. pryw.) 
K o m i t e t  o ś m n a s t u  załatwił tary­
fę pól ornych i łąk górno-austryackich.

Wiedeń, 30 września. {Td. pryw ) 
Według doniesień z Berlina s u ł t a n  
udać się miał w drodze telegraficznej 
do cesarza Wilhelma z prośbą o in- 
terwencyę, celem w s t r z y m a n i a  ak­
c y i  p r z e c i w  D u l c i g n o .  Cesarz 
odpowiedział odmownie, podnosząc so­
lidarność mocarstw i konieczność w y­
konania traktatu berlińskiego. Na gieł­
dzie berlińskiej obiegały pogłoski, że 
flota europejska ma być c o f n i ę t a  
z p o d  D u l c i g n o ,  i że dnia 10 paź­
dziernika zbierze się p o n o w n i e  
k o n f e r e n e y a  w B e r l i n i e .

Wiedeń, 30 września. (Teł. pr.) 
Do Neue fr. Presse telegrafują z Pa­
ryża, że sułtan wydał t a j n y  f e r ­
ma  n , mianujący Riza baszę generał- 
guberuatorem. Riza basza otrzymać



miał instrukcye, a b y  Duleigna n i e 
W y d a w a ł ,  lecz przeciwnie granic 
energicznie bronił, Albańozyków or­
ganizował i jeżeli można urządził na­
jazd na Czarnogórę.

Londyn , 30 września. (T d . pr.) 
Giladstone domagać się ma, aby m i ę ­
d z y n a r o d o w a  e s kadr a  wysłaną 
została w D a r d a n e l l e .  F r a n e y a  
protestuje przeciw wszelkiej a k c y i 
w o j e n n e j ,  która bez zezwolenia 
Izb byłaby naruszeniem konstytucyi.

W I r 1 a n d y i panuje powsze­
chna t r w o g a  przed gwałtownemi 
zaburzeniami.

Londyn , 30 września. Times 
donoszą z Eaguzy pod datą 29 wrze­
śnia, ż e D u l c i g n o  z o s t a ł o  s p a ­
l o n e  n a  r o z k a z  l i g i  a l b a ń ­
sk ie j . (Wiadomość ta nie wydaje się 
nam prawdopodobną: gdyby w istocie 
Dulcigno zostało spalone, wiadomość 
o tern mielibyśmy już z pewniejszych 
źródeł. Red.)
Telegrafowany feurs wiededski.

W iedeń, 29 września 1880, godzina 2 m 
18. Losy kredytowa 180'— , Węg. akcye 
kredyt. 246 75. Akcye anglo-austr. 116 75, 
Akcye banku Union 106*75, Akcye kolei Ka­
rola Ludwika 273 25, Akcye kolei północnej 
244-— , Akcye kolei południowej 80*25. Akcye 
kolei Alfóld 152 50, Akcye kolei Elżbiety 
187-— , H cy e  kolei Lwow-Czerniow. 1 63— , 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 142*— , 
Akcye kolei Rudolfa — Akcye kolei Al­
brechta — , Węg. oblig. państw w złocie 
84 '— , Galie, oblig. indeinn. 9 7 — , Losy z r 
1864 171 2 5 , Losy regulacyi Oissy 106 60, 
Akcye banku ohrotowefro —■— ! ;C,<n ture­

ckie 13 ■— , Akcye kolei węg.-galicyjak. — •— 
Akcye kolei państwowej — •— , Akcye banku 
związkowego 128 25 Rubel papierowy 1*21— , 
Wiedeńskie losy 116 75, Węgierskie losy 107-— , 
Mark. memieck. — Węgierska renta 107 25. 
Usposobienie wzmocnione.

W iedeń , 29 września 1880, godzina 4 
minut 26. Akcye kredytowe — *— Anglo
A u s t r .  , U aio n sb an k  , Kolej Karola
Ludwika — •— , Południowa , — —. R enu 
pap. — , Rubel papierowy — .—, Gal. listy 
zastawne 101*60, Gal. indemnizacyjne — —, 
Mark niem. —*—, Gal. bank rustykalny 103 75, 
Losy z r. 1860 — Napolaonsdor —.— . 
Usposobienie —

W iedeń , 30 września 1880, godz. 10 oj. 
36, Akcye kredytowe 281*30, Anglo-austr. 
117*—. Akcye banku Union 107 30, Kolej 
Kar. Ludw. 273 50 Południowa 80 50, Na- 
poieonsdor 9*40. Rubel papierowy —*— ,
Renta pap. — *— , Galie, bank h i p .  ,
Gal. oblig. indemn — *—, Gal. listy zastaw 
banku włość. —*—, Losy z r 1300 — 
Usposobienie silne.

T e le g ram y  zbożow e z d. 29 września 
Wi e d e ń :  Pszenica 11*75 do 12.75 zł., ży­
to 10*10 do 10 70 zł., okowita pr. 10.000 
liter procent 31*25 do 31*50 zł. — B u d a -  
P e s z t :  Pszenica 75 klgr. (na jesień) 11.25 
doi 130  zł., rzepak (sierpień — wrzes) — *— zł 
B e r l i n :  P  szenica żółta (na lipiec—sierpień) 
211*50, żyto — *— , spiritus loco 58*20, olej 
rzepakowy 53*80. S z c z e c i n :  Pszenica , 
rzepik — — . P a r y ż :  mąki 159 k!gr 57 75 
olej rzepakowy 74*50. spiritus —*—. W r o ­
c ł a w :  Pszenica — —, żyto —*— , owies 
— *—, spiritus — , kukurudza —*—, K o 
l o n i a :  Pszenic* *—

Odpowii łoVo7 -nl-koi: torinskl

Do dzisiejszego numeru dołącza się pismo 
polecające Szwajcarskie Pigułki Aptekarza Ry- 
aszrda Brandfa.

Spostrzeieula meteorologiczne.
z dnia 30 września 1880 o godzinie 7 rano.

Barometr 739.10rum. przy temp. 0°C. Psychro­
metr suchy -+- ji.5°C. Psychrometr wilgotny -j- 
10 8 "0. Prężność pary 9.2mm Wilgoć 92 J/0. Zach­
murzenie lo. Wiatr NW2. Ozon 9.

Temperatura powietrza 16.6 R- 
Barometr opada.

Stan barometru nad poziom morza 764.40mm 1----  - — 'I— *11
Przyjechali do Lwowa.

dnia 30 września 1880.
Hotel G eorge‘a.

Pp. H. hr. Krasiński z Warszawy A. 
hr. Olizar z Rossyi. J. Jakubowicz z Kurzan 
O. Orłowski z Połowiec. M. Sozański z Wa- 
sylkowa.

Hetel Europejski.
Pp. W. br Komorowski z Hawryłówki. 

A. Baliński z Kopania L. Cikoński z Czort- 
kowa. K. Winnicki z Turady. W. Richling z 
Wiednia.

Hotel A n g ie lk i.
Pp. K. Kolarzowski z Drohobycza, W. 

Herman z Żukowa. K. Zaleski z Wiednia 
Woiński z Jagielnicy.

Hotel Langa.
Pp. F. Krawany z Wiednia. Z. 

z Wiednia. L. Tiirkel z Wiednia 
z Wiednia. H. Arler z Wiednia 

Hotel W arszaw ski,
P. T. Gałkowski z Krakowa.

Hotel L azarusa .
Pp. N. Druker z Itzkan. K. Czerkawski 

: z Suczawy. A. Botula z Gdańska. J. Schón- 
| feld z Krystynopola

Hotel K rakow ski.
Pp. A Punicki z Rawy. R. Bielański ze 

Złoczowa. S Bobowski z Wolicy. A. Mysłow- 
1 ski z Koropca E. Schneider z Koropca.

Od|eoUaIi ze Lwowa.
Pp. S hr. Dzieduszycki do Niesłuchowa 

i P. br Tiirke do Stryja. Br. K. Głębocki do 
1 Brodów Dr M. Neuda do Krakowa. M. Bień­

A.

Steiner 
W. Wieder

kowski do Kołomyi W. Bernatowicz do Rossyi. 
W. Bratkowski do Rossyi. A. Miączyński na 
Wołyń. S. Pągowski do Brodów.

l*oclł% gi k o l e j o w e .
P r z y c h o d z ą  d o  L w o w a ,

Według południka Peszteńskiego.
SK K r a k o w a :  o godz. 5 min. 20 rano 

(pociąg pospieszny); o godz. 9 min. 7 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. 1; 
przed południem (pociąg mięszany).

Z  C z e r u l o w i e c :  o godz. 9 min. 40 wie­
czór (pociąg pospieszny); o godz 3 min. 
45 rano (pociąg mięszany i; o godz 8 
min. 32 po południu (pociąg mieszany.

Z  P o d w o l o c z y s k :  (na dworzec w Pod­
zamczu); o godz 3 min 8 rano (pociąg 
mięszany), o godz. 3 min. 36 po połud­
niu (pociąg mieszany);

Z  P o d w o l o c z y s k :  (na dworzec lwowski 
główny); o godz. 10 min. 10 wieczór 
pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 30. 
rano (pociąg osobowy) ; o godz. 3 nnn. 
52 po południu (pociąg mięszany.

Z e  S t a n i s ł a w o w a :  (na Stryj) do Lwcwa 
o godz 8 min. 10 wieczór.

O d c h o d z ą  z e  L w o w a .
Według południka Peszteńskiego.

D o  K r a k o w a :  o godz. lOtej min. 3 w 
nocy (pociąg pospieszny); o godz. 4 min. 
33 rano (pociąg osobowy); o godz. 4 min.
49 po południu (pociąg mięszany).

D o  C z e r n l o w l e c  : o godz. 6 min. 10 ra­
no (pociąg pospieszny); o gedz. 11 min.
50 w południe (pociąg mięszany) ; o go; d. 
10 min 50 w nocy (pociąg mięszany)

D o  S t a n i s ł a w o  tw a: (na Stryj); o godz. 
6 min. 45 rano.

D o  P o d w o l o c z y s k : ( z dworca w Pod­
zamczu): o godz. 10 min. 39 w nocy po­
ciąg mięszany): o godz. 12 min. 32 w po­
łudnie (pociąg mięszany)

D o  P o d w o l o c z y s k :  z dworca lwow­
skiego głównego o godz 5 min. 40 rano 
(pociąg pospieszny1 o godz. 12 min. 10 
w południe (pociąg mięszany;) o godz 
10 min. 1 1 w nocy (pociąg mięszany)

Cennik lwowskiej izby handlowej i przemyełowej.
Lwów dnie 28 września i 88r

A. A k c y e  za sztukę.
kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. ° | 
kol.)wow.ezer.-jas. po 200 zł. w. a. j j 1 
Banku hip. galic. 200 zł. w. a. s  
Banku kredyt gal. po 200 zł. w. a. JS

H . L i s t y  z a s l .  za 100 zł.

Tow. rredyt. gatie. o pr. w. a. g  
„ 4 pr. w. a. §' 

„ „ 5 pr. okresowe .£
banku hip. galic. 6 pr. w. a. Jj 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. w a. ^

8

8 .  L i s t y  ( I ł u t u e  za 100 z łr.ji

■' colu roln. kred. Zakład dla (dal. S 
i Buków, 0 pr. los. w 15 lat *°

4 .  O ld ig rt aa 100 zł.i
indemniz. galic. 5 proc. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 6 pro-. w. a. 
Pożyazki kr. i  r. 1873 po 6 pr. w. a.

8 .  L o sy  miasta Krakowa . .
.  .  Stanisławo-**

O. M o n e t y .

Dukat holenderski . .
Dukat cesarski
Napoleondor....................
Półim peryał.........................
JJubrJ roBjy.ski srobrny .

n „  papierowy
100 marek niemUokicb .
Hrebr* . . . .
Lr w trałł**

273 25 276 50 
163 -  167 —
1296 300
250 -  ------

97 25 
91 60 
97 25 

101 —  

102  -

płacą żątą-ą
walutą »ietr

zł'i

98 25 
92 50 
98 25 

102  -  

104

71.60
71.65

7175
7180

K u r s  g i e ł d y  w i e d e ń s k i e }
z dnia 25 września 1889

i .  D ł u g  p a ió s tw a .  płacą żądają. 
Jednolity dług pańctwa w banknot, 

maj-listopad
luty-sierpień .........................

Jednolity dług państwa w srebrze 
styozeń-lipiec . . . . .
kwieuień-pażdziernik....................

1-ocy z roku 1854 po, 250 złr. m. k
„ „ 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr,
„ „ 1SOO po 100 zł. b pr

18b4 po 10O zł.
„ „ 1864 po 60 zł

Renty Com. po 42 lir. austr. . . .
Listy zastaw domen, państw po 120

złr. 5 proc........................................
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1881 5 pr 
AuBtr. renta zł. wolna od podatku 4 pr.

Lwow. Czerń, kolej po 200 zł. wa w a  
Tow. koi żel. p&nstw. po 200 zł. mb. 
Połud. kol. panst. po 200 zł. w. a. . 
1. kol. węg. gal. a 200 /A. w srebrze

pjacą żądają- 
164.50 165.— 
379.25 279.75 
8125 81.50 

139.— 139.50

4 . L i s t y  z a s t a w n e  losowane.

72.65 72 80 
7*2.65 72 80

121.— 122.- 
136 50 131 .- 
J 32.50 133 —
172.25 172.75 
171.— 171.50

27 -  29.

143 -  143.50
100.25 100.75 
87.70 87.85

92 —** 94 —*

5)6 80 97 fcO

99 100 __ 1
ICO — 102 “  j
19 25 21 -
23 60 35 50

i

fi 57 5 66
s 5» e 68
9 38 9 48
9 66 9 80
1 66 1 73
1 20 1 22

58 05 58 65
99 50 100 50
'>0 25 1 MO

8 .  O b llf g a c y e  indemn. 5 pr. (w  180 zł. m. k^

Czech . . . 
Bukowiny . . 
Gaiioyi . . .
Niższej Austryi

104.50
95.50 96.50 
97.— 9/.50

105.50 106.— 
93 75 94 65 
94.76 95 50

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 
Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. 

Powbz. austr. zakł. kr. ziem. 5 pr. w sr. 
Cal. zak. kr. ziem. Krak. los. w 18 i. 6 pr 

w 201.7 pr. 
„ w 331. 5*,', pr.

Gal. l'ow. kred. w. a. po 4 proet 
P° 5 proet, 
po 6 proet. w 

37 latach zwrotne . . . .
Gal. banku hip. po 6 proc. *. . 
Gal. Zakł. kred. włośe. po 6 proc. 
Binku austro-węgiersk. po ó proc. 
IVęg. Tow. ziem. akc. po 5*/* proc. . 

„ Zakł- kr ziemsk. po 51/, proo.

100 . -  
117.—
100.50
106.50 

95.50 
91.75 
97.—

117.25
101.25

92.25 
97 50

97 -  97.50
101.25 101.75 
103.50 104.50 
i02 20 102 .35

100.
100.25 100.75

płacą
Kegteyieha po 10 zł. r \  k. 16.50
Losy miasta Krakowa . fc . . 20.—
Pożyczka miasta Budy po 40 zł w a. 41.—
Paliiego po 40 zł. m. k................  38.—
Pundacya szpitala Arcyks. Rudolfa 18.25
balma po 40 zł. m. k, 50 —
St. (ieuois po 40 zł. m. k. 47.76
Pożycza* m Stanisławowa (po 20 zł, w a.) 24.— 
Poi. Tryestu po 160 zł. in k. . . 125.75

_ n po 50 zł. w. a. 65.—
Waldsteiaa po 20 zł. m k . . 3*2.—
WindischgTatza po 20 zł. m. k . 41.60

7 . W e k s l e  (w. 3 miesiąc*)
Augsburg za 100 zł. w p. u. —.—
Berlin za 100 mark w. p. ». — —
Praukfurt za 100 wark p. —.—
Hamburg za 100 mark w. p. n. —.—
Londyn za 10 ft. 118.20
Paryż za 109 fr. . 46.55

żęda ą 
17 — 
20 60 
41 60 
38 50 
18.60 
5 1 -  
4 8 -  
25.—

3 3 .-
42.—

118.35 
46 55

K  a r *  s ł o t a

8 .  A k c y e .

—. -  85.— ! 
105.50 106.—
101.75 —.— 
105. -  -  — | 
1 6 3 -  103 50
102.75 103. -

Bank Anglo-aust. 200 zł. en.it. zł. 120 120. -
Inst. kred. dla haadlu po 160 złr. 283.60
Niższo-austr. tow. eskoiut. po 500 zł. 780.—
Gal. banku hip. po 200 zł. . . .  —.—
Gal. bankd. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr. — 
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 zł . . 150 —
3anku austro-węgiersk. a. 600 zł 817.
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . 72.—
Aust. Tow. żegluiti par.duu.no 500 zł.mk. 640.— 
Kol. Cesarzowej Klzbiety po 200 zł. _ 189.—
Kol. Preszów-Tarn (w c.) a 200 zł. .
Północna kolej p*i 1000 zł. m, k 2443 —

• ...a,* >>■>« ?ł fr 277 25

120 25
283 75 
7 9 0 .-

819.— 
72 50 

542 — 
189.50

2447 - 
277.75

5 .  O b l l g a c y e  z prawem pierwszeństwa (za 100zł.)

Kol. Albrechta a 300 zł. 6 pr. w. a. 89.50 90.— 
Tow. kcl. żel. Preszów-Tarnów (w. oz) 

a 300 zł. 5 proc. w srebrze 
Kol. pół. po 100 zł. m. k. .

„ „ po 100 zł. w. a. . . .
| Koi. gal. Kai. Lud. po 300 zł. 5 p ..

U . omieyi .
n « ił  ̂ • n
" r .  IV. „ . . .

Kol. Lwow-Ozer.-./t-ss. 111 emis a 300 
zł 5 proc w sretnie z r. 1865 

* r. 1867
z r  1868
z r. 1379

Węg. gal. ko1, a 260 złr. 6 jh*«. h>*~.

« .  L o b )

Iust kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a.
Clarego po 40 zł. m. k.......................
T w n*r u* Tlunaiu -n* mfr

Dukat cesarski men.
„ pełnej wagi 

Korona 
20-ńrankówka 
Bossyjski ńnperyał 
Talar związkowy 
Srebro .

6.63 
5.65 -

3.41.— 
9.70 -

0.64. -  
5 66 -

9.4150
9.72

Z Iwowsklei izby nanaiewej I orzemysmwc
Telegrafowany bur* wiedeński

z dnia 28 września 1880
5 0 .- 90.50 Jednolity dłag państwa w  banknot*jj 71 05
93.— 94.— w «re' n « 72 20
90.50 90.75 Renta w z ło o ie ......................... - . 87 15
89.40 89.80 Losy pożyczki z rota 1860 . . . 130 50
84.75 85.25 Aecye bznka awstro węgisrskiego . . 816 —

p kredytowego 379 E0
Londyn . , 118 30
Srebro . . —

179 75 180.— Nanuieoador 9 42
39 - 49 — Bukat cesarski men. 5 63

1C3 50 104.50 1( 0 —l*-- V nl»w.i*ofr:. 1* r 8 20

zł ; ct

& A m* . '/.-V f

6586 —8) E d y k t .  j
L 4301. 0. k. sąd powiatowy w Sta- j 

ejsoli wiadomem czyni, żt* 19 sierpnia 1873 
ńichał Bandura bectestamentarnie z  pozo- 
tawieniein majątku w Suuzycy wielkiej 
,marl. Gdy spadkobierczyni z ustawy Fru- 
;lta z Baudurów Rapak z miejsca pobytu 1 
est niewiadomą, wzywa się tąż, aby się w 
uągu roku jednego od dnia poniższego w 
lądzie tutejszym zgłosiła i deklaracyę swą 
,vnioała lub w tym celu ustanowionemu już 
joprzednio dla tejże kuratorowi Iwanowi 
Kalflickiemu ze Suszycy wielkiej informaeyę 
udzieliła, gdyż w razie przeciwnym pertra- 
ttacya spadku z ustanowionym kuratorem 
przeprowadzoną będzie.

Starasól dnia 15 września 1880.
(6588 3—3) Obwieszczenie.

L. 881/pr. Prezydent o. k. wyższego 
sądu krajowego we Lwowie zamianował dla 
czwartej zwyczajnej kadeneyi posiedzeń są­
dów przysięgłych na rok 1880 przy koło- 
myjskim c. k. sądzie obwodowym dnia 29go 
listopada 1880 o godzinie 9 rano rozpoczy- 
isjących Bię, Prezydenta tegoż sądu Włady- 

Przysieckiego przewodniczącym sądu

przysięgłych, a zastępcami przewodniczącego 
sądu przysięgłych, radców sądu: Henryka 
Jakubowskiego, W ładysława Kaweckiego, 
Juliana Bochyń^kiego i Franciszka Barań­
skiego. *

Go się do powszechnej wiadomości 
podaje.

Z Prezydyum c. k. sądu obwodowego
w Kołomyi 23 września 1880.

(6578 3— 3) K  d  y  fc ł.
L. 872. W sprawie egzekucyjnej Joela 

Frenkla przeciw Andrzejowi S A ó ł  o 360 zł. 
w. a. z pn. odbędzie się w tutejszym sądzie 
przymusowa sprzedaż realności pod 1. k. 43 
w Balczyńcaeh Andrzeja Sokoła własnej, cia­
ła tabularnego niestanowiącei, w trzech ter­
minach mianowicie dnia 14 października, 
dnia 11 listopada i dnia J6 grudnia 1880 
każdym razem o godzinie 10 rano.

Cena wywołania 1510 zł.
Zakład 151 zł. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych tudzież 

akt opisania i osza owania przejrzeć można 
w tutejszo-sądowej registraturze.

0. k. sąd powiatowy.
Nowe ioło 24 maja 1880.

(6576 3 —3) O b w iw sK C z e n ie -
L. 1532. C. k. sąd po*iatowy w Kroś­

cienku i głusza, żo w dniach 14 październi­
ka i 18 li stop; da 1880 każdym razem o go­
dzi ile 10 odbędzie się, celem zaspokojenia 

. *woty 76 zł., przymusowa sprzedaż prztz 
publicsną hcyiaeyę gospodaist gruntowe­
go p d 1. k. 113 w Szczawnicy wyżniej po­
łożonego, dłużnika Wojciecha Malinowskiego 
własnego, ci»ła tabularnego niestauowiącego 
według prctoiołu -zastawniczego opisaDia de 
praes. 6 ezerwca 1879 1. 1268 z budynków 
i gruntów składają ego s ę

Cena w yw ołania 180 zł.
Wadyum 18 ł
Bliższe warun .i, tudzież akt zajęcia i 

(szacowania złożone w regi-traturze sądu.
C. k. są i powiatowy.

Krościenko dnia 12 lipca 1880.
(65"*9 3—3) o & lo M zeu Je .

L. 4944. Wierzycielom masy rozbioro­
wej Autinicgo Smoluchowsiiego do wiado­
mości, że dalszą reuarfycyę musy u komisa­
rza konkursowego lub zawiał wcy m .sy 
przejrzeć albu odpisać mogą; zarzuty prze­
ciw repartycyi odbierjć bęlzie kom saiz kon- !

kursowy na piśmie łub do protokołu do 6 
października 1880 do rozprawy ua możliwe 
narzuty, do sprawdzenia rachunków zawia­
dowcy masy i do pestanowienia względem 
preteusyi masy, które zawiadowca za nie- 
ścjągalne uznaje, wyznaczono dzień 14 pażdzitr- 
nika 1880 o godzinie 10 rano, na który wieizy- 
cedi, zawiadowcę masy, jego zastępcę i wy­
dział d i swego biura zapraszam.

Jasło duia 23 września 1880.
C. k. sędzia jako komi-urz konkursowy.

Łachbcki.
(6537 8—3 1 JE d  y  h  Ł.

L. 103 Podpisany komisarz konkurso­
wy masy rozbiorowej Hers ha Chajesa uwia­
damia wierzycieli, że do wniesienia zarzutów 
przeciw projektowi podziału, który u podpi­
sanego lub też u zawiadowcy masy H^rsch* 
Krissa przejrzanym lub w od isi- podjętym 
być może, termin do 24 września 1880,awrazie 
wnieńenia zarzutów do rozprawy nad takowe- 
mi i do ust.nowienia podziału termin na 
dzień 1 paź Izit rniku 1880 o gudziuie 9 ra­
no wyzna zył.

Kołomyja dnia 22 sierpnia 1880.
O. k komissrz konkursowy: Andreejotcski.
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(6639 1—3)
Obwieszczenie licytacyi.

L. 18778.

Dnia 18go, 19go i 20go października 1880 odbędą się przy c. k. powiatowej Dyrek- 
cyi skarbu w Stanisławowie ustne publiczne licytacye w celu wydzierżawienia prawa po­
boru podatku konsumcyjnego od mięsa, wina i moszczu w okręgach dzierżawnych poniżej 
oznaczonych na lata 1881, 1882 i 1883 bezwarunkowo lub z zastrzeżeniem wypowiedzenia 
dzierżawy w każdym z wspomnionych dwóch pierwszych l a t :

00

*0
JC“O
05-N
U.OP-
6S

Dla
okręgu

dzierżawnego

Przedmiot
dzierżawy

Oznaczenie
taryfy

Cena 
wywo­
łania 

w w. a.

Licytacya odbędzie 
się w c. k powiato­
wej Dyrekcyi skarnu 
w Stanisławowie od 
10 tej godziny rano 
do 2giej popołudniu

U w a g a

J złr. ct. dnia

1.

Bołszowce 
skład, się z 

20 miejscow. mięso III 1025 18 październ. 1880

ad  5
miejscowość 
H w 0 ź d

2.

Kałusz 
skład, się z 

38 miejscow. mięso III. 4000 dto

wyłącza się 
od 1 stycz­

nia 1881 
z okręgu

3.

Mariampol 
skład, się z 

15 miejscow. mięso III. 1383 19 październ. 1880

dzierżawne­
go Soło- 

twińskiego.

4.

Ottynia 
skład, się z 

17 miejscow. mięso III. 1200 _ dto

5.

Sołotwina 
skład, się z 

23 miejscow. mięso III. 1675 85 20 październ. 1880

6 .

Rożniatów 
skład, się z 

30 miejscow. mięso III. 1341 dto

7.

Tyśmienica 
skład, się z 

17 miejscow. mięso III. 8011 — dto

Jako wadyum składa się 10°/o ceny wywołania.
Oferty pisemne w wadyum zaopatrzone należy najdalej do lOtej godziny przed po­

łudniem dnia ustnej licytacyi dotyczącego przedmiotu dzierżawnego do Naczelnika c. k. 
powiatowej Dyrekcyi skarbu wnieść.

Bliższe warunki można w c. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu w Stanisławowie jako- 
też u nadzorów c. k. straży skarbowej obwodu skarbowego Stanisławowskiego w godzi­
nach urzędowych przejrzeć.

C. k. powiatowa Dyrekcja Skarbu
S t a n i s ł a w ó w  dnia 24go września 1880.

(6640 1— 3) K  d  y  te t .
L. 4695. C.Jk. sąd powiatowy w Chodo 

rowie podaje niniejszem do publicznej wia­
domości, że na zaspokojenie sumy 300 złr. 
w. a. z pn. przymusowa sprzedaż połowy 
realności pod Nr. konsk. 16/47 w żyraw ie 
położonej dłużnika Grzegorza Lipowskiego 
własnej, w tutejszym c. k. sądzie w drodze 
publicznej, licytacyi na rzecz Seliga Elaśfelda 
dnia 14 października 1880, dnia 11 listopada 
1880 i dnia 14 grud/ a 1880 każdym rpzem
0 godzinie 10 przed południem z tern przed­
sięwziętą zostanie, że na pierwszych dwóch 
terminaah realność ta tylko za cenę wywo­
łania 1125 złr. w. a. lub wyżej teiże, zaś na 
trzecim terminie także i niżej ceny wywoła­
nia sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10 prc. ceny szacun­
kowej.

Resztę warunków, tudzież akt oDisania
1 oszacowania realności przejrzeć można w 
tusądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Chodorów dnia 18 sierpnia 1880.

(6645 1— 3) E  d  y  b  t .
L. 2579. W sprawie drobiazgowej Ka­

tarzyny Wacławezykowej przeciw Janowi 
Żyle z miejsca p bytu niewiadomem pto. 
50 zł. e. s. e. ustanawia się dla Jana Żyły 
kuratora ad actum w osobie c. k. Notaryu 
sza p. Niemczewskiego w Oświęc mie i do 
rozprawy drobiazgowej wyznacza się termm 
w dniu 29 listopada 1880 o godzicie 9 z ra­
na, na który się strony sporne a pozwanego 
edyktem z tem poleceniem pod rygorem pra­
wa wzywa, ażeby albo w osob śc.ie w Sidz e 
się stawił albo t*ż kurat rowi śn  dki do o- 
brony służące podał, lub też pełnomocnictwo 
sobie ustanowił.

C. k. sąd powiatowy.
Oświęcim 6 września 1880.

(6644 1—3) *  7 U y  te «L
L. 2607. Dnia 28 października, 17 li­

stopada i 16 grudnia 1880 zawsze o godzi­
nie 9 rano odbędzie się w sądzie tutejszym 
przymusowa licytacja realności pod 1. 79 
subr. 222 w Letni Michała Zubrzyckiego, 
niemającej ciała tabularnego, na zaspokojenie 
pretensyi e. k. uprzyw. zakładu kredytowe­
go włościańskiego we Lwowie 183 zł. 1 ct. 
z przynal.

Cena wywołania wynosi 750 zł., a wa­
dyum 75 zł., sprzedaż nastąpi przy powyż­
szych terminach tylko za cenę szscunkową 
lub wyżej, a gdyby nie nastąpiła, wyznacza 
się term in do rozprawy z wierzycielami w 
celu ułożenia lżejszych warunków na dzień 
16 grudnia 1880 o godzinie 3 po południu.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono kuratorem Aleksandra Jurkiewicza w 
Medenicach.

O. k. sąd powiatowy.
Medenice dnia 26 maja 1880.

(6641 1— 8) *: d y  te U
L. 5019. C. k. sąd powiatowy w Cho 

dorowie podaje niniejszem do publi cznej wia­
domości, że na zaspokojenie sumy 124 złr. 
w. a. z pn. przymusowa sprzedaż połowy 
realnośń pod Nr. kons. 160 w Chodorowie 
włożonej, dłużnirzej m isy Izraela Jou&sa 
Ble'era własnej, w tutejszym e k. sądtie w 
d n d '.e  pnbli znej lic*tacyi na rzecz Anezla 
R (-htszaffaera dnia 14 października, dnia 11 
listopada i daia 14 grudaia 1880 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem z tem 
przedsięwziętą zostanie, źe na pierwszych 
dwóch D-mamach realność ta tyko  za cenę 
wywołania 2^0 zł w a lob wyż“j tejże, zaś 
na trzeem  termin.e także niżej ceny wywo­
łania sprzedaną zostania

Wadyum wynosi 10 pr. ceny szacun­
kowej

Reiztę warunków, tudzież akt opisania 
i oszacowania realn. ści przejrzeć można w 
tusądowej registraturze.

O. k sąd powiatowy.
Chodorów d k  13 wr**ś»i>i 1880.

(6058 1— 3) Jl'0it!nvss$iit§fd}rcili»itfl.
$1. 14757 93ci ber £aubc»rcgieritng in 

S ryjewo ift bic ©telle eincź ©djulrattjeS uub 
Gdjulrefercnten crlebigt.

Selucrbcn um btcfc ©trUe, mit ber bie 
711 9łang§flaffc unb ein jatjrliajcr ©cljalt 
bon J8 i’0 fl. ein Clitarttergelb non 400 ft. 
unb eitte ,3ulage l’on P- berbunben ift, 
tja&en fidj ii&er ifjre SSefafjigmig fiir bicjelbc 
unb iusbejonbere iiber bic bollfommenc Sicnnt-
ni§ ber bo.nischeu (serby-.ro,iti-chs>) Sati=
beśfpradje iit ©cfjrift unb SBort au^uroeifen 
urtb iljre ©cfudje btS langftenS ó Dctoóer 
beim f. f. Unterrid)t§minifterium cinjubringcn. 
(6642 1— 3) 4* b i r t.

31. 9811. SSott betn f. f. Sejirfd=®eri= 
djte in Go. lice rnirb iit ber Otcdjtśfadje ber 
gtrma E. Lkhtwitz et Om  o au4 ®roppau 
luieber bie ŚionfurSmaffe be§ Jolim nGar n 
tuegen 100 ©ldbcn u SB. jammt .Sitgetjór, 
jur S3ornat)me ber bjjentlidjen geilOietung ber 
auf 10562 ©ulbert ó 2 fr. ii ©. gcfdjatgteu 
jRealitat S? 123 in G ulice ®ntnbbud;3* 
cinlage 31- 99 ber ©ritubbudjer ber ©cmeiube 
Gorlice ber 2 9łobembcr I8n > fiir bett erften, 
unb ber 7 jDcjcmbcr 1 -<80 fiir ben jtneiteu 
termin mit bem SScifatje beftimmt, bafj menn 
biefe Dtealitat bei bem erften ober ,poeiten ®cr= 
mine nidjt toenig)'tert3 um ben ©djatjungś*

jfJreig berfauft rourbe, gleidjjeitig ber briite 
Śermin ju r gufamntenftellung ber erteidjtern* 
ben SSebingniffe auf ben 23 ®ejember 1880 
auberaumt rnirb. ft'rufluftigen tjaben art ben 
abbeftimmten ®agen um 10 Uf)r SSormittagS 
f)iergericf)t4 ju  erfdjeinen unb fónnen borlanftg 
ben ©runbbudjlftanb im ©runbfmdjSamte unb 
bie geibietungSbebingniffe in ber Sanjelei be£ 
t»iefigen ©eridjtó eittfeljen.

$ f 93e$irf8=®erid)t
Gorlic, am 15 ©eptember 1880.

(0628 1— 3) «  t  f t
31. 8614 58ont f. f. ^retógeridjte in Ko- 

lomea roirb bem nnbefaunt tuo fidj auff)alten= 
ben Meier Menczi r befannt gemadjt, ba§ bie 
§ambnrger §anbel§firma Niehaus & Schulze 
miber it»n megen 3 a()lut,3 i*011 216 2^1- 75 
if5f. f. 91. © f)iergerid)t3 nnterm 15 SDłai 
1S8O 31 49o9 bie ®lage auggetragen Ijabe, 
tuelcf)e bem iljm beftellten kura to r Slbtuofaten 
dr. Ereudeuberg ju^eftettt ttmrbe, b a | e3 ba= 
fjer feine ©adje fet, bem beftellten kurator 
feine SSe^elfe mitjutfieilen ober bem ©eridjte 
einen anberen ©adltoalter namljaft ju  ntad(tn.

Kol.mea 19 Slngnft 1880.
(6586 3—3) O K lo K z e n le .

L. 47100. W celu zabezpieczenia wy­
konać się mającej rekonstrukcyi gościńca 
Pokuckiego pomiędzy Kołomyją i Gwoźdzcem, 
w 56 i 57 kilometrze, odbędzie się w dniu 
4go października 1880 w c. k. Starostwie 
w Kołomyi publiczna licytacya prze* składa­
nie pisemnych ofert.

Suma fiskalna wynosi 4560 złr. 16 ct.
Bliższe warunki przedsiębiorstwa tego 

dotyczące, a mianowicie, ogólne i szczegó­
łowe warunki budowy, plany; kosztorys su­
maryczny i wykaz cen jednostkowych, przej­
rzane być mogą w wymienionem Starostwie, 
gdzie także oferty zaopatrzone marką stemp­
lową na 50 ct. i w wadyum wynoszące 5%  
od ceny fiskalnej; w duiu licytacyi najpóź­
niej do godziny 12tej w południe podane 
być mają.

Oferty nieułożone według przepisów lub 
niepodane w terminie nie będę uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów dnia 16 września 1880.

(6566 3—3) E  d  y  k  t .
L. 7520. 0. k. sąd krajowy w Krako­

wie wiadomo czyni, iż celem zaspokojenia 
pretensyi Józefa Laugreek jako to sumy 6479 
złr. 85 ct. z przynależ, odbędzie się w gm a­
chu sądowym obok kośeirła św. Piotra po­
łożonym przymusowa sprzedaż realnoś.-i pod 
Nr. 408 w Krakowie położonej w ks. gł. 
Gm. Y. vol. aut. i pag 430 znajdującej się 
dłużnika Antoniego Krzyżanowskiego vił - 
suej w dwóch t ‘ rmioach o godzin ę 10 rano 
w dniu 6 października 1880 i 10 listopada 
1880 i 10 za lub wyżej ceny szacuukowej 
wynoszącej 18894 zł. oznaczając na wypadek 
uiesprzedania realności w powyższych ter­
minach, celem ułożenia lżejszych w^run^ów 
licytacyjnych, termin na dzień 15 grudnia 
1880 o 10 rano.

Bliż-ze warunki, akt oszacowania i wy­
ciąg hipoteczny mogą być przejrzane w tu­
sądowej registraturze.

Dla masy leżącej po Walentym Cili- 
kowskim, tudzież dla w ertycieli, którzyby 
po duiu 4 listopada 1879 do hipoteki we­
szli, lub którymby uchwała licytacyjna do­
ręczoną być nie mogła ustanawia się kura 
toru adwokata Weig* z substytucją ad­
wokata Rydzó»skiego.

Kruków 14 maja 1880.
(6573 3 — 3) E  d y k t

L. 6049. Dnia 26 naździernika, 23 li­
stopada i 21 grudnia 1880, każdym razem 
o godzinie 10 rano odbed/.ie się publiczna 
sprz-dal realności 1. k. 208 w Bizesku, wy­
kazem hipotecznym 208 objętej masy spad­
kowej Maryi Ltudenbergerowej własaej na 
rzecz Mojżesza Yogelhuta celem zaspoko­
jenia 2225 zł z pn.

Cena szaeu.' kowa 5823 zł.
Wady uui 583 złr.
Akt oszacowań a i warunki licytacyjne 

przcglądflać laoża.t w registraturze.
C. k. sąd powiatowy.

Brzesko 28 s iłrp n u  1880 
(6574 3— 3) 4  y  k

ij. 5 ,,.64. f):iia 26 października, 23 li­
stopada i 21 grudaia 18sO, każdym razi-m 
o g dziwie 10 i ' i H o d b ę d z i e  się publiczna 
sprzeda* r e jn  ści 1. Ł. 86 w Siczepanosvie 
wykazem hipotecznym 86 objętej Hiskla 
Bloudera własnej na rzecz Dawida Weisera, 
celem zaspo/cjcnia 600 zł. * , a. z pn.

Cen* szacunkowa 740 zł.
W ad.um 74 złr. w. a.
Akt oszacowania i 'a ru u k i licytacyjne 

przeglądnąć można w registraturze.
O k. sąd powiatowy.

Brzesko 26 sierpnia 1880.
(6583 3— 3i & ft j  te t ,

L. 2452. Sąd powiatowy Woyniłowski 
przedsięweźmie 23 wrz-eśiiia 1880, 20 paź­
dziernika i 25 listopsda 1880 każdym razem 
o godzinie 9 rano dla zaspokojenie preten­
sji Dawida Gru iberga w k locie  52 ałr. w. a. 
z pizyn. egzekucyjną sprzedaż realności ped 
Nr. 13 rep. 17 w Scrednem położonej ciała 
t>buinru'go nie mającej Dauiły i Maryi Na- 
horniaków własnej.

C*ua wywołania 300 złr. a. w.

Protokołu zastawniczego opisania i oce­
nieni* i warunki licytacyjne do przejrzenia 
w registraturze.

Woymłów 30 lipca 1880.
(6b04 3— 3) SK d  y  te u  L. 41.382-

Ces. król. Sąd krajowy we Lwowie n i­
niejszym edyktem wiadomo czyni, że Izak 
Barag i Lazar Dworea przeciw E. Reiiuero- 
wi względme tegoż spadkobiercom pud du- 
10 września 1880 do 1. 41382 pozew wniósł 
o uznanie sumy wekslowej 1000 złr. w a. 
z pn. w stanie biernym części dóbr Koma­
rówka na rzecz E R-inera zaprenotowanej za 
umorzoną i o ekstabulacyę tej sumy z tych­
że dóbr.

Ponieważ E. Reiner względnie jego 
spadkobiercy z życia i miejsca pobjtu  są 
niewiadomi, c. k. sąd krajowy do zastępo- 
u a  ich tutejszego adwokata Dra Gajewskie­
go kuratorem a adw. Dra Krówezyńskiego 
tegoż zastęocą mianował, z którymi niniej­
sza 3prawa wedle ustawy sądowej dla Gali- 
cyi przepisanej, przeprowadzoną będzie.

Niniejszym więc edyktem wzywu się 
i zapozwanych, aby w należytym czasie oso­

biści stanęli, lub potrzebne tytuły pra­
wne ustanowionemu zastępcy udzieli, lub 
innego zastępcę wybrali i nądowi oznajm ili, 
słowem stisownyen do obrony środków u- 
żyL, gdyż wynikające z zaniedbania skutki 
sami sobie przypiszą.

Lwów dnia 18 września 1880.
(6544 3 —3) E  d  j  te t .

L. 9256. C. k. sąd obwodowy w Tar­
nowie zawiadamia z miejsca pobytu niewia­
domego Herscha Fenichla, że wydano dnia 8 
maja 1880 nakaz, którym mu polecono 
wskutek pozwu Judy Schiffa i Izraela Ehrli- 
cha, aby tymże S. 92 f. z pn. z wekslu z 
22 lutego 1880 pochodzącą w dniach trzech 
zapłacił, tudueż że kuratorem dla niego za­
mianowano adw. dr. Stojałuwskiego.

Wzywamy go tedy, aby środki obrony 
kuratorowi temu podał, lub innego pełnomo­
cnika sądowi wskazał.

Tarnów 8 lipca 1880.
(6535 3— 3) S  d  y  te t ,

L. 2097. C. k. sąd |  ow atowy w Bud­
kach czyni wiadomo, iż celem zaspokojenia 
sum 100 zł., 20 zł. i 15 zł. z pn. egzeku­
cyjna sprzedaż w drodte publicznej licytacyi 
realności pod nr. k. 22 w Błozwi położonej, 
I i a ' a  Goypa wł?suej, ciała hipotecznego 
niestanowiącąj, na rzecz Andrucha G ajpa 
na dniu 22 października, na dniu 22 liśto- 
ptda i ua dniu 22 grudnia 1880, każdym 
razem o godzinie lOtej przed południem w 
sądzie przedsięwziętą zostanie.

Ceuę wywołania struowi 220 zł., a wa­
dyum 22 zł.

Realność ta tylko na trzecim terminie 
niżej ceny szacuukowej sprzedaną zostanie.

Prot 1 Siół opisania i oszacowania i bliż­
sze warunki licytacyjne mogą być w sądo­
wej registraturze przejrzane.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy­
cieli ustaLiwia się p. Kazimierza Kurka c.k 
notaryusza w Rudkach.

Rudki 21 bpea 1880.
(6ó36i O b w l e u c i e n i e .

L. 44. C. k. sąd powiatowy w Rozwa­
dowie ozna mia, że w celu zabezpieczenia 
dostawy żywności dla tuiejszych aresztan- 
tów i inkwizytów na rok 1881 publiczna 
licytacya na dniu 13 października 1880 a 
wruzie niekorzystnego wyniku na dn.u 20 
ptźiziernika 1880 każdym razem prztd po­
łudniem w tutejszym c. k. sądzie powiato­
wym się odbędzie.

Rozwadów dnia 24 września 1880. 
(6534 3—3) K d  > te i .

L. 6848. (j. k. sąd powiatowy w Mo­
ściskach podaje do ogólnej wiadomości, że 
na dniu 26 października 1880 j*ko na pierw­
szym, na dniu 30 Lsiopada 1880 jako na 
drugim, a na duiu 25 stycznia 1881 jalo  
na tizecim terminie każdym razem o l i te j  
godzinie przed południem odbędzie s:ę w 
sadzie publiczna sprzedaż realaości pod 1. k. 
260 w Mościskach położonej, jako dom. III. 
pag. 215 n. 5 haer. Eliasza i Beili małż. 
Scbeyerów własnej, na z«spokoienie preten- 

Jsyi Kazimierza Zerclaka 50 zł., 50 zł i 66 
i ził- 1 dołoż*nieiu, te  na pierwszych dwóch 
i te. minach rju latść ta tylko powyżej lub za 
f cenę szs-linkową, przy trzecim terminie zaś 

za jakąbądź cenę sprzedaną zostanie.
C<na szicnnkof, a i wywołania wynosi 

1008 zł. w. a. Zakład 100 zł. 80 ct.
W aruj ki licytacyi, tudzież protokół za­

stawniczego opis»nia i oszacowania przejrzeć 
można w kcacehryi sądowej.

Mościska dnia 2 września 1880. 
(6550fj3— 3) K  d  y  te t .

1J- 2737. C. k. sąd powiatowy podaje 
do publicznej wiadomości, iż celem zabezpie­
czenia dostawy żywności d li tutejszych io- 
kwizjtów i skazańców na rok 1881 odbę­
dzie się w tutejszym sądzie licytacya na 
dniu 12 października o godzinie 10 rano.

Wadyum wynosi 100 zł w. a.
Warunki lieyhcyi mogą być w tutej­

szej registr.turze przejrzane.
G. k. sąd powiatowy

w Kolbuszowy duia 20 września 1880.



(6614 2— 8) E  d  f  k  t>
L. 2098. O k. sąd powiato wy w Boch­

ni podaje do wiadomości, że d .A  8 listopada 
1880 o godzinie 11 przed południem odbędzie 
8ię w sądzie tutejszym licytacyjna sprzedaż 
realności 1. k. 154 w Jodłówce wykazem 
hipotecznym tejże gminy objętej, Jana Bar­
nasia własnej, na rzecz zakładu kredytowego 
włościańskiego w jednym terminie za jaką- 
b$dź cenę niżej ceny wywołani*.

Cena wywołania wynosi 650 zł.
Kesztę warunków i wyciąg hipoteezny 

puejrzeć można w registraturze.
Bochnia dnia 4 sierpnia 1880.

(6615 2 - 8 )  E  d  y  k  t>
L. 2099. C. k. sąd powiatowy w Bochni 

wiadomo czyni, że dnia b listopada 1880 
°dbędzie się licytacyjna sprzedaż realności
1. k. 89 w Jodłówce, w księdze gruntowej 
dla tej gminy wykazem hipotecznym 39 
objętej, Jędrzeja Kicy własnej, aa rzecz za­
kładu kredytowego włościańskiego w jednym 
terminie za jakąbądź cenę niżej ceny saacun-

Oena szacunkowa wynosi 550 złr. 
Wadyum 55 zł.
Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 

przejrzeć można w registraturze.
Bochnia dnia 4 sierpnia 1880.

(6623 2—8) ii- 7852.
Sprostow anie ed yk tu .

Edykt tutejszosądowy z dnia 21 sier­
pnia 1880 1. 6954 umieszczony w numerach 
205, 206 i 208 prostuje się w tym kierunku, 
że właściciel realności pod 1. 691 w Komar- 
nie położonej, sprzedać się mającej nazywa 
się Fedko Barylak nie zaś Fedko Bazylak

0. k. sąd powiatowy
Komarno dnia 25 września 1880,

(6593 2 - 3 )  E d y k t .
L. 3096. C. k. sąd powiatowy w Nie­

połomicach przeprowadzi egzekucyjną pu­
bliczną sprzedaż, połowy realności pod 1. k. 
433 w Niepołomicach położonej własność 
tabularną Michała Sumary stanowiącej na 
zaspokojenie należytośei Sarze Gńsnbergowej 
2go Blumenfeldowej w kwocie 50 złr. w. a. 
z pn. w jednym terminie licytacyjnym dnia 
7go października 1880 o godzinie lOtej przed 
południem z tem nadmienieniem iż połowa 
tej realności na tym terminie nawet i niżej 
ceny szacunkowej sprzed*uą zostanie.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
462 zł. 50 et.

Wadyum zaś 46 zł. 25 et.
Wykaz hipoteczny i resztę warunków 

licytacyjnych przejrzeć można w tutejszosą- 
dowej registraturze.

0. k. sąd powiatowy.
Niepołomice 3 sierpnia 1880.

(6601 2— 3) O bw ieszczenie.
L. 2322. Celem zaspokojenia wierzytel­

ności wekslowej Hindy Gelles w kwocie 
88 zł. w. a. rozpisuje sąd egzekucyjną sprze­
daż realności pod 1. k. 13 w Równi poło­
żonej, dłużnika Waaka Leszkowiata własnej 
w dniu 6 października 1880 8 listopada 188Ó 
i 1 grudnia 1880 zawsze o godzinie 10 ra­
no tutaj w drodze publicznego przetargu od­
być aię mającą.

Cenę wywołania etanowi wartość sza­
cunkowa na kwotę 800 złr. wyprowadzona, 
zakład wynosi 30 zł.

Warunki licytacyjne, akt opisania i o- 
stacowania rzeczonej realności mogą być 
przejrzane w tusądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Ustrzyki 11 sierpnia 1880.

(6569 2— 3) -fo tow tetazeseisle .
L. 8356. C. k. sąd obwodowy jako sąd 

handlowy w T a r n o w i e  podaje do wiadomości, 
że dnia dzisiejszego wpisana została do re­
jestru handlowego dla firm pojedynczych 
firma: „S. Wolf* fabryka mydła w Tarnowie.

Tarnów dnia 1 lipca 1880.
(6609 2— 8) E d y k t

L. 11681. Samborski e. k. sąd obwo­
dowy, uwiadamia niewiadomą z życia i miej­
sca pobytu panią Zuzanuę ze Siemianowskich 
Polańską, że w myśl §. 270 i 276 ustawy 
cywilnej, celem zawiadowania majątkiem jej, 
postanowił dla tejże karatorem adwokata Dr. 
Wołosiańskiego, zaś zastępcą tegoż adwoka­
ta Dra Budzynowskiego w Samborze zamiesz­
kałych.

Sambor dnia ! •  sierpnia 1880.
C6590 2— 3) E  d  y  k  fi.

L. 3601. C. k. sąd powiatowy w Kry­
nicy w sprawie egzekucyjnej Dyrekcyi Za­
kładu kredytowego włościańikiego przeciw 
Nikicie i Julii Galak tudzież Maryi i Anto­
niemu Pawełczak pto. 137 zł. 27 c.t. ei. maj. 
150 zł. ustanawia dla niewiadomych z miejs­
ca pobytu Nikity i Julii Galaków tudzież 
dla Maryi i Antoniego Pawełczaków kurato­
rem Dr. Bartmana w Krynicy, wzywając by 
o miejscu pobytu sądowi donieśli, pełnomoc­
nika wskazali lub ustanowionemu kuratoro­
wi informacyi udzielili, inaczej skutki z za­
niedbania tego wyniknąć mogące sami sobie 
przypisać będą musieli.

Krynica 22 września 1880.
(6592 2—3)

L. 8268. 0. k. sąd powiatowy w Li- 
manowy podaje niniejszem do powszechnej 
wiadomośei, że w sprawie egzekucyjnej 

«)unmpaŻochowskiego przeciw Bartłomie-

Gtazeta Lwowska Nr. 225 z

jowi Pytlowi i Karolowi Daniel, celem za­
spokojenia pretensyi wywalczonej w kwocie
1500 zł. w. a. z pn. odbędzie się w tym są­
dzie publiczna sprzedaż przymusowa niehi- 
potecznej realności pod 1. k. 46 i 54 w Ls- 
skowy położonej Bartłomieja Pytla i Karola 
Daniela własne,) protokołem z dnia 24 iute- 
go i 24 maja 1874 zastawniczo opisanej, a 
następnie ocenionej pod następującami wa­
runkami.

1. Do przedsięwzięcia tej sprzedaży wy­
znacza się trzy termiua mianowicie: na dnie
25 października, 22 listopada i 13 grudnia 
1880 każdym razem o godzinie 10 przed 
południem w gmachu sądowym.

2. Przy pierwszych dwóch terminach 
realności te każda osobaa tylko wyżej, na 
trzecim zaś terminie także i za a nawet ni­
żej ceny szacunkowej najwięcej ofiarującemu 
za gotową zapłatę sprzedane zostaną.

3. Za cenę wywołania tych realności 
ustanawia się cenę szacunkową tejże w kwocie 
2850 w. a. dla realności pod 1. 46, a w kwo­
cie 2343 dla realności pod 1. 54.

4. Chęć kupienia mający złożyć winien 
do rąk kom.syi licytacyjnej jako wadyum 7i« 
część ceny szacunkowej w okrągłej sumie 
285 zł. i 284 zł. w. a. gotówką, lub papie­
rami wartościowemi prawnie bezpieczeństwo 
pupilame dająeemi, według ostatniego kur­
su jednakże nigdy wyżej ceny nominalnej 
obliezonemi.

5. Akt zastawnego opisania i ocenie­
nia tej realności może być w tutejszym są- j 
dzie przejrzanym lub odpisanym a o wyso-1 
kości podatków i ciężarów gruntowych mo- , 
żna się przekonać w u. k. urzędzie poditko- | 
wym w Limanowy i w urzędzie gminnym : 
w Laskowy.

Resztę warunków licytacyjnych w re­
gistraturze tutejszej przejrzeć lun ud odpisać j 
można.

O tem zawiadamia się obydwie strony, ! 
wierzycieli na realnośei tej ubezpieczonych, j 
a tyen, którymby niniejsza uchwała licyta- \ 
cyjna doręczouą nie została, lub którzy by j 
dopiero po dmu 17 kwietnia i 19 czerwca j 
1874 prawo zastawu na realności tej uzy­
skali, przez kuratora w osobie e. k. notar. 
Franciszka Gossa w Limanowy ustanowio­
nego. C. k. sąd powiatowy.

Limanowa 15 września 1880.
(6596 2 - 3 )  m  d y k t .

L. 10462. C. k. sąd obwodowy w Tar­
nopolu podaje do wiadomości, że w celu ścią­
gnięcia sum 1360 zł., 3000 zł., 1250 zl. i 
1400 zł. z pn. na rzecz Wojciecha Rogal­
skiego odbędzie 3ię dnia 22 października i
26 listopada 1880 o godzinie 10 przed po­
łudniem egzekucyjni, sprzedaż 1/4 części 
dóbr Zbrzyś czyli Nadzbrzyś, dłużnika Woj­
ciecha Bauatowskiego własnych.

Oeua wywołania, poniżej której real­
ność ta na pierwszyeh dwóch terminach 
sprzedaną nie będzie, 27654 zł. 32l/s ct. ■*. a.

Wadyum 2765 zł. w. a.
Bliższe warunki przejrzeć można w re­

gistraturze sądu. 1
Dla niewiadomego z życia i miejscaj 

pobytu Jana Gasparskiego a w razie jeg o ! 
śmierci dla jego spadkobierców z imienia, .■ 
tycia i miejsca pobytu nie wiadumycb, dalej dia j 
wierzycieli hipotecznych, którzy by po wy s ta - ! 
wieniu wyciągu tabularnego t. j. po 8 kwie- j 
tnia 1880 p _awo zastawu uzyskali, lub któ | 
rymby uchwała względem dozwolenia licy­
tacji z jakiegokol >viek powodu doręczoną 
być nieroogła ustanania się na ich koszt i 
niebezpieczeństwo kuratora ad actum p. adw. 
Dr. Glogiera a p. adwokata Dr. Horowitza 
zastępcą tegoż.

Z rady c. k. sądu obwodowego. j
Tarnopol dnia 6 września 1880. j

(6594 2—3) Sś d y k t .  j
L. 3781. C. k. sąd powiatowy w Nie- ■ 

połomicach ogłasza, i i  uchwałą c. k. sądu 
krajowego w Krakowie z dnia 21 serp a ia  1 
1880 I. 19703 Stanisław Solarz włościanin | 
w W„li Batorskiej za marnotrawcę uznanym 

ji  temuż Karol Mazur w Woli Batorskiej za 
kuratora przydanym został.

| G. k sąd powiatowy.
Niepołomice daia 9 września 1880. !

(6600 2 —3) S d y k t .  |
] L. 5151 Wzywa się niewiadomego z 
jżyeia i miejsca pobytu Ferdynanda Firgauka, j 
) aby do spadku po zmarłym w Starym-Sączu | 
(21 maj* 1880 stryju swoim Wawrzyńca F ir 
! ganku w eiągu roku od daty niniejszego 
i edyktn w tutejszym sądzie się zgłosił, ins- 
: ezej bowiem według §. 131 ustawy z duii j 

9 sierpnia 1854 1. 208 dz. u. p. się postąpi, j 
1 Z c k. sądu powiatowego.

Stary-Sącz 12 września 1880.
(6613 2 - 3 )  Ł d y k t

L. 8805 G. k. sąd powiatowy miejsko 
del. w Samborze wzywa Franciszka Skrabę 
z Sambora, który w roku 1849 w pułku 
Marzueheli jako żołnierz w bitwie pod Nagy 
Scharlo brał udział i w bitwie tej zaginął 
bez wieśei, by wciągu roku od dnia ogło 
szenia edyktu niniejszego tem pewniej w są­
dzie tutejszym stanął, lub też w inny sposób 
dał sądowi tutejszemu wiadomość o sobie, 
gdyż inaczej sąd przystąpi do uznania go za 
zmarłego.

Sambor dnia 6 wrześuia 1880.

dnia 30 września 1880.

(6619 2 - 3 )  I d y k t .
L. 4745. C. k. sąd powiatowy w Ra 

domyślu podaje do publicznej wiadomośei, że 
celem ściągnięcia wierzytelności dyrekcyi to­
warzystwa zaliczkowego w Dąbrowie w"kwo­
cie 280 zł. w. a. z pn. odbędzie się w dniach 
14 października, 18 listopada i J6 grudnia 
1880 o godzin.e 10 przed południem przy­
musowa publiczna sprzedaż realności grun­
towych pod 1. 29 i 36 w Wampierzowie cia­
ła tabularnego niestanowiąeych, dłużników 
solidarnych Józefa Kapiaosa, Michała Kapi- 
nosa, Marcina Kapinosa i massy spadkowej 
Jana Kapinosa własnych.

Cena szacuukowa realności pod 1. 29 u 
Wampierzowie wynosi 490 zł. wadyum 49 zł. 
cena szacunkowa zaś dwóch realności pod 1. 
36 w Wampierzowie wynosi 450 zł. i 570 zł. 
wadyum 45 zł. i 57 zł.

Protokół zastawniczego opisania i osza­
cowania przejrzeć można w registraturze są­
dowej.

C. k. sąd powiatowy 
Radomyśl dnia 12 sierpnia 1880.

(6585 2 —3) E  A  J  1* *•
L. 36.925. 0. k. sąd Krajowy we Lwo­

wie niniejszym edyktem zawiadamia, iż Au­
gust i Maryanna Rusinkiowiczowi, tudzież A- 
polonia z Witkowskich Hukowa wnieśli prze­
ciw Antoniemu Fontanie i Feliksowi Fon- 
tanic z żysia i miejsca pobytu niewiadomym, 
względnie przeciw tychże z istnienia życia 
i miejsca pobytu niewiadomym spadkobier­
com pod dniem 12 sierpnia 1880 1. 36.925 
prośbę o UŁiaanie prawa własności dc poło­
wy realności pod 1. 2857* we Lwowie 
położonej.

Ponieważ poz. ani z życia i miejsca 
pobytu są nieznani, przeto c. k. sąd kiajo- 
wy ustanowił do zastępowania na koszt i 
szkodę pozwanych , tutejszego adwokata Dr. 
Romanowskiego kuratorem, zaś adwok. Dra 
Zukotyńskiego jego zastępcą — doręczając 
temuż kuratorowi pozew; cele;* wniesienia 
obrony do dni 90.

Niniejszym więc edyktem 'wzywa się 
zapozwanyeh, aby w należytym czasie oso­
biście zgłosili się, lub potrzebne dowody 
prawne ustanowionemu kuratorowi udzielili, 
lub innego zastępcę wybrali i sądowi oznaj­
mili; słowom stosownych do obrony środków 
użyli, gdyż wyaikające z zaniedbania, skutki, 
san i sobie przypisać będą musieli.

Z e. k. sądu krajowego 
Lwów dnia 28 sierpnia 1880.

(6591 2 - 3 )  E  A  y  te k
L. 3950. C. k. sąd powiatowy w Moś­

ciskach podaje do ogólnej wiadomości, że 
w sprawie p. Józefa Skibińskiego prssoiw 
p. Antoniemu Szczepaniakowi o zapłatę 200 
złr w. a. z pn. odbędzie się tamże publiczna 
licytacya realności pod 1. k. 6 w Radenicacb 
położonej, dłużnikowi należąccej, ciała tabu­
larnego niestanowiącej w trzech terminach 
a to: I  dnia 26 października 1880, II daia 
14 grudnia 1880 i III duia 25 stycznia 1881 
każdym razem o godzinie 11 przed polud- j 
dniem.

Cena wywołania 720 złr. j
Zakład 72 zł.
Na pierwszyeh dwóch terminach zosta- 1 

nie realność ta tylko za lub wyżąj ceny wy- j 
wołania na trzecim terminie zaś także i 
niżej ceny sprzedaną.

Warunki licytacyi i protokół zastawni- 
esego opisania można przejrzeć w registra­
turze sądowej.

Mościska dnia 28 czerwca 1880.
(6554 2—3) f  M  f Ł

gl. 6437. 83ou Seifert be§ f. f. i8ejirf§= 
geridjteS in Szezerzee toirb fmtbgemadjt, bafj 
23efjufs ©iutreibuttg ber gorberuttg be§ Ge b 
liappaport non 100 ft. 0. SB. fammt 9łebeit= 
gebiiljrett iii ber I). g- Sanjfei aut 20 Dftober, 
24 Stonember uub 30 ®ejember 1880 jebe§= 
mafjt um 10 Uljr SSormittagS bie ejefutibe, 
dffentlidje geilbietljung ber jub 9iro 110 in 
S iem ianów ka Semberger SBejir£e§ gelegenen ut. 
2)om. Sont. I pag. 89 n. 2 fjaer ben ©djuU 
oneru Michael C ieśla unb Laiarina Cieśla 
eigeittfjinnlicfjen einen Jabularforper bilben- 
ben 9łealitat ftattfinbeu toirb

®en ^luśrufunglpreiś bilbet ber ©cfjiL 
(jungSWertf) 955 ff _

2)a4 SSabiunt betrdgt 95 ff. 50 fr.
2ln erften jtnei SEertninen^nurb bie 9lea= 

litdt nur iiber ober um ben odjajjunglwertf) 
am britten aber aucf) unter bem ©cf»a£ung3= 
tnerti jebodj nur nm fofeben SInbot, weldjer 
allen auf obiger Uhalitat la[tenbeu gorberun= 
gen gfeidjfemmt oeraujjert toerben

©ollte ein fotcher Stnbot nicfjt erjielt 
luerben wirb ju r geftfefcung erfetcfiternber 93e= 
bingungen ein term in  auj ben 30 ®ejember 
1880 um 3 llfir 9iacfjmittagś beftimmt.

giir §i)potf)e!argtdubtger benen ber geiD 
bietfiuugśbejcfieib niefit jugeftelft toerocn fdnnte, 
ober Wefd̂ e ein ^Sfanbre^t erft nadt) %''■ SRai 
I sHO erwirft fiaben toirb ein kurator in ber 
SjSerfon beś Filip Simon auś* Szczprzec be= 
ftelft.

®ie iibrigen geilbiett)ungśbebingungen, 
ber £abularejtra!tung ber ©i^d^ungSaft lie= 
gen ju r @inficf>t in fjiergeri^tli^er SRcgijtra= 
tur auf

Bzcierzec ani 9 Sluguft 1880.

31. 9021. (654

toirb ^iemit bem unbefamtten i 
fidb auf^attenbeu Jakób Schwarz fungege 
b a | fiir i^n ablo. 2)r. Ringelheim in be 
jefutionSfadje be§ Jakob Ettinger gf 
©erl Kuscher pto 257 fl 50 fr. f-Jł® " 
©urator beftellt tonrbe.

Ja^ob S-hwarz toirb aufgeforberl \ 
2lufent^aft§ort ober ben 9xamen feinenS 
bollmd^tigten att^er belannt ju  geben.

Tarnów am 15 Sufi 1880.
(6620 2— 3 , M  a  y  &

L..;2719. W c. k. sądzie powiatowym ^ 
Sądawej-Wiszni uddędzie się celem wyw&lcae 
nia kwoty 47 zł. 55et. w. a. z pu. publicznę 
przymusowa sprzedaż realności pod lki 16r 
w Sądowej-Wiszni położonej,, ciała tabul 
go niestanowiącej, dłużnika Teodora Dzinw 
własnej na rzecz Samuela Karpa w trzech tw 
minach a to w dniu 20 października, 24 Ł 
stopsda i 29 grudnia 1880, zawsze r  gę>5i2( 
nie lOtej przed południem w tuteffflym są 
dzie.

Cena wywołania 310 zł. wadyum 81 zł 
Bliższe warunki licytacyjne można w 

sądowej registraturze przejrzeć.
Sądowa-Wisznia dnia 15 sierpnia lSb 

(6616 2—3) M d  j  te ft.
L. 690. G. k. sąd powiatowy pobaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia sunę 
20 zł. w. a. z pn. Samuelowi FrischerowM 
od nieletnich Szczepana, Autoniego i Jaii 
Dąbków należącej się, odbędzie się w dnii 
4 listopada 1880 o g dżinie 10 z raną ~ 
gmachu sądowym publiczna licytacjo 
części posiadłości pod nr. 57 w Trźeluit 
(miasto) położonej wyk. hip. 157 ks. j i i . id i  ™ 
gminy Trzebinia (miasto) objętej.

Posiadłość ta za jakąbądź cen i, 
daną zostanie.

Wadyum wynosi 37 zł. w. a 
R-sztę warunków licytacyjnych, oraa 

akty zastawniczego opisania i oszacowiBU 
można przejrzeć w tutejszej registraturze 

Chrzanów dnia 31 maja 1880.
(6567 2—3) E d y k t .

L. 20229. C. k. sąd krajowy 
do wiadomości, że w dniu 16 lii 
1880 o godzinie 10 z rana, jako w /je  
terminie odbędzie się przymusowa lefieyn^t 
realności pod Nr. i99 Dz. VIII. (N-. 1 
Gm. X) w Krakowie za pustkę uziia 
przedtem do Lcibla Treimera należącej.

Cenę wywołania stanowi ,w*rtość a 
cuukowł 250 zł. 50 ct. poniżej której i 
jakąkolwiek cenę realność ta na nowy-4 
terminie sprzedaną będzie.

Wadynta zaś wynosi 26 zł. 
gotowiznie lub papierach pupilarn. 
czeństwo mających.

Resztę warunków relicjtacyi, akt t 
cowania i wykaz hipoteczny przejrzane#*, 
mogą w registraturze sądowej.

Kraków 9 września 1880.
(6595 2 —3) 1  d  y  k  Ł,

L. 13297. C. k. sąd obwodowy w 
nowie podaje do wiadomości interesował 
że wskutek wniesionego przez F. Hi 
na dniu 23 września 1880 do 1. 13297 
ciw niewiadomemu z miejsca pobyt. — 
Weintraubowi pozwu wekslowego wraj j  
prośbą o nakaz zapłaty sumy 62 zł. 20 Ct 
w. a z pn. ustanowiono dla pozwanegc 
Adw. Dra Bronisława Jnnoszę G a łeck i^ , 
kuratorem z eubstytur.yą p. Adw. Dra Ato* 
zego Malawskiego i temuż w imieniu mbo* 
becnego porwanego wydany na dniu dzi­
siejszym nakaz zapłaty doręczono.

T a r n ó w  dnia 23 września 1880.
(6599 2 - 3 )  m  *i y  U U

L. 9956. Jana Gusztę z Poździm irąu 
uznano za marnotrawcę, kuratorem dlail-u 
stanowiono Maksyma Szewczuka w Poźds 
mirzu.

C. b. sąd powiatowy 
Sokal dnia 6 września 1880.

(6608 2—3) O g ł o s z e n ie .
L. 173 W ydział Taruowskinj iżby 'a 

dwokatów ogłasza niniejszem. stosownie (.
§. 21 ust. adw., że p Dc. Wojciech Bub i 
dwokat w Mielcu, tutejszemu W ydzisło^ 
daia 16 września 1880 doniósł, że S in ' 
siedzibę adwokacką do Tarnowa przenieś 

Tarnów dnia 23 września 1880.
(6618) O g ł o s z e n ie .

L. 4797. C. k. sąd powiatowy 
żankowieaeh ogłasza, że dochodzenia 
S20W8 w 3prawie założenia księgi gm iu 
dia gmiay katastralnej Kormaniee z  
28 października 1880 się  rozpoczną.

Każdy, kto ma interes prawnj w 
dsuiu stosunków posiadania, może przed fia. 
chodzeniami kierującym się zgłosić i ws® 
stko przytoczyć, co dla wyjaśnienia, lut " 
brony swych praw za stosowno uzna.

Niźankowice dnia 16 września 1886 
(6563) L 1341:

P r o t o k o ł o w a n i e  f i r m y .
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu jaki 

sąd handlowy ogłasza, iż zapisano w rejeśfj 
handlowy dla firm pojedynczych firmę „Ab? 
E berm ana“ dla przedsiębiorstwa wyrobn wóc ? 
ki i wypasu wołów w Kamionkach poufała 
Skałackiego.

Tarnopol daia 15 września 1880.



1 «) E  d y k  t.
L. 5928. C. k. sąd powiatowy w Busku 

Adami* niniejszem nie wiadomy eh z ży- 
ttiejsea pobytu spadkobierców 8. p. Woj- 

Dasiewicza i Maryi Dasiewiezowej i 
Kazimierza Prus Więckowskiego, tu- 

i .  niewiadomą z życia i miejsca pobytu 
zynę Szymańską, że Julia Sienieni- 
i na podstawie dekretu dziedzictwa po 
Maryi Pasiewicz przez c. k. sąd po- 
wy w Busku pod dniem 17 Iipca 1865 

1 2138 w danego, kontraktu kupna i 
z 1 listopada 1856 cesyi z 18 paź- 
1863 tudzież kontraktu kupna i 

U,_L ł y z 6 sierp tia 1873 zgłosiła prawo 
i ' do realności w Milatynie nowym 

i 46 położonej dotychczas wedle księgi 
u  wej dla gminy Milatyn 1. wyk. nip. 
K* arzyny Szymańskiej i Maryi Dasie- 

«.» i  własnej "przed otwarciem księgi grun- 
Vy dla gminy Milatyn nowy nabyte, że 

s futęrawy w myśl §. 8 ust. z 25 lipca 1871 
dz. pp. termin w tutejszym sądzie na 

*.ań 23* października 1880 o godz. 9 przed 
grudniem wyznaczony został, i że niewin­

nych z życia i miejsca pobytu spadkobier- 
^  śp. Wojciecha i Maryi Dasiewiczów i 

JTaz-miera Prus Więckowskiego tudzież 
niewiadomej z życia i miejsca pobytu 

^w H Z juy  S ymańBlriej, kurator ad a'.tum 
fj^ocobie p. GVft!bfi-ta ‘Chołgasiewicza poez­
ja1 ;tria i wł-iścieifcir r-jfaosei z MiLtyu.a 
row ro ustanowiony został, że itu wolno na 
p ZiZym termiuie albo osobiście, albo 

wykazanego pełnomocnika się stawić, 
' O usta owionemu kuratorowi instrukcye 

udzielić, i że w razie przeciwnym roz- 
•fAWfe z ustano wionem kuratorem ze skutkiem 

yawnym przeprowadzoną będzie.
Busk 30 sierpnia J 880.
«j— 3) Oftesienle.

L. 1122. N'mej8.;em ogłasza się kon- 
__ na następujące posady nauczycielskie 
jl* obsadzić się mające:

a) Przy szkole III klasowej w Sienia- 
i r - ,  dwie posady nauczycieli starszych z pła- 
_  bo 450 ii. rocznych.

b) Przy szkole II  klasowej w Narolu
obAc nauczyciela starszego z płacą rocz- 
oh 3G& złr.

cl Przy szkole II klasowej w Sośnicy 
>da >iaucz*ciel& starszego z płacą rocznych 

t  i f .  i woLnem mieszkaniem.
3) Przy szkołach etatowych jednokla- 

Tfph w Boratynie, Chłopicach, Dobezy, 
*$wpe, Kotzeniey, Kramarzówee, Łazach, 

■tt, Woli węgierskiej, Zaleskiej woli, 
Zkach, Rudołowicach, Chorylubiu, 
wie Gorajcu, Kobylnicy ruskiej, Kr >  
lodowskiej, Lublińcu starym, Młodo- 

^lemstowie, Płazowie, Zapałowie ; Zu- 
igle posady nauczycieli starszych z płtcą 
^juyeh 300 zł i woinem mieszkaniem 

Kandydaci iub kandydatki ubiegający 
o którąkolwiek z powyższych posad, 

mają poda' ia zaopatrzone w potrze- 
Uińieuta za pośrednictwem swych 

przełffżonycn do c. k. Rady szkolnej 
twej w Jarosławiu najdalej do Końca 
ernika 1880.

C. k. Bada szkolna okręgowa. 
Jarosław dnia 15 września 1880.

M bl4 3 — 3> tó d  y  fe fc
L. 12200. C. k. sąd obwodowy w Sam- 

gprie podaje niniejszem do wiadomości, że 
ptworzył konkurs nad całym ruchomym, ja-, 
foież w krajach dla których ustawa konkur- 

ywa z d n i» 25 grudnia 1868 ważną jest, 
położonym nieruchomym majątkiem Ohaima 
titoldber^a, knpea zamieszkałego w Stryju.

Kierownictwo upadłości tej porucza 
*ię panu Janowi Majerauowskiema e. k. sę- 

powiatowemu w Stryju a tymczaso- 
jpjwi zawiadowcą masy ustanawia się pana 
Bwńskieg i adwokata w Stryju, zaś zastępeą 
;*got adwokata Popiela, także w Stryju za-
MMszkaiego.

Wizyscy ci, którzy do tej masy kon- 
kun  v j, jako wierzyciele konkursowi pre­
tensje rościć chcą, mają takowe nawet wra- 
eie, tdyby o nie spór wytoczony był, w cią- 
g 60 dni od dnia ogłoszenia tego edyktu 
w tutejszym sądzie obwodowym lub w sądzie 
Mwiatowym w Stryju wedle przepisu usta­
ją  koi Kursowej w celu zapobieżenia zagro­
żonym w tejże skutkom prawnym zgłosić 
* ę, i na terminie, który na dzień 3 listopa- 

i 1880 o godzinie 10 rano ustanawia się 
e zed komisarzem konkursowym do likwida- 

i do oznaczenia pierwszeństwa wnieść. 
7 m in  ten wyznacza się zarazem także i do 
zawarcia ugody. Wierzycielom, którzy na o- 
yóiuym  terminie likwidacyjnym staną i pre- 
t ensyo ewe ogłoszą, służy prawo powołać 
inim osoby w miejsce dotychczasowego za- 
iząd . masy, jego zastępcy i członków wy­
działu wierzycieli.

Do zatwierdzenia przez sąd ustanowio­
nego, albo do zamianowania innego zawia­
dowcy masy, tegoż zastępcy i członków wy- 
działn wierzycieli wyznacza się term in na 
dzień 2 września 1880 o godzinie 9 przed 

cładniem  wobec komisarza konkursowego. 
Zarazem zawiadamia się wierzycieli, 

którzy nie w Stryju mieszkają, że wedle §. 
t l i  zastępcę w Stryju mieszkającego, celem 
doręczenia uchwał oznajm ć mają, inaczej

bowiem na wniosek komisarza konkursowego
dla nich kurator na ich koszta i niebezpie­
czeństwo ustanowionym zostanie.

Dalsze ogłoszenia w ciągu post. konk. 
umieszczane będą w dodatku urzędowym do 
Gazety Lwowskiej.

! Sambor 17 sierpnia 1880.
(6523 3 - 3 )  ® M  I t

I 81. 369:14. ®a3 f. f. S3ejirf3genĄt ttt
Semberg gibt tjiemit befamtt, ba§ jttt ^ereitt* 
btingung ber ftotberuttg ber bfterreidj. ©en- 

I traI=S3oben=©rebit= S3on! iu SŚieit bon 1)
| ■ 90 fi. fammt 6 pr. aSerjuggjtnjen bom lten 

SKai i 877 2) 190 fi. mit 6 pr. Se^ngggttt* 
jen oom 1 iRcoember 18 17 3) 2 6 0 8  !r. 
ó. SB ais ben ftapitafóreft jammt 6 pr. 9Ser= 
jugSjinjen bom 29 Slpril i><78, ferner §uv 
§ereinbrtngung ber ffilagSfoften bon 23 fL 
10 Ir. o. ŚB ber iproce^tojten 108 fl. 57 Ir- 
o. SB. ber ©jefutionSlojten 9 jl. 63 fr. o. SB. 
unb ber gegenmdrtigen im gemdpigten Setra- 
ge bon 64 fl. 10 fr. b, SB. juerfannten Sto* 
jten bie epefutioe geitbietbung ber bem ©djuf= 
bner Salamon Tremskt, faut ©om 57 p. 425 
n. 15 fjaer. eigentfjumlidj geporigen jnb SR to 
407*/4 in Semberg gefegenen Sftealitat beim 
fjiejigen f. f. Sanbeggericfjte am 3 SRooembet, 
am 30 SRobeutber unb am 21 ©ejember 1880 
jebeSma^I urn 10 tUjr SSormittagS oorgenom^ 
men werben wirb.

®er 3Iu§ruj§pret§ ijt ber bon ber ofterr. 
§ipotI)cfar Srebit unb SSorfdjujjbanf jtatuten= 
md^ig ermittellte SBertf) bon 29500 fl. o. SB. 

©ag Sabium betrdgt iO pr. be» 3Iu»- 
|  rnfgpretfeg b. i. 2-950 fl. o. SB,
J ©ag geilgebotljene Objeft wirb bei bem 

ć ten unb Sten $eilbietl)ung§tcrmine, ntdjt un- 
ter bem Slugrnfgpretfe, bei bem Sten ©ermine 
aber auc^ unter bemfelben jebocf) niept nnter 
ber §  alf te beffelben Ijintangegeben.

©oUte aber bie obige SRealitdt in biefeu 
brei ©erminen nićĘ)t oerfauft werben, fo wirb 
jur gcftfteÓung ber ertetdjternber 33ebtngttngen 
eine ©agfabrt auf ben 21 ©ejember 1-^K0 um 
4 Uljr SR2R. mit bem SSeiftigen anberaumt, 
ba^ bie nic^t erfdjeinenben |)ipot^efargIaubiger 
alg ber ©timmenmel)tf)eit ber Srfdjeinenben 
britretenb angefe^en Werben.

®ie iibrigen Bijitatationgbebingniffe, unb 
ber |>ipotpefaraugjug, fbnnen in ber g. 
SRegiftratur, ober bei ben ©erminen, burd)ge= 
fe^en Werben.

|)iebpn werben oerftanbigt: ®ie 5fter= 
retĄifc|e ©entraI»93oben=Srebit=£3anf in SBien 
SaLmonTremski, f. f. ^w ^S^Sprofurator in 
Semberg SRameng beg f)- Slerarg, f f @tcuer=- 
amt in Semberg. f. f prib. gal. Slftienbipo- 
;()efenbanf in Semberg, Jakób Nafta 1-i, 
iperr Tr^insR) Hermann Neuwnlt. Chaje ©e*- 
oora Trernska fo wie atte fpateren ipipotlje* 
farglaubiger, weldjc nad) ber Ślugferttgung beg 
®ru-itbbu^gaugjugeg (20 Sluguft 1880) an bie 
Oewdfjr gelangeu werben, unb eweutuell and) 
jene, benen ber geilbiet^ungg ober ein fpeterer 
S3efd)eib entweber garnidjt ober uicEjt recijtgeitig 
jugeftcUt werben fonnte, jit §dnben beg gletdj* 
jeitig befteUten Sitratorg beg tperrn Stbwofa* 
ten ®r. Luka mit ©ubftitution beg §errn  21= 
bwofaten ©r. Schaff unb mit ©bicte.

Semberg am 4 ©eptember 1880.
(6516 3—3) J6ń rt y  fe i .

L. 14360. W sporze sumarycznym 
Ohaima S:h?piry przeciw Nussimowi Frank 
pto. 64 zł. 80 ct. w. a. z pn. ustanawia się 
dla niewiadomego z miejsca pobytu Nussima 
Franka Wielmożnego pana adwokata dr. 
Wolskiego kuratorem a doręczając temuż u- 
chwałę i wyrok do 1. 12110 wzywa się Nus­
sima Franka, by co do obrony swych p-aw 
z tymże kuratorem się porozumiał lub peł­
nomocnika sobie obrał, w przee wnym bo­
wiem razie skutki zaniedbania, sam sobio 
przypisać będzie musiał.

0. k. sąd no wiato wy 
Drohobycz duia 27 czerwca 1880.

(6515 3 - 3 )  E  d  j  fc t ,
L. 45B2. 0 . k. sąd powiatowy podaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia sumy 
315 zł w. a. z pn. od Jana i Agnieszki 
Pstraehów Berkowi Jaroszowi należącej się, 
odbędzie się w dniach 11 listopada i 9 gru­
dnia 1880 tudzież 10 stycznia 1881 każdym 
razem o godzinie 10 z rana w gmachu są­
dowym publiczna licytacja realności w Trze­
bini położonej 1. w y k /h ip . 118 objętej num. 
kons. 18 oznaczonej Jana i Agnieszki Pstru- 
chów, tudzież Błażeja Brzuski i Józefy z 
Pstruchów Brzuskowej własnej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowu w kwocie 1502 zł. Wadyum wy­
nosi 150 zł. w. a.

Na tych trzech terminach poniżej ceny 
szacunkowej realność nie będzie sprzedaną.

Resztę warunków licytacyjnych, oraz 
wyciąg hipoteczny i protokół oszacowania 
można przejrzeć w tutejszej registraturce.

O czem osoby interesowane, niewiado­
mi wierzyciele i ci, którymby ts. rezolucja 
z niniejszej daty i iiezby sprzedaż egzeku­
cyjną wspomnionąj nieruchomości rozpisują­
ca, z jakiegobądź powodu doręczoną być 
nie mogła, do rąk ustanowionego dla nich 
kuratora w osobie tut. adw. dr. Grudzińskie­
go i przez niniejszy edykt zawiadomienie o- 
trzymują

Chrzanów, dnia 30 Iipca 1880.

(6553 3—3) E d y k t
L. 6848. Stkalski c. k. *ąd powiatowy 

uwiadamia, że marnotrawcą uznanemu Ale­
ksandrowi Tomaszewskiemu z Roździałowa 
za kuratora Fedko Zerebecki z Rozdziałowa 
ustanowiony został.

Sokal duia 26 czsrwca 1880.
(6548 3—8) E d y k t ,

L. 8799. Podaje się niniejszem do pu­
blicznej wiadomości, że sąd obwodowy w 
Rzeszowie uchwałą swoją z dnia 15 lipca 
1880 1. 4730 uznał p. Helenę z Lastowi- 
ckieh Zagórską z Chodakówki zonę dr. Adc- 
ma Zagórskiego w Rzeszowie, za marnotraw- 
ezynię, dla której kuratorem Wny Zygmunt 
Lastowiocki, właściciel dóbr w Lipniku usta­
wionym zostaje.

Z e. k. sądu powiat, miej del.
Bkeszów duia 14 września 1880.

(6559 3 —3j E d y k t
L. 40803. C. k. sąd krajowy we Lwo­

wie niniejszym edyktem wiadomo czyni, że 
Salamon i Lea małż. Hiss przeciw Szymo­
nowi Aronowi KAuf, Witze Hiss i Alfredo­
wi Skalmińskiemu pod dniem 6 września 
1880 1. 40803, pozew o uznanie obowiązku 
dawania obom pierwpozwaaym wiktu, ubra- 
uia i mieszkania i płacenia za nich podatku 
od palenia świec, w stanie biernym realno­
ści pod 1. 45sjA we Lwowie intabulowauego 22 listopada i 22 grudnia 1880 c godzinie 
za zgasły i o wykreślenie takowego wraz , 10 przed południem odbędzie się w sądzie 
z .uadcięźarena, mianowicie zaprenotowanym tutejszym licytacja realuości Jana i Anny 
na prawie tym na rzecz Alfreda Skalińskie- , Czerskich własnej pod Nr. k. 173 w Busku 
go, obowiązkiem Szymona i Arona Kaufa, | aa przedmieściu krótka strona powiecie 
rę .zeuie, że ira ciężący w stanie biernym Kamioneckim położonej nieintabulowanej, ce- 
realnośtu pod 1. 327 i 828%  na rzecz dzie- lem zaspokojenia sumy 45 zł. w. a. z pa. na 
ci Jerzego Kamińskiego pretensyę przez . rzecz Lazera Reicha.

Cena wywołania 470 zł. w. a.

na terminie na dzień 28 grudnia 1880 o go­
dzinie 10 z rana w biurze komisarza kon­
kursowego oznaczonym wy wierzy telnili, i 
swoje wnioski co do oznaczenia pierwszeń­
stwa swych pretensyj poczynili.

Wierzycielom, którzy pretsnsyi swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, i wydziału wierzycieli, którzy 
dotąd obowiązki te sprawiali, powołać osta­
tecznie inne osoby, w których zaufanie po­
kładają.

Wierzyciele, którzy w Tarnopolu lub 
w pobliżu nie zamieszkują winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w Tar­
nopolu zamieszkałego w celu doręczenia 
uchwał sądowych, w przeciwnym bowiem 
razie na wniosek komisarza konkursowego, 
wierzycielom rzeezonym na ich niebez­
pieczeństwo i koszt kurator ustanowionyby 
został.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa­
nia konkursowego umieszczone będą w u- 
rzędowej „Gazecie Lwowskiej- . Termin do 
likwidacyi oznaczony jest zarazem terminem 
do układów z wierzycielami.

Tarnopol dnia 20 wiześaia 1880.
(6532 3—3) E  d  y  k  L

L. 5395. W dniach 22 października,

"jf.ściciela tejże tylko kwota 1 00duk. z od- 
Setkami przyjętą będzie i obowiązkiem Szy­
mona Arona Kauf* udzielania zastępstwa 
i odszkodowania go na vrypadek gdyby właś­
ciciele tej pretensyi za takową więcej żądali 
ze stanu biernego rzeczonej realności wnie­
śli i o pomoc sądową prosili, który to pozew 
równocześnie pozwanym, celem wniesienia 
do dni 90 obrony, udziela się.

Ponieważ miej-ce pobytu tychże poz­
wanych nie jest wiadomem, ustanowił c. k. 
sąd krajowy do zastęuowania Szymona Aro- 
na Kaufa i Witze Hiss, na tychże koszt i 
niebezpieczeństwo kuratora w osobie adwo­
kata Dr. Raresa, z zastępstwem adwokata 
Dr. Sokala, zaś do zastępowania Alfreda Ska- 
lińskiego kuratora w osobit adwokata Dia 
Bilińskiego z zastępstwem adwokata Dr. Zu- 
kotyńskiego, z którymi niniejsza sprawa we- 
dlc ustawy sądowej dla Galicyi przepisanej, 
przeprowadzoną będzie.

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
pozwanych aby w należytym czacie isobiśeie 
stanęli, lab potrzebne tytuły prawne ustano­
wionemu zastępcy udzielili lub innego z ł -  
stępcę wybrali i sądowi oznajmili, słowem 
stosownych do obrony środków użyli, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki, sami sobie 
przypisać będą musieli.

Lwów dnia 10 września 1880.
(6549 3— 3) iK <» jr & S»

L. 7798. Dnia 21 października, 24 li­
stopada 1880 i 27 stycznia 1881 o godzinie 
10 rano, odbędzie się w tutejszym sądzie 
przymusowa publiczna sprzedaż realności pod 
1. k. 27 w Burezycach starych położonej cia­
ło tabularne według ksiąg ingrosacyjayeh 
stanowiącej w sprawie Zakładu kredytowego 
włościańskiego przeciw Michałowi Bilakowi 
pęto. 274 zł. 52 ct. z pn.

Cena wywołania wynosi 600 zł.
Wadyum 60 zł.
Na pierwszych dwóch terminach real­

ność tylko za lub wyżej ceny wywołania, na 
trzecim nawet poniżej takowej sprzedaną 
będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszosądowej registraturze przejrzeć.

C. k. miej. deleg. sąd powiatowy.
Sambor dnia 10 sierpnia 1880.

(6545 3—3) E  d  J  Bs ft.
L. 11794. 0. k. sąd obwodowy w Tar­

nopolu zezwol.ł na otwarcie konkursu na 
majątek Salomona Yogelbauma w Podwoło- 
czyskach a mianowicie na majątek ruchomy, 
gdziekolwiek, by się takowy znajdował, a na 
majątek nieruchomy o tyle, o ile takowy po­
łożonym jest w tych krajach, w których or- 
dynacya konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 
obowiązuje komisarzem konkursowym usta­
nawia się p. radcę s kr. Tupeca a tymcza­
sowym zarządcą masy p. adwokata Dr. Friih-

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
ua terminie dnia 12 października 1880 przed 
komisarzem konkursowym wyzuaczonym za 
przedłożeniem dokumentów, któreby ich pre- 
tensye wykazywały, oświadczyli się co do 
potwierdzenia tymczasowego zarządcy masy, 
lub co do ustanowieuia inmgo, tudzież, aby 
wybrali wydział wierzycieli.

C. k. sąd obwodowy wzywa tych wie­
rzycieli, którzy swe pretensye przeciwko ma­
sie konkursowej chcą dochodzić, aby takowe 
nawet w tym przypadku, gdyby się proces 
w toku znajdował do dnia 26 listopada 1880 
bądź to bezpośrednio w sądzie obwodowym, 
lub też u komisarza konkursowego podług 
przepisu ordynaoyi konkursowej dla uniknię­
cia szkodliwych skutków prawa, zgłosili, a

Wadyum 10 pr.
Przy trzecim termi :ie realność ta ta s­

ze niżej ceny wywołania spredaną zostanie.
Akt opisania, oszacowania i resztę wa­

runków licytacyjnych można przejrzeć lub 
w odpisie podnieść w tusądowej registra- 
turze.

C k. sąd powiatowy.
Busk dnia 20 sierpnia 1880.

(6541 3— 3) E d y k t .
L. 11232. 0. k. sąd obwodowy w Prze­

myślu otwiera niniejszem i ogłasza konkurs 
na wszelki ruchomy gdziekolwiek znajdują­
cy się i na cały nieruchomy w krajach, w 
których ustawa konkursowa z dnia 25 gru­
dnia 1868 obowiązuje znajdujący się majątek 
p. Joela Margulies, kramarza w Przemyślu i 
miauuje c. k. adjunkta sądowego p. Aleksie- 
wicza komisarzem konkursowym z polece­
niem, ażeby opieczętowanie majątku kryda 
tarypsza natychmiast przedsięwziął, zaś c*. k 
notaryuszowi Longchamps poleca się, by za­
rząd majątku krydataryusza zarządcy adwo­
kata Dr. Baumfeldowi natychmiast oddał, 
inwentarz sporządził i sądowi do dni 14 
przedłożył.

Tymczasowym zarządcą masy konkurso­
wej mianuje się adw. Dr. B*umfelda z za­
stępstwem adw. Dr. Mendrocho wicza i wszyst­
kich wierzycieli wzywa, ażeby na termi­
nie dnia 4 października 1880 o 9 godzinie 
przed połudn em z dowodami swych wierzy­
telności dla zatwierdzenia tymczasowego za­
rządcy masy i tegoż zastępcy, lub wyboru 
innego zastępcy masy i tegoż zastępcy, tu­
dzież wyboru wydziału wierzycieli wobec 
komisarza konkursowego się stawili.

Dla zgłoszenia wierzytelności do masy 
konkursowej wyznacza się termin do 21 li­
stopada 1880, w którym to termi uie wszy­
scy, którzy do masy konkursowej żądania 
mają, wierzytelności swe, chociażby się na­
wet o nie spór już toczył, w sądzie tutej­
szym. a to tem lewaiej zgłosić mają, ile że 
ich w razie przeciwnym skutki prawne u- 
stawą konkursową zagrożone dosięgną.

Na terminie likwidacyjnym przez ko­
misarza konkursowego oznaczyć i ogłosić się 
mającym winni wierzyciele płynność zgło­
szonych poprzednio wierzytelności, oraz po­
rządek, w którym do zaspokojenia przyjść 

wykazać. Na tymże terminie wolno 
jest wierzycielom w miejsce dotychczasowe­
go zarządcy masy, tegoż zastępcy i wydziału 
wierzycieli, inne osoby swego zaufania po­
wołać Nakoniec podaje sąd do wiadomości, 
że dalsze ogłoszenia w tej sprawie konkur­
sowej nastąpią przez dziennik urzędowy Ga. 
zety Lwowskiej.

Przemyśl 21 wrześoia 1880.
(6542 3—3) E d y k t .

L. 11377. Z życia i miejsca pobytu 
niewiadomego Jakóba Kosa zawiadamiamy, 
że n& prośbę Eustachego ks. Sanguszki i 
Bernarda Kropfa zezwolono na wykreślenie 
prawa zastawu dla odpowiedzialności pań­
stwa Tarnów za szkodę z zaniedbania za­
bezpieczenia legatów na rzecz Jakóba Kosa 
w stani® biernym realności pod 1. k. 433 w 
Tarnowie położonej intabulowanego, i że d u  
niego ustanowionym został w tym celu ku­
rator w osobie adw. dr. Pietrzyckiego. Jakó­
ba Kosa wzywamy, ażeby kuratorowi swemu 
środki prawne przeciw dozwolonej eztabuli- 
cyi, jeżeli jakie ma wskazał, lub takowe s oi 
do sądu wniósł.

C. k. sąd obwodowy
w Tarnowie dnia 26 sierpnia 1880.



(6634) O g I « n « n i e .
L. 115. C. k. kom isja hipoteczna za­

wiadamia, iż wyłożyła do powszechnego 
Przejrzenia arkusza posiidaaia i inne akta 
służyć m;,jąc-i do założenia księgi gruntowej 
dla gminy „Sobolów" z miejscowością „Sie­
radzka" w obrębie c, k. sądu powiatowego 
Wiśnickiego położonej.

Zarzuty przeciwko prawdziwości arku- 
szów posiadania wnoszone być m -g ąd o d n ia  
2 października 1880, na Którym dalsze do­
chodzenia w razie poirzeby prowadzone będą.

Bochnia dnia 26 września 1880.
(6643) E d y k t

L. 5205. 0. k. sąd powiatowy w Lu­
baczowie ogłasza, że złożone zostały u nie­
go do przejrzenia arkusze posiadania w for­
mie wykazów hipoteczny h sporządzone i 
inne akta służyć mające do założenia księgi 
hipotecznej dla gminy katastralnej Kobylni­
ca ruska z kolonią Fehlbach

Zarzuty przeciw arkuszom posiadania 
wnoszone być n ogą ustnie lub pisemnie w 
tutejszym sądzie aż do dnia 15go paź­
dziernika 1880, na którym to dniu w razie 
wniesionych zarzutów dorh dzenie sprosto* 
Wawcze przeprowadzone będzie.

Lubaczów dnia 26 września 1880.
(6626 1—8) E  d  y  k  Ł

L. 23005 C. k. sąd poniatowy w 
Drohobyczu zawiadamia odnośnie do swego 
ogłoszenia z 13 lipea 1880 1 16330, wszy­
stkich wierzycieli, którzyby po 11 lipea 1880 
prawa hipoteki na realność nr. 31 miasto 
w Drohobyczu uzyskali, że im w sporze 
Franciszka i Neor.ili Lewickich przeciw Ja- 
kóbowi i Hendli TraugoLom i wierzycielom 
Wspomniouej realności o uznanie prawa wła­
sności w miejsce adwokata Wohllernera u- 
stanowiono kuratorem adwokata dr. Geiehr- 
tera z zastępstwem pana Wiktora BLiżow- 
skiego w Drohobyczu i że dr. Gelehrturowi 
doręczono tak dokretacyę pozwu z i 3 lipea 
1880 1. 16330, jakoleż u hwałę tabularną z 
13 lipea 1880 I. 16401

C. k. sąd powiatowy 
Drohobycz dnia 24 września 1880. 

(6627 1—3)
L. 1873. C. k. sąd powiat.wy w Wie­

liczce niniejszem podaje do wiadomości, że 
w tutejszym sądzie na zaspokojenie preton- 
syj Katarzyny Maćkowskiej w sumie 129 zł. 
85 et. a. w. z pn. odbędzie się '« tnech  
terminach, t. j. dnia 23 l i s t o p a d a  1880, 28 
grudnia 1880 i duia 25 slyei.n>a 1881 każ 
dym razem o godzinie 10 z rana publiczna 
egzekucyjni licytacja realności pod 1. k. 22 
w Brzegach p łożonsj, ostaeowauej na 720 
zł. w. a.

Ceną wywołania jest wyżej podana 
wartość szacunkowa.

Wadyum wynosi w gotówce kwotę 70 
zł. w. a.

Bliższe warunki, wyciąg hipoteczny i 
akt oszacowania, w sądzie przed i w czasie 
licytacyj przejrzeć woluo. Dla wierzycieli 
którzyby p źniej do tabeli weszli lub któ- 
rymby uchwała niniejs?.a lub późniejsza de 
ręczoną nie została, mianuje się kuratorem 
p. Wilhelma Kocha.

C. k sąd powiatowy 
Wieliczka d ia 6 września 1880.

(6632 1 - 3 )  (5 > ł ! L
31. 12559. 23om Stauislaucr f. f ftdbt. 

befeg. Sejirlggertcfite tturb bem St fan Baron 
Pongracz f. f. penfionirten §auptm ann fjieuiit 
befaunt gcmacfjt, bafj Jakob Steinwur.el rub. 
prae*. 12 Sluguft 1880 $1. 12559 tuieber ihn 
eine Sttage megen #af)fung 0011 lź 4 fi. ó. 2B. 
f. 9ł. & eingrbrad)t f)at uitb bajj ju r funta* 
rifcfjen 93erl)anbiung Łgeriiber bie £agfaf)rt 
auf beu 27 Dttufcr 1880 bormittagź beftimmt 
tmirbe, jo mir baj) in golge feineź unbefan* 
ten 21ufcntf)alt3orte$ ifpit ju r SSertrctung ber 
fiaitbeSabbofat dr. Rosenberg junt Surator 
auf feine ©efatjr unb Unfoftcn beftellt murbc, 
bafj nunmet)r feine Gadje ift, bem S3efteH= 
ten Surator feine Setjelfc mit jutfycilen, ober 
etnen anberen Gadjroaltfr biefem ©eridjte nafjm* 
^aft ju  madjen, micbtigeitó er bie in ftotge 
SScrnadfjlóffigung entftdjnbeu golgen fidj fetbft 
ju  jufdjreiben fjaben mirb

Btanislau 22 2(uguft X8V0.
(6631 1—3) *& a  j r fc t,

L. 13343. C. k sąd obwodowy Tamo 
polski zawiadamia, że celem ściągnięcia tu ­
my 100 zł. z pn. na rz cz Jana Łot;ckiego 
odbędzie się dnia 12 listopada 1880 o go­
dzinie 10 przed południem przymus wa sprze­
daż realności Jerz-go i Auastazyi Szyrski h 
czyli Szczyrskich pod 1 463 w T rnopolu
położonej, ciała tabularnego niest»nuwiąe<-j. 

Cena wywołania 1140 złr. 35 <t. 
Wadyum 57 zł.
Bliższe warunki przejrzeć można w re- 

gistraturze,
Tarnopol dnia 20 wrześaia 1880. 

“ d y k t .
sąd powiatowy w Mi- 

że celem zaspokojenia 
wierzytelności galic. banku hipotecznego w 
dwu kwotach po 170 zł. 10 ct. i resz<ują- 
cej kwoty 1807 zł. 17 ct w. a. odbędzie się 
w sądzie tututejszym w dniach 8 listopada 
i 6 grudnia 1880 o godzinie 9 z rana przy­
musowa licytacya realności pod 1. k. 166 w

Mikulińcach wedle księgi gruntowej Dom I. 
pag. 469 n. 6 i 7 haer. Izraela Leiby i Jii- 
de3a Morgensternów własnej, tylko za cenę 
wywołania, lub wyższą.

Cena wywołania wynosi 6000 zł. 
Wadyum 6 0 zł. w. a.
Wrazie gdyby sprzedaż na powyższych 

dwu terminach nie nastąpiła, wyznaczonym 
jest do ułożenia warunków ułatwiających 
termi t w 6ądzie tutejszym na dzień 13 gru­
dnia 1880 o godzinie 9 z rana

BI źsze warunki licytrcyi i protokół za­
stawniczego opisania i oszaco wania przejrzeć 
można w ts. rogistraturze.

Mikulińce dnia 31 maja 1880.
(6630 1— 3) R  d  y  k  U

£, 13452. C. k. sąd obwodowy w Tar- 
uowie zawiadamia niniejszem Barucha Wein 
trauba, że nażądanie Aleksandra Goldmana 
i wspólników o stworzenie konkursu do ma- 
lątku Weiutrauba Barueha wyznaczano w myśl 
§ 64 ust. konk. teim in na dzień 2 paździer­
nika 1880 przed południem.

Kuratorem dla niego ustanowiono sdw. 
Dr. Gałei kiego. Zarazem s.ę mu toleca, aże­
by na powyższym terminie stanął, hib kura­
torowi swemu środki obrony wskazał.

W Tarnowie dnia 25 września 1880. 
(6637 1 - 3 )  E  d y k t ,

L. 1345 C. k. sąd powiatowy w Woj­
niczu ogłasza, iż na zaspokojenie kapitału 
pożyczkowego w kwocie 140 zł. 64 ct. na 
r;acz zakładu iredyt. wł ściańukiego we Lwo­
wie prze prowadzi przy musową publiczną sprze­
daż gospodarstwa pod 1. 107 w ZL ty poło­
żonego, Józefa Malinowskiego wLsio-gc, cia­
ła tabularnego niestanowiącego, w dniach 4 
października, 8 listopada i 6 grudnia 1880 
każdym razem o godzinie 10 z raoa.

Cena wywołania wynosi 250 zł 
Zakład 25 zł. a resztę warunków jest 

w registraturze do przejrzenia.
Wojnicz 27 lipea 1880.

(6625 1 —3) O bw ieszczenie.
L. 13098. C. k. sąd obwodowy w Tar­

nowie podaje do wiadomości, iż wdiożonem 
zostało postępowanie konkursowe do majątku 
Jakóba Salza kramarza towarów bławatnych 
w Tomowie zamieszkałego, a to do całego 
tak ruchomego gdziekolwiek znajdującego się 
jako też do nieruchomego majątku, położone­
go w tych krajach, w których ustawa kon­
kursowa z dnia 25 grudnia 1868 D. P. P 
z r. 1869 Nr. 1 obowiązuje.

Komisarzem konkursowym zamianowa­
ny został p. Zrrzycki, c. k. adjunkt sądowy 
w Tarnowie, tymczasowym znś zawiadowcą 
masy p. adwokat kraj. dr. Gałecki w Tar­
nowie.

Celem potwierdzenia ustanowionego 
przez sąd lub przedstawienia innego zawia­
dowcy masy konkursowej i jego zastępcy 
tudzież obrania delegacyi wierzycieli wyzna­
cza się posłuchanie na dzień 1 października 
1880 o godzinie 10 przed południem w biu­
rze komisarza konkurs"wego, na którem sta­
wić się mają wierzyciele z dokumentami 
roszczenia ich wykazująeemi.

Wszyscy do tej masy konkursowej jako 
wierzyciele jej roszczenia' mający, chociażby 
nawet o takowe i spory wytoczonemi były, 
powinni takowe do dnia 30 listopada 1880 
stosownie do przepisów ustawy konkursowej 
unikając szkodliwych następstw tamże zagro­
żonych, w sądzie '/głosić, i na posłuchaniu, 
w dniu 23 grudnia 1880 o godzinie 10 przed 
południem odbyć się mającem, do likwida­
c ji i do uporządkowania podać. Termin os­
tatni 'łożyć ma zarazem jako termin do za 
warcia ugody w §. 68 u. k. przewidzianej, 
na który w tym celu wszyscy wierzyciele 
niniejszem zawezwanie otrzymują.

Zgłoszonym i na ogólnem posłuchaniu 
stawsjącym wierzycielom służy prawo przez 
woluy obiór miejsce zawiadowcy masy w jego 
zastępcy i członków delegacyi wierzycieli

dotychczas urzędujących powołać st&non^i; 
inne o"ony, w których pokładają zaufanie.

Dalsze ogłoszenia w toku tego postę­
powania konkursowego zamieszczane będą 
w dzienniku urzędowym „Gazety Lwowskiej".

W Tarnowie daia 19 września 1880. 
(6629 1— 3) G  d  y  Jk I .

L. 11292. Samborski c. k. sąd obwo­
dowy ogłasza, że dam 3 listopada 1880 i 
dnia 3 grudnia 1880 o godzinie 10 z rana 
odbędzie się w gm a.hu sądu obwodowego 
przymusowa licytacya dóbr Nowe sioło z pn. 
Korneló*ka i Michzłówka p. Heleny Wil­
czyńskiej własnych, na rzecz niemieckiego 
banku w Sachsen Meiningen pto. 339 tal., 
1120 tal. i inne kwoty z pn

Rzeczone dobra przy tych terminach 
tylko wyżej lub za cenę szacunkową 92535 
zł. będą sprzed.n". Gdyby zaś na takowych 
sprzedane nie zostały, natenczas w celu uło­
żenia warunków sprzedaż ułatwiających wy­
znana się termin na dzień 10 grudnia 1880 
godzinę 10 rano, na który się interesowanych 
wzywa z tem, że wierzyciele niestawający 
uważani będą jako milcząco przystępujący 
do wniosku jawiących się wierzycieli.

Wadyum wynosi 10 prc. ceny wywo­
łania to jest sumę 9253 zł. 50 ct. w. a., 
zaś bliższe warunki licytacyjne tudzież e i-  
trakt tabularny są do przejrzenia w registra- 
turze sądu obwodowego.

O tem uw iadamia się chęć ku cienia 
mających tudzież tych wierzycieli, którzyby 
po dniu 11 marea b r do tabuli weszli, tu­
dzież tych, którymby nchwała licytacyjna de 1. 
11292/80 lub późniejsze uchwały egzekucyjne 
niemogły być doręczone, niemniej też F ran­
ciszka Zychlińskiego z miejsca pobytu nie­
znanego, dla których postanowiono kurato­
rem ad actum p. Dr. Paw lińskiego z za­
stępstwem p. Dra Budzynowskiego, obu 
w Samborze.

Sambor 31 sierpnia 1880.

L 1806/pr.
< +  * »  *  ■w i  c * .

Ministerstwa skr.rhu z dnia 30 sierpnia 1880

(6491)

Wedle rczponąizHuia e. k, Ministerstwa slrnrbu z dnia 30 sierpnia 1880 1. 25099 odmienione zostaną z dniem Igo 
irźdz er-ika 1880 ceny niektórych fabrykatów tytoniowych, które odmiany podaje się w następującym dodatku do taryfy sprzedaży 
fabrykatów tytoniowych do powszechnej wiadomości.

Do 1. 1806 ex 1880 pr.

P o d a t e k
do powszechnej taryfy sprzedaży fabrykatów tytoniowych (od Igo  października 1880 począwszy)

(6635 1— 8) E  
L. 1650. C. k. 

kulińcach ogła.za,

*i->

2

S

4

5

15
16

6

14

15

19

20

G a t u n e k  t y t o n i u

Bsidze przedni 
prawdziwy turecki

B. Tytonie krajane:
a) w puszkach i większych paczkach.

I a) w puszkach blaszanych po 250 gram .
b) w p«e'k*i-h po 125 gram. . . .

<■) w psczka> h po 80 gram ........................
Przedni prc.wdziwy turecki w paczkach po 125 gram.

a , ■ , . . 1 a) w paczkach pu 125 e n m.
1 Tawdzny turecki j  b) w po 30 | ram.

Przedni azyatycki tytoń w paczkach po 125 giam 

Prawdziwy turecki w paczkach po 125 gram . .

Ordynaryjny tyteń 
p graniczny 
cienko krajany

I. gatuuku w okolicach 
na grnnicy Węgier

II. gatunku w okolicach 
na granicy Państwa

w paczkach po 
125 gr-mów

Najprzedniejszy macedoński 
Przedoi azyatycki

b) w mniejszych paczkach i listach, 

tytoń na cygiretadoński 1
. . . J 100 paczek =  2 500 grsmów

Prawdziwy turecki w paczkach 100 paczek =  2.400 g r a m ó w ............................................

Tytoń Czerbei w paczkach — 100 paczek =_ 3.400 g ra m ó w ..................................................

Ordynaryjuy tytoń w pa zkach (we wszystkich krajach koronnych z wyjątkiem Galieyi, 
Bukowiny i Dalmaeyi) 100 sztuk =  3 500 g r a m ó w .............................................................

I gatunku w okolicach 1 100 paczek
na granicy Węgier J 3 200 gramów ............................

100 paczek
_  3.800 g r a m ó w ..................................

Ordynajny tytoń

cienko krajany 
pograniczny

II gatunku w. okolicach 
na granicy Państwa

W  s p r z e d a ż y

przez hurtowników
konsumentom 

w wielkich ilościach

przez harto­
wników i 

trafikantów 
konsumentem 
w mniejszych 

ilościach
w anstryarkiej walucie

za zł ct za ct.

gram

500 6

gram

250 810
500 6 — 125 155

3.000 36 — 80 38

500 4 — 125 105

500 2 _____ 125 53
12 — 30 13

500 3 — 125 80

500 1 40 125 38

500 56 125 15
500 48 125 13

sztuk

100 20

sztuk

1 2?,
100 15

,
— 1 16

100 6 50 1 7

100 3 60 1 4

100 3 60 1 4

100 3 60 1 4

100 3 60

1

1 4

U w a g a .  Podane liczby taryfy okazuj.ą dotyczące liczby powszechnej taryfy sprzedaży; uwidocznione są przeto owe gatunki 
tytoniu, których cena odmienioną została.

L w ów  dnia 15go września 1880.



1 0

(6588) L. 11861.
P r o t o k o ł o w a n i ^  f i r m y .

0. k. są i obwodowy w Tarnopolu .jłko 
s%(ł handlowy ogłasza, iż zaprano w re jestr 
handlowy dl?, firm pojedyaayeh firmę „Icyk 
Msn'czer“ dla hsjidiu wódką w Mielnicy.

Tarnopol dum 25 s prpnća 1 8 8 0

Doniesienia prywatno

L Ostafftski i Sp.
n o w o  z a ł o ż o n o

CUKIERNIA
M a

p r z y  u l i c y  J a g i e l l o ń s k i e j  1. 7 ,  p o l e c a

Wszelkie wyroby cukiernicze pierwszej 
jakości a najtaniej. (2675 23-?)

Usmwa
0 ]i]iadło§cfach

z  2 5  g r  d n  a  1 8 6 8 ,  u z u p e ł n i  u a  t t o -  
d a t i n a u a i  s t a r a o i e m  M . K o r z y ń s k i e g o ,  b . 
p ro f .  U n i w e r s y t e t u  J a g i e ł . ,  w y s z ł a  z  d r u k u .  
C e n a  1 z ł . ,  2 0  e t . ,  u  w y d a w c y  ( w  K r a k o w ie .  
F l o r y a ń 3k a ,  3 8 8 , I )  1 z ł .  z  p r z e s y ł k o  1 z ł  5  c t .

_________________ (5936 4 - 3 )

Środki lecznicze
weterynarza J J IA A S E łliJ ,  mieszkającego przy ulicy 

Pańskiej licz 6, poleca
j |  »  4  «*- I c  s a

pod „ A n i o ł e m  S t r ó ż e m : 1'
n a  Z ielonem  w e L W O W IE , j a k o  t o :

1 . N i e z a w o d n a  m  S» n a  p a r c h y  d l a
1 c _i i ,  cena większej flaszki 3 zł. mniejszej 2 zł. 

I I .  ł.1 a ś ć  n a  p t  . 'c h y  l i s z a j e  d J a  p g 6 w ,
cena jednej puszki 1 zł. 20 ct.

1 1 1 . H a g ę  n a  ' r o p y  a  i  s t r z a ł k i  n  k o n i ,
 cena ;ednej pusz1-! 1 zł.  (6433 5 ?)

Zupełnie św.eży transport 
ze zbioru 1880 najlepszej 

l l » u V s l £ ® -  p o s s y j  s k i e j

S e r f e a ł y
poleca H andel

K a r p i a  B a i ł a b a n a
nlica Galicka pod Z ł o t y m  k o g u t e m .

1 funt l o u g o  C e s a r s k i e j  po zł. 2.—
i  funt F a m i l i j n e j .................................. po zł. 3.—
1 iunt M e l e n g e  d e  M o s k a u  . .. I pó zł. 4.—
i funt I m p e . u a l ...................................po zł 5.—
1 funt W y s ie w T tó w  n a j l e p s z y c h  po zł. 1.40 

H E R B a T a  w y ż w y m i e n i u n a  o d z n a c z a  s i ę  
a r o m a t y c z n ą  m i ł ą  w o n i ą ,  s m a k i e m  c z y s t y m  i  
b a r w ą  c i e m n o - n a c i ą g a j ą e ą .  (5 6 5 0  7 — t,

L .  5 1 2 2  ( 6 6 8 8  1 — 8 )

O b w ie s z c z e n ie .

najlepsze kuracyjne
W i n o g r o n a

feslawskie

codziennie świeże, najstaran­
niej opakowane w koszykach

J^o 4 ,  5 ,  6  d »  7  k i l o
rozseła najstaranniej h a n d e l

S t .  M a r k i e w i c z a
we Lwowie, w Rvnku licz. 42.

(6083 10

P t u m k n j ^  1 a -
n i p n ^ k l f  na w*̂ tl * staęjyę jedna pani 

. P  B. * BA francuska. Oprócz wszelkie: wy­
gody, panienki miałyby lekeyę francusku go języka 
i ciągłą konwersaeyę. — Bliższa wiadomość pod adre­
sem" pani M . Rynek 1. 3, na II piętrze. 1 drzwi

(05S2 5 - 5 )

Ł e k e y e  języka francuskieg0
dla dzieci, które nie uczyły się jeszcze pisać ani c 
tać po polsku; lekeye będą zawsze _a eenę 1 ® 
et. miesięcznie, a dla dziewczynek, które już 

i pisać po polsku, lekeye będą według liczby uezsuB 
za cenę około 2 zł. miesięcznie. — W Rynku 1. "

1 na 11-ciem piętrze. 6 5 ’1 5 5) J

I

Nowo urządzony handel

J A N A  B IE D L A
w e  L w o w i e ,  p l a c  I l j i r j R c l i i  1. 6

poleca

K o s z v i ' “  s a l«  n o w e :
po złr. 2, 2.25, 2 60, 3, 3.75, 4 i wyżej

K A L E S O N Y
po złr. 1.25, 1.40, 1.60, 1.85, 2.

Kołnierze, Mankiety, Krawatki.
Z pierwszorzędnych fabryk

* »  Ma ■:» rhP J k i  
i  S t o ł o w ą  b i c l i z i K j .

Angielskie
Szirtingi i  Perhale

łok. poi. po 16, 18, 20, 22, 24, 26, 30 i 32 ct.
 Posyłam cenniki s k c k c -

g ó ł o w e  n a  ż ą d a n i e .

(6331 4 - 4 )

Dyrekeya galicyjskiego Towarzy­
stwa kredytowego ziemskiego obwie 
szcza niniejszem, że na podstawie §. 
68 ustaw, kapitały 3741 zł. 35 et. 
m. k. czyli 3928 zł 66 ct. w. a., 
2431 zł. 67 ct. i 2376 zł. 86 et. w a. 
listami zastawnemi z większych sum 
7600 zł. m. k., 3200 zł. i 2700 zł. na 
b potekę dóbr Stubienko w powiecie 
Przemyski m położonych, Władysława 
Janickiego własnych, z tego Towa­
rzystwa wypożyczonych, z dniem Igo 
stycznia 1879 jeszcze pozostałe wraz 
z odsetkam. i nsleżytościami podrzę- 
dnemi właścicielowi tych dóbr wypowie- 
dz.ane zostają,, z tym dodatkiem, ażeby 
w przeciągu sześciu miesięcy takowe 
pod rygorem egzekueyi, mianowicie ii- 
cytaeyi dóbr hipotece podległych do 
kasy galic. Tu warz} stwa kredytowego 
ziemskiego były złożone.
We Lwowie d. 22 września 1880.

ELIXIR WINNY 
WZMACNIATępv, I>MZTOCIY-’ÓOP.ACZKOWY 

I POWRACAJĄCY SIŁY 
Zaw ierający w y c ią g  z trz e c h  gatunków  

łuininy, zalecany przez le k a rz y  przeciw  
w ynędznien iu , bruku sił, bladaczce, upo­

śledzonem u łrauńeniu, zim m com  
zadaw nionym  i uporczyw ym , trudnem u  

p rzy jśc iu  do zdrow ia, etc.
W PARYŻU, 22 & 19, ULICA DROUOT.
W e  L w o w ie  dostać można w aptekach pp. 

Mikolaseha i Rm-kera. w  C ( C r n lo w e a c U  w apt. 
P. Go licho wskiego. 2 (6483 1 ?)

JEM TL

a e r w o w y c i i  ii o s l a h l u n j e l i .
rm .1 .Ua mwii .. li j l l l  mpnil ■■ —3■T/Jcmgmgneaaaa

z żslazem,
najlepszy i m j;kuteczniąjszy środek

V, p rep o racy j żi lr.z isU eb

przeciw zubożeniu krwi.
Przyjemnego s m a l ,u i nr zawodnej 

skuteczności, d/.uifa cudownie przeeiw 
bladaczce, trudnemu odpły wowi regular­
ności, nnjcserpaniu s ił, osłabieniu, o 
yólnej niemocy i wazki kim z niedostutku 

kiwi nediodtójrym chornb m.
Jedyny skład u b^nalascy tego środka, 

aptekarza H e n r y l i a B l u m e n f c h l a ,  w e  
L w o w ie .  (5089 15 ?)

C e n a  2  z ł .  w . » .

W ilso n a
Iłow e
Sak bnia
Renamla
E*r*nce«s
E ip re .is
Cylindrow e

o o o ^ i d o o o o o o o o o c  :  v
T y l k o  js a jn o .r s z r  i p o p r a w c e

M A S Z "  y j S Y  » «  S K Y C i l A
SINGERA ręczne i nożne poprawne patentowane

(z wyłączeniem koła przy nawijaniu nici). 
Z a m i a n a  i  s p e c t / a l n a  n a p  r u y  a 

G w aran cya  5  hit.
R a t y  p o  5  z l r .  m i e s i ę c z n i e .

Z głębokim szacunkiem

JĆZF.F I W A N I C K I
mechanik w hotelu Zorża we Lwawie .

r2r S iiS

D l a  c .  k .  u r z ę ^ f k ó w ,
F n r  k .  k .  S t a a t s b e a i i i t e .

Od wielu lat iśtuiejąey i najlepszą sławę po­
siadający magazyn uniiormow M a u r y c e g o  
T i M e r a  &  Co.  „® nr K r l e g s ó ł e d a -  
i l l e “ w  W iW ln f n  V I I  M a r i ą i i l i f e r -  

„  s t r a s s e  2 3 .  ę o l e c a  p a n i ż m  n r z ę d -  
P  n i k o m  r z ą d o w y m  (ń S z y s tk ic lii k a >  
ykl te g o ry . j  i  k n ż d ę g r .  u r z ę d u ,  jak niemniej 
[ ■  c. k jd te ra licy i, c. k oficerom sztabowym  
L  wyźsałych i niższych stopni

LfJ Kompletne uniformy galowe i zwykłe
jak niemniej wszystkie nozliwe p r z y b n r y  
n n i l o r m o w e  ż e  z ł o t a ,  s r e h r a  e t c .
w uznanej powszechnie najlepszej jakości.

Za elegancki i ściśle według przepisu wy­
konany krój poręcza się.
Kompletne cenniki rozsyłamy na żądanie franco.

[i

Di.fi S«it vielen Jahren im besten Rufę ste- 
hsnde Uniformirungs - Anstalt von M i o r i t z  [I 
T ille r  & Co. „ Z n r  K r i e g s m e d a f l l e "  ^  
H  i e n  T l i  I d i r i a h i l f e r s t r a s t e  2 2 ,  
o t f e r i r t  d e n  H e r r e n  S t a a t s b e a m -  
t e n  a l l e r  K a 'e g o r i e ^  -ind jedweden 
Ressorts, der k. k. Gener lita t, den k. 
S tabs-O ber- und Subaltern-O ffizieren

Complette Gala nM ComoGe-Umformen w
ferner a s wie immer Namen habenden KJni- 
( o r m s e r t e u  i n  G o l d ,  S i lb e z  e t c .  in
anerkannt besten Qu.ihtaten.

/'iir eleganten ui d genau Torsehriftsmassigen r . l  
Schnitt w d gebiirgt.

Complette Preiseourants versenden wir auf 17i 
Verl&Qgen franco.

(4846 3 1 —1121

S i

W yłączny 8kł?,d komisowy

p m

W i e l k i  w  y  b  ś  r

oielizny dla dam i mężczyzn
ifoścl 1 SifeScyi dla in

A k s a m i t y  i  m a t e r y e
z i k i s l t A * *

poleca

mmmn  s tu A Y łito H
W E  L W O W I E .

" H > Q 0 * € K  3  0
(5856 13 -?)

O B W I E S Z C Z E N I E .
T T lllO T i T lV  <;b,ł*jm u i e  041 4 p n ź d d c m t k a  1 8 8 0  p o e z ą w e w y  
U 11IU 11 U d lL l i .  n a r z ą d  u a d  s k ł a d e m  t o w a r ó w  należącym do kolei 
północnej cesarza Ferdynanda, a znachodząeym się na dworcu kolei północnej w Wie 
dniu i ustanawia z zastrzeżeniem zmiany, następującą taryfę specyalną na u 8 o ż e ,  

t n ą tn ę ,  r z e p a k  i  p ł o d y  s t r ą c z k o w e  ;
Wynadgrodzenie za przechowanie towarów, od 100 kilo tygodniowo . . 1 c t .
Asekuracya od 100 zł. zabezpieczonej wartości m.esięoznie . 4 7 s « t .
As kura-yu ryczałtowo za przynajrainiej 3 miesiące, pro auno . . . 4°(0
Za odbiór lub wydanie, włącznie odważenie towaru, od 100 kii . . 3  <ct.

Za ; rzesytjc, towarów, któro z Rossyi wprost do Wiednia (do magazynu towarów , 
na dworcu kolei północnej) lub do Brodów, Podwołoczysk, do Lwowa lub Krakowa, a 
ztamtiid dopiero do Wiednia transportowane zostają, opłaca się (przy wadze wynosiącej 
co mijmniej 10.000 kilo lub 610 pudów rossyjskiuh na jednym liście frmńtowym) na- 

|  leżstośó według taryfy zwyczajnej z zachowani, in 15-doiowego terminu reekspedycy.ioego. • 
T o w a r y  jhrzeznaczo.ae do przto howauia w składzie na, dworcu kolei północnej, na- 

£  leży zaadresować:

U n io n  B a n k  N oi d b a h n h o f  W ie m .
W iedeń dnia 25 września 1880.

P y r e L c y a  3 J a i r ł t u  ^ I  n i c a * ' .
(6605 2 - 4 )

O

X , 5 r ' s i i X X ^ r ' > C X n T k ' 5 k X : 3 K ę X v C ( 0 ! C 7 > C K J K k C ‘7 r . ' O v

O g ł o s z e n i e  l i c y t a c y i .
(610S 4 -4 , r  '

G a l i c y j s k i

Zakład zastawniczy i kndytowy
L w ó w , u lic a  T e a t r a ln a ,  w  g m a e h a  T e a tr a ln y m
podaje do powszedniej wiadomości, że zapadłe na dniu 15 
lip; a 1880 r. zastawy a mianowicie: przedmioty złdte, 
srebrne i drogie kamienie w dniu 4ym, zaś towary 
łokciowe, suknie, futra, bieliznę i 'mie przedmioty na dniu 
5 i 6 października b. r. w godzinach zwykłych urzędowych 
przez publiczną licytacyę w myśl §. 19, 21, 24. 26 i 27 

regulaminu najwięcej dającemu sprzedane zostaną. 
j E ż w ó  w w s  dnia 4 ■»rz śui* 1 8 8 0 .

(5806 6 ■ ■?)

m M p r j ł ,


